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OD WYDAWNICTWA
N u m er n in ie jszy  jest ostatnim  num erem  czasopisma »W iadom ości N arodow ego  

Banku Polskiego«, w ychodzącego od 1945 r. oraz będącego w  ko lportażu  k ra jo w y m  
i  zagranicznym .

W  zw iązku  z zakończeniem  na tym  etapie w yd aw an ia  dotychczasowego czasopisma, 
uw ażam y za swój m iły  obow iązek podziękow ać A utorom  za zasilan ie naszego pisma 

cennym i Ic h  artyku łam i oraz C zy te ln iko m  za Ic h  rzeczo w y i życz liw y  stosunek do naszych  

w ys iłkó w  zm ierza jących  do m o ż liw ie  wszechstronnego om aw ian ia  p rob lem atyk i finansow ej 
i  gospodarczej Polski Ludow ej.

SYTUACJA EKONOMICZNA POLSKI WE WRZEŚNIU 1949 r.
(Na podstamie in fo rm ac ji W ydz ia łu  Ekonomicznego i sprawozdań oddziałów)

Tem po procesów w ytw órczych  we wszyst
k ich  dziedzinach gospodarki narodow ej w  m ie
siącu sprawozdawczym  zamykającym okres 
trzeciego kw arta łu  1949 r. u leg ło  wyraźne
m u wzm ożeniu, a uzyskane w yn ik i p roduk
cyjne i usługowe przekroczy ły  zasadniczo 
w ie lkośc i planowane. Jednocześnie, dz ięk i p la 
nowem u gospodarowaniu środkam i w y tw órczy
m i i w spó łdz ia łan iu  załóg pracowniczych ogar
n ię tych w  coraz wyższym  stopniu ideą w spó ł
zawodnictwa socjalistycznego, w ie le  przem y
słów  w ykonało w  I I I  kw arta le  przedterm inow o 
zadania p lanu trzyletn iego, dając realne pod
stawy przew idyw aniom  uzyskania analogicznego 
w yn iku  w  odniesien iu  do całego planu.

W ed ług  tymczasowych danych plan p roduk
c ji w  II I  kw arta le  br., w ed ług wartości, w yko 
nany został przez przem ysł państwowy w  117% 
a od początku roku  zadania planu na 1949 r. 
zrealizowane zostały w  80%

Realizacja planowanej w ytw órczości w  I I I  
kw arta le  1949 r. przez podstawowe grupy prze
m ys łów  była  następująca:

% wykonania planu % wykonania planu 
w I I I  kw. 1949 r. rocznego 1949 r.

G órn ic tiro  i energetyka . . 102 75
Przemysł c ię ż k i......... 120 8t
Przemyśl l e k k i ......... 116 82
Przemysł ro lny i spożyinczy 133 85

W  tym  samym okresie norm y produkcyjne 
p lanu trzy le tn iego  wykonane zostały przez prze
m ysły: hutniczy, e lektrotechniczny, naftowy, 
solny, drzewny, sp iry tusow y i ty ton iow y. 
W  dziedzin ie p rodukc ji a rtyku łów  podstawo
w ych  norm y planu trzyle tn iego osiągnięto 
w  p rodukc ji stali surowej, w yrobów  w alcow a
nych, superfosfatu m ineralnego, barw ników , 
tkan in  jedw abnych i obuw ia skórzanego.

W  ocenie w yn ików  produkcyjnych przem y
s łu  państwowego zwraca uwagę przodująca
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pozycja przem ysłów  konsum cyjnych (rolnego 
i spożywczego), k tóre  osiągnęły najwyższy od- i 
setek w ykonania planu rocznego (85%). Uwględ- 
n ia jąc rórunie pom yślne osiągnięcia przem y
s łów  produkujących a rtyku ły  inw estycyjne oraz 
środk i dalszego wytw arzania stm ierdzamy har- • 
m on ijny  rozw ó j gospodarczy Polski rozbudo- 
mującej sute s iły  mytmórcze, przy równocze- 
snym postępie ekonom icznym  m dziedzin ie  spo
życia i podniesienia stopy życiomej społeczeń
stwa.

W  ro ln ic tm ie  mstępne podsumomanie zebra
nych plonóm  pozmala scharakteryzomać tego
roczne ilościom e zb io ry  zbóż, ro ś lin  przem y- 
słomych, okopow ych oraz ornocóm i  marzyrn 
jako  nader pom yślne. W  stosunku do ub ie 
głego roku, roku  dobrych  urodzajóm , m yn ik i 
bieżące na odcinku zbóż ch lebow ych są sza
cowane wyżej o oko ło  10%.

Stan pog łow ia  zw ierząt gospodarskich, w ed
ług  szacunku GUS, w  stosunku do 1948 r., po 
w iększy ł się o 11% na odcinku kon i i byd ła  
oraz o 20% w  hodow li trzody chlewnej. Po
m yślne urodzaje br. oraz m odernizacja sy
stemu paszowego, podjęta przez Państwowe 
Gospodarstwa Rolne, zapewniają korzystne w a
ru n k i d la dalszej, szybkiej regeneracji pog łow ia  
zwierzęcego do poziom u przedwojennego.

Postępom w  dziedzin ie  p rodukc ji p rzem ysło 
w ej i roś linne j oraz rosnącemu s trum ien iow i 
dób r tow arzyszyło  ożyw ienie na rynku  tow aro
w ym , przy czym w zrost s iły  nabywczej konsu

m e n tó w  w yraża ł się w  poszukiw an iu i naby
w an iu  a rtyku łów  wyższego rzędu.

Na odcinku robó t inw estycy jnych  nastąpiło 
w  I I I  kw arta le  znaczne ożyw ienie, w  szczegól
ności w  zakresie rozbudow y przem ysłu, urzą
dzeń portow ych oraz budow nictw a m ieszkanio
wego i d la celów  ogólnogospodarczych. Jed
nocześnie w  stosunku do odpow iedniego okre 
su ub. ro ku  realizacja Planu Inwestycyjnego 
na 1949 r. od strony finansow ej by ła  o 36% 
wyższa.

O dpow iedn io  do ogólnego ożyw ien ia  obser
w u jem y na rynku  pracy poszukiwanie k w a lif i
kow anych s ił pracowniczych, p rzy pełnym  na 
ogół za trudn ien iu  robo tn ików  przyuczonych 
i  n iew ykw a lifikow anych .

Pozwój w spółzaw odnictw a pracy, a na jego 
bazie ruchu racjonalizatorskiego i  now ato r
skiego, w p łyn ą ł obok zwiększenia ilo śc i i ja 
kości wytw arzanych tow arów , na w zrost ogó l
nego funduszu płac, co w  połączeniu ze stab i
lizacją  kosztów  utrzym ania  stanow iło  realną 
poprawę w arunków  by tu  św iata pracy.

Na sytuację finansową i pieniężną w p łynę ła  
w  pewnym  stopn iu  jesienna akcja skupu p ło 
dów  ro lnych  od ro ln ikó w  prowadzona przez 
Państwowe Zakłady Zbożowe, cukrow nie  itd .

Poza tym  przebieg akcji k redytow e j i rozw o
ju  obiegu pieniężnego nie w ykazał żadnych 
specja lnych zmian.
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W ażn ie jsze  pozycje  b ilansow e zagran icznych banków  b ile to w ych
(w  m il io n a c h  o d n o ś n y c h  je d n o s te k  m o n e ta rn y c h )

1 9  4 9

V III V II V I

U. S. A.
(12 b a n k ó w  Fed. Rez.)

Parytet menn. 1 $  =  0,8887 g
czystego złota

Certy fika ty z ł o t e ................. 22.799 23.285 23.245
W alo ry  państwowe . . . . 17.852 18.529 19.343
Dyskonto, pożyczki przem.

i akcep ty .............................. 277 317 103
Obieg banknotów .................. 23.226 23.305 23.373
W kłady banków członk. . 16.016 17.437 17.867
W kłady rz ą d o w e ................. 1.170 514 438
Inne i zagraniczne wkłady 1.029 1.018 941

B ank A n g li i

Parytet 1 £ =  4,03 $  a)
Banknoty — w  obiegu. . . 1.264,5 1.308 1.278

Banknoty — w dep. banków. 35,9 43 22

Z łote monety i sztaby. . . 0,4
D ług i rządowe i w a lo ry . . 1.288,3 1.349 1.299

W kłady publiczne . . . . 25,4 13 22

W kłady b a n k ó w ................. 295,7 286 295

Inne w k ła d y .......................... 93,9 90 91

B ank F ra n c ji

Kurs 1 $  =  331,— fr. fr.b)
Z ło to ........................................... 65.225 52.981 52.981

P ortfe l walorów , gryw . i publ. 442.423 300.764 259.260

Pożyczki rządowe:
a) za koszty okupacji . . 426.000 426.000 426.000
b) pożyczki tymczasowe 164.200 162.700 166.900
c) pożyczki stałe (3 poz.) 125.042 120.000 120.000

Obieg b a n k n o tó w ................. 1.210.606 1.134.440 1.115.608
Salda kred. r-ków  bieżących 139.032 157.909 163.255

B ank B e lg ii

Parytet 1 ¿6 =  43,83 fr. c)
Z ło to ........................................... 31.346 31.551 30.859
D e w izy ...................................... 9.826 10.392 9.685
Prywatne pożyczki i  r -k i.  . 5.842 2.845 4.179
Pożyczki rządowe . . . . 6.622 34.991 34.991

Obieg banknotów .................. 86.570 85.794 84.938

Prywatne r-k i bieżące . . . 4.247 2.186 3.032

B ank H o le n d e rs k i

Parytet 1 <$ = 2 ,65  guld. d)
Z ło to .......................................... 612,1 447 447
D e w iz y .................................. 527,9 457 366

Pożyczki i  dyskonto. . . . 142,6 148 150
D ług i rządowe i obligacje 34,3 3.300 3.300

Obieg bank. (now. i  starych) 3.040,3 3.119 3.049
W kłady rz ą d o w e ................. 732,0 395 181

W YSZCZEG Ó LNIENIE

W kłady zablokowane 
„  inne . . . .

N a ro d o w y  B ank 
S z w a jc a rs k i

Kursurzęd. 1 $  =  4,29fr.szw
Z ło to ..............................
D e w izy ..........................
Pożyczki i  dyskon to . 
Banknoty w obiegu . 
Natychm iast płatne zobow.

B ank S z w e c ji

Kurs urzęd.I ¡¡¡j =  3,60k.sz.e)
Z łoto .....................
W alo ry  państw, i  pożyczki 

Naród. Urzędu D ługów  
W eksle kra jow e i  pożyczki 
Obieg banknotów .
W kłady państwowe 

,, inne . . .

C z e c h o s ło w a c k i B ank 
N a ro d o w y

Parytet I $  =  50 kor. czes.
Z ło to  i  dew izy ......................
D ysko n to ..................................
Lombard w a lo ró w .................
Banknoty w  obiegu . . . . 
Rachunki ż y ro w e .................

1 9  4 9

V III

2,3
1.019,2

445
3

304
3.175

3

600
3

309
3.094

3

619
3

310
3.007

5

a) po dew aluacji £ =  $  2,80, b) po dewaluacji $  
$  = 3 ,8  guld., e) po dew aluacji $  =  5,18 kr. szw.,

W ę g ie rs k i B ank N a ro d o w y

Kurs urzędowy 1 $  =  11,83 
fo rin ta  (sprzedaż)

Z łoto i  dew izy . . . .  
Dyskonto i w a lory . .
D ług rządow y.................
Obieg banknotów . . . 
Natychm iast płatne zobow

B ank F in la n d i i

Kurs clearin . 1 ffi =  160m kf.g )
Z ło to .......................... 269 269
D e w izy .....................  2.496 2.204
W eksle k ra jo w e ....  39.276 39.129
W alo ry  k ra jo w e .... 893 196
Banknoty w  obiegu . . . .  28.389 28.252
Salda rachunków bieżących 1.618 3.163
Salda zagranicznych r-ków  

c le a r in g o w y c h .. 3.169 2.047

=  350 fr. fr,, c) po dewaluacji $  =  50 fr. b., d) po dewaluacji 
f) -po cenie rynkow e j, g) po dew aluacji $  =  230 mk, f.

6.157.6 
188,2 
113,6

4.371,4
1.670.7

365 f)

2.994
97

3.028
600
108

V II

805
150

2.992
21.605

1.820
62.827

1.523

6.160
362

88
4.323
1.892

156

3.208
143

2.928
608
244

3.084
21.979

2.138
65.171

474

V I

782
138

5.998
416
109

4.319
1.781

157

3.360
143

2.996
748
182

2.922
20.086

2.128
64.380

789

269
1.304

35.550
1.165

27.934
1.221

1.339
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Z B IE ŻĄ C Y C H  Z A G A D N IE Ń  G O SPO DARCZYCH

Dr Zygmunt Witkowski

PROJEKT KONTROLI BIEŻĄCEJ GOSPODARKI EKSPLOATACYJNEJ 
PRZEDSIĘBIORSTW OPARTEJ NA PLANOWANYCH I  RZECZYWISTYCH

BILANSACH KRÓTKOOKRESOWYCH
(A r ty k u ł d y s k u s y jn y )

U W A G I O G Ó LN E

I.  Z naczen ie  księgow ości p lanistycznej.

W  części I n in ie jsze j pracy, zamieszczonej 
m poprzedn im  numerze W iadom ości NBP, 
przedstaw iłem  p ro jek t oparcia planowania f i 
nansowego na księgowości p lanistycznej.

Korzyści, jak ie  daje księgowość planistyczna, 
można streścić jak  następuje:

1) Zastosowanie m etod księgowych do p la 
nowania finansowego u ła tw ia  znakom icie 
opracowanie planów finansowych.

2) Księgowość planistyczna daje w  sposób 
autom atyczny pełny wachlarz p lanów  od
c inkow ych i syntetycznych, w  tej liczb ie : 
p lanowany bilans środków  (b ilans m ają t
kow y), p lanowany bilans w yn ików  (ra
chunek w yn ików ) i p lanowany bilans p ła t
n iczy (plan w ydatków  i w p ływ ów ).

3) W szystk ie  plany finansowe, sporządzone 
omawianą metodą, są bezwzględnie ścisłe 
pod względem  rachunkow ym  i powiązane 
organicznie ze sobą.

4) Księgowość planistyczna um oż liw ia  spo
rządzanie k ró tkookresow ych (kwarta lnych, 
a nawet m iesięcznych) p lanów  finanso
wych, przy czym opracowanie ich nie na
stręcza trudności.

5) O dpow iedn i dobór kont p lanistycznych 
u ła tw ia  opracowanie p lanów  w  dow olnych 
układach.

K ró tko  m ówiąc, oparcie p lanowania finanso
wego na metodach księgowych pozwala na ła 
twe i  dokładne opracowanie w szelk ich p lanów  
w  dow o lnych  układach i na dow olne okresy.

D zięk i tym  zaletom księgowość planistyczna 
może przyczynić się do pogłęb ienia m etodo lo
g ii p lanowania. U ła tw ia  i udoskonala ona nie 
ty lko  planowanie w  ska li rocznej, ale — co 
w arto  podkreś lić  — rozw iązuje rów n ie  trudny 
jak  doniosły p rob lem  planowania kró tkookre 
sowego. W  tym  w łaśnie tkw i praktyczna w a r
tość księgowości planistycznej.

2. Z naczen ie  p lanow an ia  krótkookresow ego.

D oniosłe j ro li p lanowania krótkookresowego 
J nie potrzeba szeroko uzasadniać.

Jak w iadom o, działalność operacyjna przedsię
b iorstw , co na jm nie j zaś n iektóre  je j przejawy, 
podlegają w  w yb itne j m ierze w p ływ om  sezonu. 
W p ły w  ten jest szczególnie s ilny w  zakresie 
zaopatrzenia w  surowce, m ateria ły , pa liw o, s iły  
robocze, energię itp . Także m ożliw ośc i zbytu 
w y tw orów  zależą w  poważnym  stopn iu  od po
ry  roku.

Te cykliczne wahania w arunków  pracy przed
sięb iorstw  wym agają zastosowania w  porę od 
pow iedn ich środków  przygotowawczych lub  za
radczych, np.: utworzenia specjalnych zapasów 
m ateria łow ych, zakontraktowania potrzebnych 
kadr roboczych, przygotowania wystarczających 
zapasów tow arow ych na zbliża jący się sezon 
itp . D la należytego zorganizowania procesów 

, w ytw órczych  konieczne jest zatem opracowa
nie — w  ramach planów rocznych — planów k ró t
kookresowych, tzw. »operacyjnych«, uw zględ
niających wzm iankowane fluk tuac je  w arunków  
zaopatrzeniowych, w ytw órczych, rea lizacyjnych 
itp . Zarów no zaopatrzenie w  m ateria ły, ro b o 
ciznę, energię, sprzęt, ś rodk i transportowe itd., 
jako też rozm iary  w łaściw e j p rodukc ji i zbytu 
w yrobów  muszą być zaplanowane co na jm nie j 
na poszczególne kw arta ły . T y lko  tą drogą m o
ż liw e  jest należyte zsynchronizowanie poszcze
gólnych funkc ji, co z ko le i zapewnia: a) jak  na j
lepsze wykorzystan ie  is tn ie jących  m ożliw ości, 
b) w ykluczenie przesto jów  i zakłóceń procesów 
produkcyjnych , a tym  samym w ykluczenie m ar
notraw stw a s ił i środków .

Opracowanie p lanów  kw arta lnych  nie może — 
rzecz jasna — sprowadzać się do mechaniczne
go rozb ic ia  p lanu rocznego na poszczególne 
kw arta ły . W skutek wspom nianej flu k tu a c ji w a
runków  zaopatrzenia, p ro d u kc ji i  zbytu, n ie 
odzowne jes t uwzględnienie, przy p lanow aniu 
kró tko fa low ym , rzeczyw istych m ożliw ośc i zao
patrzeniowych, w ytw órczych i realizacyjnych 
w  danym kwarta le. Opracowanie p lanów  kw ar-



Nr 11-12 W I A D O M O Ś C I  N A R O D O W E G O  B A N K U  P O L S K I E G O 573

ta lnych w  takim  u jęc iu  n ie  napotyka na tru d 
ności przy zastosowaniu księgowości p la n i
stycznej.

Tak oto księgowość planistyczna staje się 
don ios łym  instrum entem  racjonalne j organiza
c ji dzia ła lności operacyjne j p rzedsięb iorstw .

3. W yko rzys tan ie  kró tkookresow ego p la 
now ania  finansow ego d la ce lów  b ieżą 
cej k o n tro li dzia ła lności przedsięb iorstw .

Na tym  jednak nie kończy się znaczenie 
księgowości planistycznej. Rozwiązanie p rob le 
m u krótkookresowego planowania finansowego— 
dzięk i księgowości p lanistycznej — um ożliw ia  
ze swej strony należyte rozw iązanie szeregu 
innych doniosłych prob lem ów  interesujących 
w  szczególności banki.

Udoskonalenie m etodo log ii p lanowania k ró t
kookresowego um oż liw ia  przede w szystk im  — 
poza uspraw nien iem  i  urea ln ien iem  planowania 
kredytow ego — racjonalne zorganizowanie b ie 
żącej ko n tro li dzia ła lności p rzedsięb iorstw , sta
now iącej najważniejsze zadanie banków w  ustro 
ju  współczesnym.

4. P ro jek t systemu b ieżącej k o n tro li d z ia 
ła lnośc i p rzedsięb iorstw  o parte j na ana
liz ie  p lanow anych i rzeczyw istych  b i
lansów  krótkookresow ych.

Pełny obraz dzia ła lności i  sytuacji przedsię
b io rs tw a mogą dać jedyn ie  syntetyczne operaty 
rachunkowości, m ianow icie : b ilans w yn ików  
i b ilans środków . P ierwszy z n ich  reasumuje 
osiągnięty w yn ik  dzia ła lności gospodarczej 
(wartość p rodukc ji, wartość rea lizacji p rodukc ji, 
straty i zyski pozaoperacyjne i ostateczny zysk 
lu b  stratę). D rug i operat obrazuje stan rozpo- 
rządzalnych środków  i  ich  źródeł finansowych 
z uwzględn ien iem  zm ian spowodowanych dzia
ła lnością  przedsięb iorstw a w  danym okresie.

Konstatacja ta stanow i punkt w y jśc iow y na
szego pro jektu. Zgodnie z tym  kon tro la  bieżą
ca dzia ła lności p rzedsięb io rstw a w inna być 
oparta:

a) na p lanow anym  b ilansie  środków  i w y n i
ków  opracowanym  na każdy kw arta ł na 
podstaw ie księgowości planistycznej,

b) na miesięcznych bilansach tzw. »obroto- 
w o-w yn ikow ych», obrazujących obro ty 
i stan rozporządzalnych środków, ich ź ró 
de ł finansow ych oraz osiągnięte w yn ik i 
na koniec poszczególnych m iesięcy.

Takie  ukszta łtowanie systemu k o n tro li b ie 
żącej um oż liw ia  biężące śledzenie:

a) tempa rea lizac ji zaplanowanej działalności,
b) w arunków  rea lizacji zaplanowanej dz ia ła l

ności, tj. rozw o ju  sytuacji finansowej 
przedsiębiorstwa na tle zaplanowanych 
norm  i wskaźników .

M etodolog icznie system ten obejm uje trzyjso* 
le jne fazy: Są to:

I  — Kontro la  p lanu kwartalnego,
I I  — Kontro la  toku w ykonyw an ia  planu kw a r

talnego.
II I  — K ontro la  wykonania planu kwartalnego.
Faza I  ma na celu zbadanie założeń p lan i

stycznych na dany kw arta ł. Polega ona na 
szczegółowej analizie planowanego b ilansu w y 
n ików  i środków  na dany kw arta ł.

Faza I I  ma na celu śledzenie, w  jak ie j m ie 
rze i w  ja k i sposób są realizowane założenia 
planistyczne. Polega ona na analizie m iesięcz
nych b ilansów  obro tow o-w yn ikow ych na tle  
w ie lkośc i zaplanowanych.

Faza I I I  ma na celu sprawdzenie, w  jak ie j 
m ierze i  w  ja k i sposób założenia planistyczne 
zostały zrealizowane. Polega ona na porów na
n iu  rzeczywistego kwarta lnego b ilansu w yn ikó w  
i  środków  z p lanowanym  bilansem  w yn ików  
i środków  na dany kw arta ł.

Tak pojęty system kon tro lny  jest w  zasadzie 
połączeniem  ko n tro li wstępnej z kon tro lą  na
stępną (wynikową). Tym  niem nie j jest on sy
stemem ko n tro li bieżącej. Charakter ten nadaje 
m u częstotliwość, regularność i ciągłość badań 
dokonywanych w  kró tk ich , jednakow ych odstę
pach czasu (co miesiąc).

W a to rów n ież podkreślić, że pro jektow any 
system posiada w  dużym  stopniu charakter 
ko n tro li prewencyjne j. Zapewnia go w  szcze
gólności:

a) skrupulatne badanie założeń planistycz
nych na stosunkowo k ró tk ie  okresy.

b) wzm iankowana częstotliwość badań kon
tro lnych.

5. K ontro la  dzia ła lności in w estycy jn e j 
i  eksploatacyjnej.

Jak wyłuszczono wyżej, p ro jektow any system 
k o n tro li bieżącej um ożliw ia  badanie całokształ
tu dzia ła lności przedsiębiorstw .

Z punktu w idzenia przedm iotowego dz ia ła l
ność ta obejm uje dw ie sfery:

a) gospodarkę inw estycyjną polegającą na 
renow acji i  rozbudow ie  urządzeń przed
sięb iorstw a (ob iektów  m ajątku trwałego),

b) gospodarkę eksploatacyjną polegającą na
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eksploatacji ob iektów  m ajątku trwałego 
w  celach produkcyjnych.

Zgodnie z zasadami planowanej gospodarki 
pieniężnej obydw ie  sfery dzia ła lności w inny 
być ściśle rozgraniczone. Dotyczy to rów nież 
środków  przeznaczonych na sfinansowanie in 
w estyc ji i eksploatacji. W  konsekw encji is tn ie 
je  wreszcie rozdzia ł kom petencji kon tro lnych  
banków w zależności od tego, czy finansują 
one działalność inwestycyjną, czy eksploatacyj
ną przedsiębiorstwa.

W  zw iązku z tym  pro jektow any przez nas 
system k o n tro li dz ie lim y analogicznie na:

a) kon tro lę  bieżącą gospodarki inw es tycy j
nej,

b) kon tro lę  bieżącą gospodarki eksploata
cyjnej.

M etody k o n tro li eksploatacji u legały i nadal 
ulegają stałem u doskonaleniu. W  tym  samym 
k ie runku  — ciągłego udoskonalania metod — 
w inna pójść rów n ież praca nad techniką kon
tro li dz ia ła lności inw estycyjne j. Dotychczas 
stosowany system nie daje bow iem  powiązania 
m iędzy stosowanym i m etodam i planowania, 
k o n tro li i sprawozdawczości inw estycyjne j 
a rachunkowością przedsięb iorstw .

Pozostawiając om ów ienie tego doniosłego za
gadnienia do jednego z następnych a rtyku
łów , (jako część I I I  n in ie jszej pracy) ograniczym y 
się w  poniższych uwagach do naszkico
wania systemu k o n tro li bieżącej gospo
da rk i eksploatacyjnej przedsięb io rstw . Dla 
w iększej jasności rozw ijać będziem y nasz p ro 
je k t na uproszczonym  przyk ładz ie  liczbow ym , 
k tó ry  s łużył już jako m ateria ł ilus tracy jny  do 
naszych w yw odów  na temat »księgowości p la 
nistycznej« (v ide W iadom ości NBP N r 10 /1949). 
Podkreśla się, że przyk ład  ten jest m ocno u p ro 
szczony i n ie  uwzględnia w  pe łn i w szystkich 
finez ji księgowych i b ilansow ych w prow adzo
nych przez nowy, je d n o lity  plan kont dla przed
sięb iorstw  przem ysłow ych.

I  Faza — K ontro la  planu kwartalnego
6. P rzygotow anie  m ateria łu .

Substratem liczbow ym  do zbadania p lanu 
sfinansowania eksploatacji jest:

1) p lanowany b ilans w yn ikó w  na dany kw a r
ta ł (oznaczany poniżej skrótem  PI. RW).

2) planowany bilans dzia ła lności eksploata
cy jne j na dany kw arta ł (oznaczany po n i
żej skrótem  Pi. BE).

Pl. R W  w in ien  uwzględniać czyste ob ro ty  
planowane na dany kw arta ł (bez sald z po 
przednich kwarta łów ). O trzym uje  się go w  tej 
fo rm ie  przy zam knięciu kont planistycznych. 
Konieczne jest sprawdzenie p raw id łow ośc i ze
stawienia.

PI. BE w in ien  uwzględniać: a) przew idyw ane 
salda aktyw ów  i  pasywów obro tow ych na po
czątek kw arta łu , b) planowane obro ty  debeto
we i kredytow e w  danym  kw arta le , c) p lano
wane salda ak tyw ów  i pasywów obro tow ych  
na koniec kw arta łu . PI. BE o trzym uje  się przez 
podzia ł całkow itego b ilansu na b ilans dz ia ła l
ności inw estycy jne j (oznaczany poniżej skrótem  
PI. BI) i b ilans dz ia ła lności eksploatacyjnej. 
Podział ten nie nastręcza w  zasadzie trudności. 
Działalność inw estycyjna znajduje swe odb ic ie  
na kontach klasy O, działalność eksploatacyj
na — na kontach pozostałych klas. Zagadnienie 
sprowadza się zatem do w ydzie len ia  z b ilansu 
całkow itego, sald i  ob ro tów  kont klasy O. N ie 
odzowne są przy tym  jednak pewne korekty, a to 
wskutek zazębiania się dzia ła lności inw estycy j
nej z dzia ła lnością eksploatacyjną na odcinku  
inw estyc ji w ykonyw anych we w łasnym  zakresie 
i odcinku rem ontów  kap ita lnych . W  rachubę 
wchodzą w  szczególności następujące korekty:

1) Inwestycje w łaściw e w ykonyw ane we w ła 
snym zakresie.
a) Nakłady na odnośne inwestycje, roz

poczęte i  zakończone (030 i 040), są f i 
nansowane prze jśc iow o ze środków  
obrotowych. W  zw iązku z tym  należy 
je  umieszczać w  PI. BE. W in n y  one 
być wykazywane w  tym  bilansie  — na
wet po re fundacji odnośnych ś rodków — 
do czasu ich  ostatecznego rozliczenia 
(księgowanie 040/020).

b) Ś rodki inw estycyjne otrzym ane w  d ro 
dze re fundacji na sfinansowanie odno
śnych inw estyc ji (020) w inny  być w y 
kazywane — w  korespondencji z nakła
dam i — w  PI. BE do czasu ich  osta
tecznego rozliczenia.

2) Fundusz am ortyzacyjny na inwestycje  
u łaśc iw e .
a) Fundusz am ortyzacyjny na inwestycje 

w łaściw e (1870) oraz przelew  tego fun 
duszu (1872) może być umieszczany 
dow o ln ie  bądź to w  PI. BE, bądź to 
w  PI. B I. W  naszym przyk ładz ie  w y 
kazujemy odnośne sumy w  PI. BI. 
W  ten sposób b ilans ten daje pełny 
obraz dzia ła lności inwestycyjnej, a za-
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tem nie ty lko  całości nakładów i wy- 
p ła t inwestycyjnych, ale także akum u
la c ji środków  inw estycyjnych.

3) Kapita lne rem onty wykonyw ane systemem 
zlecenia i sposobem gospodarczym,
a) Nakłady na kapita lne rem onty, rozpo

częte i zakończone (031 i 041), w inny 
być wykazywane — ściśle b iorąc — 
już to w  PI. BI, już to w  PI. BE, zależ-

a) Fundusz am ortyzacyjny na kapita lne re 
m onty (1871) oraz prze lew  tego fu n 
duszu (1873) należy wykazać w całości 
w  PI. BE. To samo dotyczy rachunku 
kap ita lnych rem ontów  (1120), na k tó rym  
są blokowane odnośne sumy. W  p rzy 
kładzie naszym pom inęliśm y dla u p ro 
szczenia ten rachunek.

Przykład liczbow y:

P la n o w a n y  b ila n s  c a łk o w ity  sp o rzą d zo n y  na p o d s ta w ie  k s ię g o w o ś c i p la n is ty c z n e j z u w z g lę d n ie n ie m
p la n o w a n y c h  o b ro tó w

A k t y w a _______  SP W n  Ma S k _______P a s y w a _____ _ SP W n Ma Sk

Środki t ru ia łe ...................... 104 — — 104 U m o rz e n ie ................................  54 — 5 59
Rob. kap. zlec.......  30 20 — 50 Fund. w ła s n y ......................  87 5 2 84
Rob. kap. własne . . . .  10 10 — 20 Fin. rob. zlec.............................. 30 — 18 48
Środki finans.......................  5 85 84 6 Fin. rob. w ł................................. — — 5 5
O d b io rc y .............................. 17 75 72 20 D ostaw cy............................... 4 43 48 9
Różne należności . . . .  3 5 4 4 Różne zobow......................  3 54 53 2
M a te r ia ły .............................. 25 28 25 28 F. Am. ( in w . ) ....................... 2 — 3 5
Prod. w  t o k u .....................  5 1 — 6 F. Am. (kap. rem.) . . .  2 — 2 4
W y r o b y ................ 22 59 65 16 182 102 136 216
Przel. F. Am. (inw .) . . .  2 3 — 5 Kred. bank.............................  43 — 4 47
Przel. F. Am. (k. r.) . . . ____2_ 2 — ____4_ ______ ______ ______  ______

Razem . . 225 288 250 263 225 102 140 263

Objaśnienia skrótów: SP =  stan początkowy (przewidywany), Sk =  stan końcowy (zaplanowany), k. r. =  kapitalne 
rem onty.

nie od tego czy są wykonyw ane sy- Podział powyższego b ilansu całkow itego na
Sternem zlecenia, czy sposobem gospo- PI. B I i PI. BE przedstaw ia się następująco:

P la n o w a n y  b ila n s  d z ia ła ln o ś c i in w e s ty c y jn e j (PI. BI).

A  k  t jj uj a SP W n Ma SK

Środki t r iu a łe ..................... 104 _ _ 104
Rob. kap. zlec..................... 30 20 — 50
Przel. F. Am. (inuj.) . . . 2 3 5

Razem maj. triu. . . 136 23 — 159

darczym. Ze w zględu jednak na trud-
ności podz ia łu  środków  zakum ulowa
nych na kapita lne rem onty, dalej 
z uwagi na to, że środk i te są lo ko 
wane w  banku finansującym  eksploa
tację, wykazujem y wzm iankowane na
k łady  w  całości w  PI. BE — do czasu 
ich  ostatecznego roz liczen ia  (księgowa
nie 041/022).

b) Ś rodki na kapita lne rem onty, zarezer
wowane na koncie 022, (am ortyzacja 
w  części przeznaczonej na kapita lne 
rem onty) w inny być u ykazywane w  ca
łości — zgodnie z pow yższym —wPl. BE.

4) Fundusz am ortyzacyjny na kapita lne re 
m onty.

P a s  g u j  a SP W n Ma SK

U m o rz e n ie .......................... 54 _ 5 59
Fund. m ła s n p ..................... 87 5 2 84
Fin. rob. zlec...................... 30 - 18 48
F. Am. ( in ie .) ..................... 2 - 3 5

173 5 28 196
m nie j maj. triu . . . 136 23 - 159

środki u)ł. u j obr. . 37 28 28 37

Zanotować tu trzeba, że własne środk i 
w  obrocie ( =  saldo b ilansu inwestycyjnego) 
mogą się zwiększać albo obniżać nie ty lko  
w skutek wygospodarowanych nadwyżek lub  po
n ies ionych strat. Zm iana każdego aktyw um  in 
westycyjnego, nie korespondująca z odpow ied
n ią  zm ianą pasywum  inwestycyjnego, odb ija  
się autom atycznie na w zm iankowanym  saldzie 
b ilansu inwestycyjnego. Nadwyżka w łasnych 
środków  obro tow ych może się pow iększyć np. 
w skutek spóźnionego prze lew u funduszu am or
tyzacyjnego. O dw rotn ie , nadwyżka ta może się 
zmniejszyć np. wskutek spóźnionego pokryc ia  
fa k tu r inw estycyjnych (jak w  powyższym przy
kładzie : nakłady — 20, otrzym ane środk i inw e
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stycyjne — 18; n iedobór ten neutra lizu je  w y 
gospodarowany zysk (2), w  zw iązku z czym 
nadwyżka środków  w łasnych pozostaje bez 
zmiany.

Planowana realizacja p ro d u kc ji w ynosi 75. 
Konieczne jest zbadanie, czy realizacja ta za
bezpiecza wykonanie planu rocznego. Podsta
wowe znaczenie ma stosunek wartości p roduk-

P la n o w a n y  b ila n s  d z ia ła ln o ś c i e k s p lo a ta c y jn e j (PI. BE).

A k t y w a SP W n Ma SK

Środki p ła tn ..................... 5 85 84 6
O d b io rc y .......................... 17 75 72 20
Różne należności . . . 3 5 4 4
M a te ria ły ......................... 25 28 25 28
Prod. w t o k u ................. 5 1 _ 6
W y r o b y ......................... 22 59 65 16
Rob. kap. własne . . . 10 10 - 20
Przel. F. Am. (k. r.) . . 2 2 - 4

89 265 250 104

Po przygotow an iu  w  sposób powyższy mate
ria łu  można przystąp ić do jego skontro lowania. 
K on tro le  tę należy rozpocząć od planowanego 
b ilansu w yn ików  (PI. RW).

7. K ontro la  p lanow anego bilansu w y n ik ó w  
(PI. R W ).

Cel: zbadanie planowanych rozm iarów  p ro 
dukc ji i je j rea lizac ji oraz pozostałych k ie ru n 
ków  dzia ła lności przedsiębiorstwa.

P a s y w a SP W n Ma SK

W łasne środki obr. . ' . 37 _ 37
D ostaw cy.......................... 4 51 56 9
Różne zobow................... 3 39 38 2
Fin. rob. w ł..................... . - - 5 5
F. Am. (kap. rem.) . . 2 - 2 4

46 90 101 57
Kred. bank........................ 43 4 47

89 90 105 104

c ji (60) do rea lizac ji p ro d u kc ji (75). Należy 
stw ierdzić, czy ewentualne rozbieżności są uza
sadnione sezonowym i w ahaniam i p rodukc ji lub 
zbytu, czy też są spowodowane innym i czyn
n ikam i. W  naszym przykładzie  znaczna rozbież
ność m iędzy w artością p rodukc ji a je j rea liza
cją jest następstwem up łynn ien ia  nadm iernych 
rem anentów w yrobów .

Planowana w  przykładzie  wartość robó t ka
p ita lnych  w ykonyw anych we w łasnym  zakresie

P la n o w a n y  b ila n s  w y n ik ó w

K o s z t  y  D o c h o d g

Koszty operacyjne (wg. r o d ź . ) ........................................... 70
—  Koszty rob. kap. w ła s n y c h ........................................... 10
Koszty p r o d u k c j i .................................................................... 60
+  Zapasy p o c z ą tk o w e ..........................................................27

Razem . . 87

—- Zapasy k o ń c o w e ................................................................ 22
Koszt własny prod. sprzed.................................................... 65
-(- Koszty rob. kap. w ła s n y c h ........................................... 10
Nakłady pozaoperacyjne........................................................13
Z y s k ......................................................................................... 2

Razem . . 90

Planowana wartość p rodukc ji w ynosi 60 
(w tym  produkcja  gotowa 59 i produkcja  w  to 
ku  1). Należy zbadać, czy p rodukcja  ta zabez
piecza wykonanie p lanu rocznego. Uwzględnić 
trzeba przy tym  wahania sezonowe w  danej 
branży. Ważne jest śledzenie stosunku w a rto 
ści p rodukc ji gotowej do w artości p rodukc ji 
w  toku. Celem zanalizowania kom pozyc ji ko 
sztów w  układzie rodza jow ym  należy ob liczyć 
odnośne stosunki procentowe. Porównanie 
wsteczne na podstaw ie rachunków  w yn ików  za 
ubiegłe kw arta ły  um oż liw ia  stw ierdzenie prze
rostów .

Realizacja p ro d u k c ji................................................................ 75
Realizacja rob. kap. w ła s n y c h ........................................... 10
Dochody p o z a o p e ra c y jn e ............................................... 5

w ydaje  się dość wysoka. To samo dotyczy na
k ładów  pozaoperacyjnych, zwłaszcza w  po rów 
naniu z dochodam i pozaoperacyjnym i.

Analizę PI. R W  należy zakończyć sprawdze
niem  planowanego w yn iku  operacyjnego (w na
szym przykładzie  - j-  10), pozaoperacyjnego 
(— 8) i ostatecznego (-f- 2). Ewentualne zaplano
wane straty w inny  być szczegółowo uzasadnione.

8. K ontro la  p lanow anych  sald aktyw nych  
i  pasywnych.

Kontro la  ta polega na porów nan iu  p lanow a
nych sald z norm atyw am i celem stw ierdzenia, 
czy s truktu ra  finansowa przedsiębiorstwa po
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k ryw a  się ze s truktu rą  praw id łow ą, uwzględnię 
iu jak ie j m ierze odbiega od obow iązujących 
norm . Analiza ta posiada szczególne znaczenie 
dla planouwania kredytowego.

Jeżeli chodzi o wytyczne odnośnie norm o
wania środków  obro tow ych m ożliw e  są różne 
rozw iązania. W  zasadzie pow inny być norm o
wane środk i obrotow e wiążące się z Ciągłymi 
i  pow tarza lnym i procesam i eksploatacyjnym i, 
a zatem n. zd. wszystkie aktywa występujące 
regu larn ie  w  b ilansie  dzia ła lności eksploatacyj
nej (w ięc rów n ież należności od odb iorców  
oraz różne należności) — z w y ją tk iem  aktyw ów  
w ystępu jących w  bilansach sporadycznie, 
w  zw iązku z operacjam i specja lnym i (np. na
k łady na robo ty  kapita lne w ykonyw ane sposo
bem gospodarczym, koszty przyszłych okresów 
finansowane w  okresie bieżącym itp.)*).

Celem ła tw ie jsze j oceny s truktu ry  finansowej 
przedsięb iorstw a wskazane jest sporządzenie 
specjalnego wykazu aktyw ów  obrotow ych, spe- 
cyfiku jącego aktywa normowane, przerosty po
nadnorm atywne oraz aktywa nienormowane. 
D la  uproszczenia kom pensujem y przy tym  na
k łady na robo ty  kap ita lne wykonyw ane sposo
bem gospodarczym z w p ływ am i re fundacyjny- 
m i oraz przelew  funduszu amortyzacyjnego na 
kapita lne rem onty z tymże funduszem. W  ze
staw ien iu  końcow ym  w yodrębn iam y z ko lum ny 
aktyw ów  norm owanych norm atyw  należności, 
finansowany osobnym  kredytem  pod inkaso 
faktur.

W zrost łącznej sumy norm atyw ów  (z 66 na 72 
względnie z 51 na 56) znajduje swe uzasadnie
nie w  rozw o ju  p rodukc ji w  kw arta le  ob ję tym  
planowaniem . Przerosty wykazuje na początku 
okresu pozycja należności (2), m ateria łów  (2) 
i w y ro b ó w  (7). Na koniec okresu zwiększa się 
przerost należności (do 4) i m ateria łów  (do 3), 
lik w id a c ji ulega natom iast poważny przerost 
rem anentów  w yrobów  (objaw  dodatni). Z akty
w ów  n ienorm ow anych w zrost salda w ykazują 
robo ty  kapita lne w ykonywane we w łasnym  za
kresie (już po uw zględn ien iu  refundacji). Prze
lew  funduszu amortyzacyjnego kompensuje się 
bez salda z funduszem am ortyzacyjnym , co 
wskazuje na planowe odprowadzenie pełnej 
amortyzacji.

Przedm iotem k o n tro li pasywów obro tow ych 
jest rów nież stw ierdzenie ewentualnych prze
rostów  źróde ł finansowych. Analogiczn ie do 
aktyw ów  obro tow ych norm owane w inny być 
w  zasadzie rów nież wszystkie  pasywa obro to 
we występujące regu larn ie  w  bilansach. D oty
czy to tzw. norm alnych źródeł finansowych, 
jak  zobowiązania wobec dostawców z ty tu łu  
niezapłaconych jeszcze dostaw, zobowiązania 
z ty tu łów  prawno-publicznych, przechodzące 
cyk liczn ie  z okresu na okres, inne zobowiąza
nia o charakterze sta łym  i oczyw iście k redyty  
bankowe. W  dotychczasowej praktyce po lsk ie j 
norm u je  się jedyn ie  k redyty  bankowe.

W  przykładzie  naszym n iew spółm ierny 
w zrost w ykazu ją  jedyn ie  zobowiązania wobec

W y k a z  a n a lity c z n y  sa ld  a k ty w n y c h

A k ty w a  o b ro to w e Stan
początk.

U J t  y  m :

Stan
końcowy

U J t y m :

nor
matyw

prze
rost

nie-
norm.

nor
matyw

prze
rost

nie-
norm.

a) no rm o w a n e :

Środki p łatnicze . ...................................... . . 5 5 - - 6 6 - -

O d b io rc y ........................................................... . . 17 15 2 - 20 16 4 —

Różne n a le ż n o ś c i.......................................... . . 3 3 - - 4 3 1
M a te r ia ły ........................................................... 23 2 - 28 25 3 —

Prod. w t o k u ................................................... 5 - - 6 6 — —

W y r o b y ........................................................... . . 22 15 7 - 16 16 —

b) n ie n o rm o w a n e  (per s-do)
Rob. kap. własne ........................................... . . 10 - - 10 15 - - 15

c) W yodrębn ien ie

należn. n o rm o w a n e ......................................

87 66

15

51

11 10 95 72

16

56

8 15

*) Zasady finansowania przez banki eksploatacji przed
siębiorstw  w 1950 r. p rzew idują norm owanie środków 
płatniczych, zapasów m ateriałowych, zapasów produkcyj
nych i  w ydatków  przyszłych okresów. N ie przewidziane 
jest norm owanie należności od odbiorców  i  różnych na
leżności.

dostawców (z 4 do 9). Konieczne jest w y jaś
n ien ie  przyczyn tego ujemnego objawu. W  w y 
padku nieterm inowego odprowadzenia am orty
zacji na kapita lne rem onty w ystąp iłoby odpo
w iedn ie  saldo po stron ie  pasywów. W zrost
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w łasnych środków  obro tow ych dzięki p lano
wanemu zyskow i (2) został zneutralizowany w sku
tek spóźnionego pokryc ia  fak tu r za dostawy in 
westycyjne. W ysokość i rodzaje planowanych 
kredytów  bankowych należy usta lić dop iero  po 
dokładnej analizie planowanych obrotów .

9. K ontro la  p lanow anych  obrotów .

O ile  kon tro la  sald um ożliw ia  stw ierdzenie 
przerostów  — o ty le  kon tro la  p lanowanych ob ro 
tów  w yjaśnia ich przyczyny. Kontro la  ta jest 
zatem nieodzowna d la  ewentualnego skorygo
w ania gospodarki finansowej przedsiębiorstwa. 
Zasadnicze obro ty uzgodnione w  w yn iku  tej 
k o n tro li przez bank i p rzedsięb iorstw o w inny 
stać się w iążącym i w ytycznym i dla dzia ła lności 
p rzedsięb io rstw a w  kw arta le  ob ję tym  planem — 
jako tzw. »obroty normowane«.

W  przedsięb iorstwach pracujących w  w arun 
kach ustab ilizow anych obro ty debetowe w in n y— 
ogóln ie b io rąc — w yrów nyw ać obro ty k redy to 
we. W  przedsięb iorstw ach pracujących w  w a
runkach zm iennych obro ty  w  poszczególnych j 
kw arta łach mogą się różn ić znacznie. W  szcze
gólności ob ro ty  debetowe n iektó rych  sk ładn i
ków  mogą przewyższać w  pewnych kwarta łach 
obro ty  kredytow e (np. wzmożone zakupy ma
te ria łów  sezonowych, tworzenie rem anentów 
w yrobów  na zbliża jący się sezon itd.), lub  od 
w ro tn ie . Przy ocenie p lanowanych obro tów  n ie 
odzowne jest uwzględnienie w zm iankowanych 
w p ływ ó w  sezonowych już to na odcinku zao
patrzenia, już  to na odcinku p rodukc ji, już to 
w  dziedzin ie  zbytu.

Rozpatrzmy teraz obro ty  w  naszym p rzyk ła 
dzie liczbow ym :

Ś rodki p ła tn icze (85/84). Planowane w p ły w y — 
po uw zględn ien iu  podwyższonego kredytu  — 
w yrów nu ją  w ydatki.

Należności od odb io rców  (75/72). Planowane 
w p ływ y  inkasowe nie w y rów nu ją  w  pe łn i ob 
ciążeń kon t odb iorców . D ysproporc ja  ta w y 

daje się nieuzasadniona. To samo dotyczy róż
nych należności (5/4).

M ateria ły (28/25). Zakupy przewyższają zu
życie. Konieczna jest rew iz ja  p lanu zaopatrze
nia materia łowego.

Produkcja w  toku (1 /—). N ik ły  p rzyrost p la 
nowanej p rodukc ji w  toku nie budzi zastrzeżeń.

W yro b y  (59/65). Planowany zbyt przewyższa 
znacznie produkcję. P rzedsiębiorstwo spodzie
wa się z likw idow ać tym  samym ponadnorm a
tyw ny przerost rem anentu w yrobów .

Roboty kapita lne wykonane we w łasnym  za
kresie (10) i  ich  re fundacja (5). Zastrzeżenie 
budzi len iw e tempo re fundacji.

Dostawcy (51/56). Poważne opóźnienia w  re 
gu lac ji dostaw m ateria łow ych nie w ydają się 
um otywowane.

Różne zobowiązania (39/38). W yrów nane 
obro ty  nie nasuwają zastrzeżeń.

10. K orekta p lanu kw arta lnego .

Zaczepione przez bank założenia p lanu w in 
ny być uzgodnione z przedsiębiorstwem . Jeżeli 
zarzuty banku okażą się uzasadnione, koniecz
na jest korekta planu.

Zakładając, że zaczepione przez bank prze
rosty, względnie n iedorosty przykładowego p la 
nu kwarta lnego okazały się is to tn ie  n ieuspra
w ied liw ione , przedsięb io rstw o dokonuje — po 
uzgodnien iu  z bankiem  — następujące korekty 
planu;

a) zwiększa p lan w p ływ ó w  z 72 do 75,
b) zmniejsza plan zakupów z 28 do 26,
c) reduku je  ob ro ty  debetowe na kontach róż

nych należności z 5 do 4,

d) zwiększa planowane w p ływ y  refundacyjne 

z 5 do 8,
e) zwiększa p lan regu lac ji zobowiązań z 51 

do 55.

P o p ra w io n y  p la n o w a n y  b ila n s  d z ia ła ln o ś c i e k s p lo a ta c y jn e j w y g lą d a  ja k  n iż e j

A k t y w a SP W n Ma SK

Środki p la tn ..................... 5 88 87 6
O d b io rc y .......................... 75 75 17
Różne należn................... 3 4 4 3
M a te r ia ły ......................... 26 25 26
Prod, w  t o k u ................. 1 - 6
W y r o b y .......................... 22 59 65 16
Rob. kap. własne . . . 10 10 - 20
Przel. F. Am. (k. r.) . . 2 2 - 4

89 265 256 98

P a s y w a SP W n Ma SK

W łasne środki obr. . . 37 — — 37
D ostaw cy ......................... 4 55 56 5
Różne zobow.................. 3 39 38 2
Fin. rob. w ł..................... .  ~ — 8 8
F. Am. (kap. rem.) . . 2 - 2 4

46 94 104 56
Kred. bank........................ 43 1 — 42

69 95 104 98
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W  u iyn iku  tych ko rek t m ożliw a  jest obniżka 
planowanego na dany kw arta ł k redytu  z 43 do 
41 (zamiast p lanowanej p ie rw o tn ie  przez przed
s ięb iorstw o podw yżk i kredytu  z 43 do 47). 
W ysokość potrzebnego kredytu  w ypośrodko- 
w u je  się w  sposób uproszczony, przez odjęcie 
sumy pasywów n iebankow ych od sumy akty
wów , w zględnie przez w y liczen ie  na podstawie 
planowanego b ilansu płatniczego (p lanu w yda t
ków  i w p ływ ów ).

Dokonane ko rekty  p lanu kwarta lnego pow in 
ny być uw idocznione przez przedsięb iorstw o 
w  zamknięciach kont planistycznych za dany 
kwarta ł.

11. U stalen ie  ro d za jó w  k re d y tó w  banko
w ych.

Ostanią czynnością k o n tro li kwarta lnego p la 
nu dzia ła lności eksploatacyjnej jest opracowa
n ie  p lanu kredytowego, czy li ustalenie w ysoko
ści dotacji norm atyw nej i  poszczególnych ro 
dzajów  kredytów  bankowych.

W  przyk ładz ie  naszym przy jm u jem y — poza 
dotacją norm atyw ną — trzy następujące kate
gorie  kredytów : a) k redy t inkasowy na sfinan
sowanie norm ow anych należności, b) k redyt 
specjalny na sfinansowanie robó t kap ita lnych 
w ykonyw anych sposobem gospodarczym, c) k re 
dyt ponadnorm atywny (prze jściow y, p rze te rm i
nowany) na sfinansowanie istn ie jących p rzero
stów.

Plan kredytow y sporządza się na podstaw ie 
w ykazu analitycznego aktyw ów  obrotow ych. 
O bydwa zestawienia podajem y poniżej;

S k o ryg o w a n y  w y k a z  a n a lity c z n y  sa ld  a k ty w n y c h :

w  t y m :

A k ty w a  o b ro to w e
Stan
koń
cowy

nor
matyw

prze
rost

nie-
norin.

a) n o rm o w a n e :

Środki p ła tn ......................... 6 6
O d b io rc y .............................. 17 16 i -
Różne należn....................... 3 3 - -
M a te r ia ły .............................. 26 25 i -
Prod. w  t o k u ..................... 6 6 — -
W y r o b y .............................. 16 16 - -

b) n ie n o rm o w .:(p e rs -d o ) 

Rob. kap. własne . . . . 12 12

86 72 2 12
c) W yodrębn ien ie  

należn. norm ....................... 16

56

P la n  k re d y to w y

A k t y w a P a s y w a

A ktyw a normowane 56 Środki w ł. w o b r . . 37
D ostaw cy................. 5
Różne zobow.. . . 2

44
Potrzebna dotacja . 12

56
Należności (wyodr.) 16 Kredyt inkasowy . 16
Rob. k. we w ł. zakr. 12 Kredyt specj. (ref.). 12
Przerosty aktywów 2 Kredyt przeterm in.. 2

86 86

W ysokość dotacji norm atywnej ustala się 
przez odjęcie w łasnych środków  obro tow ych oraz 
zobowiązań sta łych przechodzących cyk lin iczn ie  
z okresu na okres,*) od sumy aktyw ów  norm o
wanych. Granicę k redy tu  inkasowego wyzna
cza pozycja należności od odb io rców , w yod ręb 
niona z norm atywów. L im it d la k redy tu  spe
cjalnego na sfinansowanie robó t kap ita lnych  
w ykonyw anych we w łasnym  zakresie zakreśla 
suma odnośnych nakładów po potrąceniu p la 
nowanych w p ływ ów  re fundacyjnych. W ysokość 
kredytu  przeterm inowanego zależy od w ysoko
ści ponadnorm atywnych przerostów  aktywów.

W  w ypadkach urucham iania dla przeds ięb io r
stwa innych  specjalnych k redytów  (np. na ściśle 
oznaczone operacje) lub  kredytów  sezonowych 
(np. na zakup m ateria łów  sezonowych) ko 
nieczne jest w yodrębn ien ie  w  planowanym  b i
lansie odnośnych aktywów  i zaplanowanie ich 
ruchu. U ła tw ia  to ustalenie wysokości i te rm i
nów  spłaty wzm iankowanych kredytów . Plano
wanie obro tów  aktyw ów  specjalnych i sezono
w ych  wymaga odpow iedn ie j rozbudow y księ
gowości p lanistycznej.

Plan kredytow y, usta lony w  powyższej fo r 
m ie, uw idocznia ścisły związek poszczególnych 
rodza jów  kredytów  z odnośnym i aktyw am i spe
cja lnym i, sezonowym i i ponadnorm atywnym i. 
Porównanie planów kredytow ych różnych kw a r
ta łów  u ła tw ia  stw ierdzenie zm ian w  strukturze 
finansowej przedsiębiorstwa.

Skorygowany i zaakceptowany przez bank 
PI. BE i PI. RW  stają się — jak  już  w spom nia
no — w iążącym  d la przedsięb io rstw a progra
mem jego dzia ła lności i gospodarki finansowej 
w  na jb liższym  kwarta le. Zadanie przedsięb ior-

*) Z uwagi na zaliczenie zobowiązań stałych do pokry
cia aktyw ów  norm owanych konieczne wydaje się norm o
wanie poszczególnych kategorii zobowiązań niebankowych. 
Norm owanie tych pasywów położyłoby poza tym kres 
samofinansowaniu się przedsiębiorstw  w pozabankowych 
źródłach kredytowych i  narastaniu zaległości.
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stwa sprowadza się odtąd do zrealizowania 
«normowanych« obrotów .

I I  Faza — Kontrola toku uijjkongujania 
planu kwartalnego

12. Rola k o n tro li toku w yko n yw an ia  planu.

Skrupulatna kon tro la  założeń planistycznych 
posiada znaczenie kluczowe. Im  dokładn ie j są 
one opracowane przez p rzedsięb io rstw o i spraw 
dzone przez bank — tym  łatw ie jsza jest I I  faza 
ko n tro li bieżącej. Faza ta ma na celu śledzenie 
tempa i sposobów  realizowania PI. R W  i PI. BE. 
na podstaw ie m iesięcznych sprawozdań rachun
kow ych  za I  i I I  m iesiąc kw arta łu  objętego p la 
nem (etapy pośrednie). Badanie to um ożliw ia  
s tłum ien ie  w  zarodku w szelk ich odchyleń od 
planu, zagrażających niewykonaniem  p lanu lub  
zw ichnięciem  s truk tu ry  finansowej przeds ięb io r
stwa.

13. Potrzebne m ateria ły

Miesięczne sprawozdania rachunkowe przed
s ięb io rs tw  są sporządzane w  form ie :

a) tzw. b ilansów  »obrotowo-saldowych« obe j
m ujących w  układzie poziom ym  salda na 
początek roku, obro ty  za okres od począt
ku  ro ku  do początku m iesiąca sprawoz
dawczego, czyste obro ty  za m iesiąc spra
wozdawczy oraz salda końcowe, a w  uk ła 
dzie p ionow ym  wszystkie konta, względnie 
wszystkie grupy kont,

b) tzw. b ilansów  m iesięcznych »netto«, w y 
kazujących początkowe i końcowe salda 
poszczególnych sk ładników  m ajątkowych,

c) m iesięcznych rachunków w yn ikó w  w  roz
szerzonym układzie, wykazujących m. in. 
koszty rodza jow e oraz początkowe i koń
cowe zapasy p rodukc ji w  toku i zapasy 
w yrobów  gotowych.

M ateria ły  te wystarczają w  zupełności do b ie 
żącego śledzenia toku rea lizacji p lanu kw a rta l
nego. Ponieważ każde przedsięb iorstw o jest 
obowiązane sporządzać je dla użytku własnego 
i w ładz nadrzędnych, i  to w  jak  na jkró tszym  
term in ie , n ie w chodzi w  rachubę dodatkowe 
obciążanie przedsięb io rstw a specja lnym  mate
ria łem  sprawozdawczym.

G łówną podstawą ko n tro li bieżącej jest m ie 
sięczny b ilans w yn ików  (oznaczany poniżej 
skrótem  M. RW ) oraz m iesięczny bilans dzia
ła lnośc i eksploatacyjnej (w skrócie M. BE).

M. RW  należy dostosować do układu PI. RW. 
T o  samo dotyczy M. BE. O trzym uje  się go

przez zebranie poszczególnych pozycji m ie 
sięcznego b ilansu obrotowo-sa ldowego w  grupy 
odpowiadające planowanemu b ilansow i kw a rta l
nemu i rozb ic ie  tego zestawienia na bilans 
dzia ła lności inw estycyjne j i eksploatacyjnej we
d ług zasad om ów ionych szczegółowo powyżej.

14. M etody ana lizy  b ilansów  m iesięcznych.

Pomimo różnych okresów ob ję tych PI. BE 
i M. BE m ateria ły  te mogą być porównywane 
z łatwością.

Nasamprzód należy porównać salda końcowe 
M. BE z saldam i początkowym i i  końcow ym i 
PI. BE. Te ostatnie stanow ią poziom y krańcowe, 
w  obrębie k tó rych  w inny  się m ieścić salda 
końcowe M. BE. W iększe przerosty lub  niedo- 
rosty świadczą o odchylen iach od zaplanowa
nej dzia ła lności, w  w iązku z czym muszą być 
zbadane ze szczególną uwagą.

Badanie sald m iesięcznych m usi być uzupeł
nione kon tro lą  obro tów  miesięcznych. Kontro la  
ta jest n ie ty lko  wygodnie jsza i  łatw iejsza, ale 
znacznie w ym ow nie jsza i sugestywniejsza od 
ko n tro li sald. Daje ona pogląd na rozm iary  
pracy, jaką dokonały poszczególne środk i o b ro 
towe w  m iesiącu sprawozdawczym  i wyjaśnia 
lep ie j przyczyny n iedociągnięć i przerostów . 
Z tych w zględów  g łów ny nacisk należy po ło 
żyć na te j w łaśnie ko n tro li. Dodać trzeba, że 
obro ty  m iesięczne mogą być analizowane ró w 
nież w  oparciu o bilanse m iesięczne brutto , nie 
uwzględniające sald; b ilanse takie są sporzą
dzane z regu ły w  pierw szych m iesiącach każ
dego roku, do czasu opracowania ostatecznego 
b ilansu rocznego.

Kontro la  ob ro tów  m iesięcznych może być 
dokonywana metodą reprezentatywną. W  szcze
gólności g łówną uwagę należy skupić na o b ro 
tach składn ików  najważniejszych, w p ływ ających 
w  sposób isto tny na kszta łtowanie się sytuacji 
finansowej przedsiębiorstwa. Są to przede 
wszystkim :

a) obro ty  W n  na koncie w yrobów , charak
teryzujące w ie lkość p rodukc ji m iesięcznej,

b) ob ro ty  Ma na koncie w yrobów , przedsta
w iające koszt w łasny zrealizowanej p ro 
dukcji,

c) obro ty  Ma na koncie rea lizac ji p rodukc ji 
(900, 910, 920) w zględnie obro ty  na kon
cie odb io rców , określające wartość zbytu,

d) obro ty Ma na koncie odb iorców , obrazu
jące w p ływ y  inkasowe.

Bardzo w ym owne są dale j ob ro ty  W n  i Ma 
na kontach klasy 3, przedstawiające wartość
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zakupów i  zużycia m ateria łów , obro ty  W n  na 
koncie robó t kap ita lnych w ykonyw anych we 
w łasnym  zakresie (030, 031, 040, 041) itp .

W  przedsięb iorstwach pracujących w  n ie
zm iennych i  rów nom iernych  warunkach ocena 
p raw id łow ośc i obro tów  m iesięcznych, na tle 
p lanowanych obro tów  kw arta lnych, nie napoty
ka na żadne trudności. O broty miesięczne tych 
przedsięb io rstw  stanowią z grubsza 1/3 p lano
wanych obro tów  kwarta lnych.

W, p rzedsięb iorstw ach o obrotach sezono
w ych ocena ew o luc ji gospodarki finansowej 
w  ska li m iesięcznej pow inna być dokonywana 
z w iększą precyzją, np. w  kw arta łach charak
teryzujących się w iększym  rozw o jem  p rodukc ji, 
obro ty  na wszystkich n iem al kontach wzrastają 
z m iesiąca na miesiąc. Należy przy tym  m ieć 
stale na uwadze, czy ob ro ty  m iesięczne dane
go składnika zabezpieczają realizację obro tów  
kwarta lnych*).

A k t y w a SP W n Ma SK

Środki t rw a le ..................... 104 — — 104
Rob. kap. zlec..................... 28 5 - 33
Rob. kap. własne . . . . 8 3 - 11
Środki p la tn ......................... 5 32 32 5
O d b io rc y .............................. 18 23 20 21
Różne należn.. . . . . . 3 1 2 2
M a te r ia ły .............................. 24 7 8 23
Prod. w t o k u ..................... -6 — — 6
W y r o b y .............................. 20 20 21 19
Przel. F. Am. (inw .) . . . 2 1 - 3
Przel. F. Am. (r. k.) . . . 2 1 - 3

220 93 83 230

A oto w yprow adzony na tej podstaw ie M. B I i

M ie s ię c z n y  b ila n s

A k t y w a SP W n Ma SK

Środki t rw a łe ..................... 104 — _ 140
Rob. kap. zlec..................... 28 5 - 33
Przel. F. Am. (inw.) . . . 2 1 3

134 6 — 140

A k t y w a SP

M ie s ię c z n y  b ila n s  e

W n  Ma SK

Środki p ia tn ..................... 5 32 32 5
O d b io rc y .......................... 18 23 20 21
Różne należn................... 3 1 2 2
M a te r ia ły .......................... 24 7 8 23
Prod. w t o k u ................. 6 — - 6
W y r o b y ......................... 20 20 21 19
Rob. kap. własne . . . 8 3 11
Przel. F. Am. (k. r.) . . 2 1 - 3

86 87 83 90

W sze lk ie  stw ierdzone odchylen ia należy od
notować na b ilansie  kon tro lnym . Adnotacje te 
w inny  być brane pod uwagę przy badaniu M. 
BE za następny miesiąc.

D la  kom pletności naszej ekspozycji zobrazu
jem y jeszcze opisaną metodę k o n tro li M. BE 
na naszym uproszczonym  przyk ładz ie  liczbow ym .

M iesięczny b ilans obro tow o-w yn ikow y za I 
m iesiąc kw arta łu  objętego planowaniem  ma w y 
gląd następujący:

*) Zupe łn ie  precyzyjne badanie wymaga uw zględnienia 
cyk lu  obrotowego danego składnika. Np. je że li cyk l p ro 
d u kc ji wynosi 1 miesiąc, natenczas miesięczne obroty de
betowe na koncie wyrobów  w inny w  zasadzie równać 
się wartości p rodukc ji z poprzedniego miesiąca. Jeżeli 
cyk l magazynowy wynosi 1/2 miesiąca, natenczas obroty 
kredytowe na koncie wyrobów  i  obroty debetowe na 
koncie odbiorców  w inny w zasadzie równać się po łow ie  
wartości p rodukc ji m iesiąca sprawozdawczego.

P a 8 y w  a SP W n Ma SK

U m o rz e n ie ..................... 54 — 2 56
Fund. w ła s n y ................. 86 2 - 84
Fin. rob. zlec................... 28 - 9 37
Fin. rob. w ł..................... - — 9 9
D ostaw cy.......................... 4 15 12 1
Różne zobow................... 2 13 15 4
Kred. bank........................ 42 10 - 32
F. Am. ( in w . ) ................. 2 - 1 3
F. Am. (rem. kap.) . . 2 - 1 3
Z y s k .................................. — 1 1

220 40 50 230

BE:

w e s ty c y jn y  (M. B I)

P a s y w a SP W n Ma SK

U m o rz e n ie ..................... 54 _ 2 56
Fund. w ła s n y ................. 86 2 - 84
Fin. rob. zlec................... 28 - 9 37
F. Am. ( in w .) ................. 2 - 1 3
Z y s k .............................. . . - - 1 1

170 2 13 381
m nie j maj. trw . . . 134 6 - 140

środki w ł. w obr. • 36 8 13 41

p lo a ta c y in y  (M. BE)

P a s y w a SP W n Ma SK

W łasne środki obr. . .. 36 8 13 41
D o s ta w c y ..................... 4 15 12 1
Różne zobow................... 2 13 15 4
Fin. rob. własnych . . - - 9 9
F. Am. (kap. rem.) . . 2 - 1 3
Kred. bank........................ ś 42 10 32

86 46 50 90
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M ie s ię c z n y  b ila n s  w y n ik ó w  (M. R W )

K o s z t y  D o c h o d y
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Koszty operacyjne (wg r o d ź . ) ........................................... 23
—  Koszty rob. kap. w ła s n y c h ....................................... 3̂
Koszty p r o d u k c j i .................................................................... 20
- j-  Zapasy p o c z ą tk o w e ........................................................26

Razem . . 46

—  Zapasy ko ń co w e ................................................................ 25
Koszt własny prod. sprzed.................................................... 21
-j- Koszty rob. kap. w ła s n y c h ....................................... 3̂
Nakłady pozaoperacyjne...................................................  2
Z y s k .........................................................................................  1_

Razem . . 27

Analiza w yn ików  działalności:
P rodukcja pierwszego m iesiąca (20) jest 

nieco niższa od przeciętnej kw arta lne j 
( 65: 3 =  21,7). Okoliczność tę należy od
notować na bilansie. Z by t p rodukc ji w  I 
m iesiącu (23) odbiega jeszcze bardzie j od 
przeciętnej kw arta lne j (25). N iepom yślny 
ten objaw  grozi n iewykonaniem  planu 
up łynn ien ia  nadm iernych rem anentów to 
warow ych. Konieczna jest in terw encja 
banku u k ie row n ic tw a  przedsiębiorstwa. 
Inne pozycje M. R W  nie nasuwają ob iekcji.

Analiza sytuacji finansowej:
Salda początkowe są nieco niższe od 

zaplanowanych stanów początkowych w  PI. 
BE, co świadczy o niedość dokładnym  pla- 
nou aniu. Remanent w yrobów  półgotow ych 
n ie  nasuwa zastrzeżeń. Remanent w y ro 
bów gotowych natom iast przewyższa je 
szcze poważnie stan norm atyw ny (16). 
N iekorzystn ie  przedstaw ia się inkaso. O b
ciążenia kont odb io rców  (23) są znacznie 
większe od w p ływ ów  inkasowych (20). 
Przeciętna wysokość w p ływ ó w  w inna w y 
nosić 24. W skutek opieszałego inkasa 
w zrosło  niebezpiecznie saldo należności 
od odb io rców  (z 18 do 21). Odbiega ono 
n iebyw ale od norm atyw u (16). Konieczna 
jest natychm iastowa in terw encja  banku. 
Zakupy m ateria łów  (7) są niższe od prze
ciętnej kw arta lne j (25 : 3 =  8,3). Spowo
dowało to obniżenie się rem anentu ma
te ria łów  poniżej norm atyw u. Okoliczność 
tę należy odnotować na b ilansie. O broty 
na pozostałych kontach aktyw ów  ro z w i
ja ją  się na ogół p lanowo.

S truktura pasywów obro tow ych uległa 
w  I m iesiącu kw arta łu  objętego p lanow a
niem  dużym  przeobrażeniom . Przede 
w szystk im  zw iększyły się n iespodziewanie 
w p ływ y  z ty tu łu  re fundacji robó t kap ita l-

Realizacja p r o d u k c j i .............................................................. 23
Realizacja rob. kap. m ła s n p c h ......................................  3
Dochodu pozaoperacyjne ...............................................  1

nych wykonyw anych sposobem gospodar
czym (o 9). W zros ły  również w łasne ś rod
k i obrotowe, a to dz ięk i pokryc iu  przez 
Bank Inw estycyjny fak tu r za inwestycje 
zlecone. U jem nym  objawem  jest w zrost 
różnych zobowiązań (o 2) — m im o p lano
wanego spadku i  realnych m ożliw ości ich 
redukc ji. Zobow iązania wobec dostawców 
obn iży ły  się g łów nie  z pow odu spadku 
dostaw (12 wobec przeciętnej kw arta lne j 
19). Pokaźne up łynn ien ie  środków  finanso
w ych  przedsiębiorstwa w yraz iło  się w spad
ku  ob liga wykorzystanego kredytu.

Bank w in ien  zw rócić uwagę k ie ro w n i
ctwu przedsięb iorstw a na konieczność:
a) ścis łe j rea lizac ji p lanu p rodukc ji i  zbytu,
b) niezwłocznego wzmożenia akcji inka

sowej,
c) zakupów m ateria łow ych zgodnie z p la 

nem zaopatrzenia,
d) te rm inow ej regu lac ji zobowiązań b ie 

żących.

15. Środki in te rw en cy jn e .

Zakres środków  in te rw ency jnych , jak ie  bank 
w in ien  zastosować zależnie od wagi s tw ierdzo
nych niedociągnięć, w zględnie uchybień, obe j
muje:

a) bezzwłoczne pow iadom ien ie  k ie row n ic tw a  
przedsiębiorstwa (niedociągnięcia d rob 
niejsze),

b) pow iadom ienie w ładz nadrzędnych przed
sięb iorstw a (znaczniejsze odchylen ia od 
planu względnie n ieusunięcie n ie p ra w id ło 
wości już  raz m onitowanych),

c) przeprowadzenie lus trac ji zagrożonego od
cinka lub  całości gospodarki finansowej,

d) pow iadom ienie w ładz nadrzędnych przed
sięb iorstw a z żądaniem natychm iastowej 
in te rw enc ji, je że li p rzedsięb io rstw o nie
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może lub  nie Chce usunąć stw ierdzonych 
n iepraw id łow ości,

e) pow iadom ienie resortow ych w ładz m in i
steria lnych, jeże li in terw encja w ładz nad
rzędnych przedsięb io rstw a nie odnosi 
skutku,

f) pow iadom ien ie  N. 1. K. z prośbą o in te r
wencję, w  razie stw ierdzenia nadużyć 
o charakterze przestępczym.

16. W ym o g i w arunku jące spraw ne funkc jo 
now an ie  pro jektow anego  systemu kon 
tro li b ieżącej.

Funkcjonowanie opisanego systemu ko n tro li 
bieżącej zależne jest od następujących zasad
n iczych w arunków :

1) Konieczne jest wprow adzen ie kwartalnego 
planowania finansowego.

2) Plany przem ysłowo-finansowe przedsię
b io rs tw  muszą być powiązane jak  najści
ślej ze sprawozdawczością rachunkową.

3) Bilanse m iesięczne przedsięb io rstw  w inny 
odzw ierc ied lać całokształt dz ia ła lności i sy
tuacji finansowej.

4) Bilanse miesięczne w inny  być opracow y
wane i  przesyłane bankow i d la  Celów 
kon tro lnych  w  jak najkrótszym  term in ie .

P ierwszy w arunek rea lizu je  Instrukcja  PKPG 
N r 2 w  spraw ie opracowania p lanów  przem y- 
słow o-finansow ych na rok  1950, k tóre  muszą 
uwzględniać rozb ic ie  kwarta lne p lanowanych za
łożeń. Duże usług i pod tym względem  m ogłoby 
oddać w prowadzenie księgowości planistycznej. 
Instrukcja  PKPG rea lizu je  rów nież d rug i w aru
nek: w zory p lanów  finansow ych na 1950 r. są 
powiązane ściśle z now ym  je d n o litym  planem 
kont. T rzeci w arunek doczekał się rea lizacji 
przez w prow adzćn ie  nowego j.p .k., udoskonala
jącego znakom icie bilansbwość przedsiębiorstw . 
W reszcie także czwarty warunek wchodzi w  sta
d ium  realizacji. W iększość przedsięb io rstw  
sporządza bilanse m iesięczne uwzględniające 
rozliczenie kosztów w  ciągu następnego m ie 
siąca. Sądzimy, że dalsze usprawnien ie, we w ła 
śc iw ych  działach przedsięb iorstw , um oż liw i 
skrócenie tego term inu  do 20, a może nawet 
do 15 dni.

I I I I  Faza — K ontrola wykonania planu 
kwartalnego

17. Zadan ia  k o n tro li w ykonan ia  planu.

Zadaniem III  fazy k o n tro li bieżącej jest spraw 
dzenie, czy kw arta lny plan finansowy (PI. R W  
i PI. BE) został wykonany w  całej rozciągłości, 
względnie na k tó rych  odcinkach powstały n ie 
dociągnięcia i luzy. O ile  kon tro la  toku w yko 
nyw ania  planu kwartalnego ogranicza się do 
śledzenia tempa rea lizow ania tego planu w  I 
i II m iesiącu kw arta łu  objętego planem — o tyle 
kon tro la  wykonania p lanu obejm uje obro ty do
konane na przestrzeni w szystkich 3 miesięcy. 
Faza ta kończy kw arta lny cyk l kon tro li.

18. Potrzebne m ateria ły .

Ostatni etap ko n tro li należy przeprowadzać 
na podstaw ie b ilansu kwartalnego, specyfiku- 
jącego — poza saldam i — czyste obro ty  danego 
kw arta łu . W  razie braku takich bilansów , ko 
nieczne jest sum owanie obro tów  (w  okrągłych, 
uproszczonych liczbach) z b ilansów  m iesięcz
nych za 3 m iesięce danego kw arta łu . M ateria ł 
ten należy przygotować dla celów kon tro lnych  
identycznie jak m ateria ł d la I i II fazy kon
tro lne j.

19. M etoda badania.

Metoda ko n tro li b ilansu kw a-ta lnego p ok ry 
wa się w  zupełności z m etodam i badania p la
nów kw arta lnych  i b ilansów  m iesięcznych za I 
i I I  m iesiąc kw arta łu . Polega ona na porów naniu 
sald i obro tów  kwartalnego b ilansu i rachunku 
w yn ików  z saldam i i obrotam i kw arta lnych syn
tetycznych planów finansowych. Badanie to jest 
znacznie u ła tw ione, gdyż z uwagi na jednakowy 
okres kon tro lny nie ma potrzeby ustalania sald 
pośrednich i obro tów  cząstkowych.

W  w ypadku skrupulatnego i realnego opra
cowania p lanu kwarta lnego i jego ścisłego re 
a lizo rania, rzeczyw isty kw arta lny rachunek 
w yn ikó w  pow in ien  pokryw ać się z pewną to
lerancją z zaplanowanym  rachunkiem  w yn ików , 
a rzeczyw isty kw arta lny bilans dzia ła lności eks
ploatacyjnej — z zaplanowanym bilansem.

(c. d. n.)
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D r Leon Kurowski
D Z I A Ł  A R T Y K U Ł O W Y

ELEMENTARNE POJĘCIE SKARBOWOŚCI *)
1. Pojęcie skarbowości. Skarbouiość w  sen

sie węższym jest to przejm owanie i  rozdzie la
nie dochodu narodowego, dokonywane przez 
zw iązki publiczno-praw ne w  fo rm ie  pieniężnej. 
Określenia »przejmowanie« oraz »rozdzielanie« 
równoważne są z określen iam i »gromadzenie« 
i »zużytkowanie«. Łącznie można określić  obie 
te funkcje  jako  redystrybuc ję  dochodu narodo
wego. Skarbowość tedy zdefin iowana krócej 
jest redystrybucją  dochodu narodowego, doko
nywaną przez zw iązki publiczno-praw ne w  fo r
m ie pieniężnej. Z d e fin ic ji tej w yn ika , że na 
pojęcie skarbowości składają się co na jm nie j 
cztery zasadnicze elementy: 1) funkcja r e d y 
s t r y b u c j i  (przejm owania oraz rozdzia łu), 
2) przedm iot tej funkc ji — d o c h ó d  n a r o 
d o w y ,  3) f o r m a  p i e n i ę ż n a  dochodu na
rodowego, 4) podm io t dokonujący redys trybu
c ji — z w i ą z k i  p u b l i c z n o - p r a w n e .

Skarbowość określona jak  w yżej n ie obe j
m uje wytw arzania dochodu narodowego przez 
zw iązki publiczno-prawne, tj. dzia ła lności, k tórą  
w ykonu ją  w ytw órcze przedsięb iorstw a pub licz
ne. G dyby się pragnęło wciągnąć ją w  obręb 
skarbowości, trzeba by by ło  oczyw iście w y 
m ien ić  w  naszej d e fin ic ji — jako dalszą część 
składową skarbowości — tę w łaśnie funkcję  
w ytw arzan ia  czy udz ia łu  w  w ytw arzan iu  do
chodu narodowego. Jeśli chodzi o poglądy 
panujące, przychyla ją  się one raczej do węż
szego pojęcia skarbowości. Jednakże is tn ie ją  
tendencje rozw ojow e, które w yda ją  się wska
zywać na to, że się rozbudu je  i  u trw a li po ję 
cie szersze. W tedy przez skarbowość trzeba 
będzie rozum ieć (1) r e d y s t r y b u c j ę  docho
du narodowego oraz (2) b e z p o ś r e d n i  
u d z i a ł  w  w ytw arzan iu  dochodu narodowego, 
dokonywane przez z w i ą z k i  p u b l i c z n o 
p r a w n e  w  f o r m i e  p i e n i ę ż n e j .  Przy 
tej d e fin ic ji szerszej, skarbowość zaw iera 
w  każdym  razie dwa odrębne, podstawowe 
dzia ły (skarbowość w  sensie śc is łym  oraz 
przedsiębiorczość publiczna), m iędzy k tó rym i 
zachodzą istotne różnice.

*) Szkic n in ie jszy n ie  rości sobie żadnej pretensji 
poza tym  ty lko, ażeby dać najelem entarniejsze pojęcie 
isto ty skarboiuości, uiychodząc z założenia, że jest 
on przeznaczony dla szerokiej masy czyte ln ików , nie 
zaś dla  specjalistów.

Jak w iadom o, w  us tro ju  w spó lnoty p ie rw o t
nej, k iedy n ie  ma jeszcze państwa ani żadnego 
zw iązku publiczno-prawnego, z natury rzeczy 
n ie  może istnieć skarbowość. W ystępu je  ona 
na w idow n ię  dop ie ro  wówczas, gdy przychodzą 
następne ustro je  gospodarcze: n iew oln iczy, 
feudalny, kap ita lis tyczny, socjalistyczny. O czy
w iście, konkre tny w yraz skarbowości w  każdym 
z tych ustro jów  jest inny, ale zasadnicze cechy 
w ym ien ione w  naszej de fin ic ji, czy to węższej, 
czy to szerszej, mają charakter powszechny.

2. P rze jm o w an ie  dochodu narodow ego
należy rozpatryw ać z k ilk u  punktów  w idzenia. 
Po pierwsze, jeże li w y jść  z węższego okreś le 
nia skarbowości, ca łkow ite  ekonomiczne za
gadnienie podzia łu  dochodów o charakterze 
p ierw otnym , w  szczególności zagadnienie roz 
dzia łu  dochodu przedsiębiorczości uspołecznio
nej pom iędzy płace robo tn ików  i p racow ników  
z jednej strony, a zysk przedsięb iorstw a z d ru 
g ie j strony, nie w chodziłoby w  grę jako za
gadnienie czysto skarbowe. D op ie ro  prob lem  
przejęcia przez zw iązki pub liczno-praw ne części 
lub  całości dochodów przedsięb io rstw  z jednej 
strony, części zaś płac z d rug ie j strony staje 
się zagadnieniem skarbowym . Jeżeli jednak 
przyjąć szersze pojęcie skarbowości, zagadnie
nie kształtowania podzia łu  całości dochodów 
w  zakresie przedsięb iorczości pub liczne j, oczy
w iśc ie  będzie zagadnieniem skarbowym  w y 
magającym odrębnego traktowania. Po d rug ie— 
jak  to już  by ła  m owa — ze względu na od
m ienny charakter w yc inka  uspołecznionego 
i w ycinka  nieuspołecznionego gospodarki na
rodow ej, odm iennie kszta łtu ją się zagadnienia 
przejm owania dochodu narodowego w  jednym  
i  w  drug im . W  szczególności odm iennie się 
kszta łtu ją w  każdym z tych w yc inków  i pod le 
gają swoiste j ew o luc ji zagadnienia podatków, 
opłat, pożyczek oraz w p ływ ów  o charakterze 
ubocznym. Każde z tych zagadnień wymaga 
oczyw iście w łaściwego ośw ietlenia . Po trzecie 
podzia ł na dochody o charakterze p ie rw o tym  
i pochodnym  (w tórnym ) może m ieć swój w p ływ  
na prze jm ow anie obu tych ka tegorii dochodów 
przez zw iązki publiczno-prawne, k tóre  mogą 
stosować odrębną po litykę  w  każdej z tych 
dziedzin. Po czwarte wreszcie, is tn ie ją  różne
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fo rm y przejm om ania dochodu narodowego, 
k tó re  wymagają w yraźnej k lasyfikacji.

Jeśli chodzi o w ym ien ioną przed chw ilą  
k lasyfikację  w p ływ ów  trzeba przede w szystkim  
rozróżnić przejm owanie dochodów o charakte
rze zasadniczym ( w p ł y w y  z a s a d n i c z e )  
oraz przejm owanie dochodów  o charakterze 
ubocznym  ( w p ł y w y  u b o c z n e ) .  Pierwsze 
dotyczy dzia ła lności zw iązków  publiczno-pra- 
w nych mających na celu osiągnięcie wyłącznie 
w p ływ ów . Celem zasadniczym i decydującym 
w  tym  w ypadku jest zatem uzyskanie w p ły 
w ów , co n ie w yklucza oczywiście, że przy po
b ieran iu  w p ływ ów  zw iązki publiczno-prau ne 
mogą zmierzać także do osiągnięcia jak iego
ko lw iek  innego celu. Natom iast w  w ypadku 
d rug im  w p ływ y  mają charakter uboczny, są 
osiągane przez zw iązki pub liczno-praw ne przy 
okazji w ykonyw ania  jak ie jko lw iek  dzia ła lności 
zm ierzającej do osiągania celów innego rodza
ju, n iż o trzym yw anie w p ływ ów . Klasycznym 
przykładem  b y łyb y  tutaj grzywny. N ie po to 
bow iem  w ym ierza się grzywny, aby państwo 
m ia ło  dochód, ale po to, aby osiągnąć cele 
represyjne lub  prewencyjne, k tó re  zakłada so
b ie  ustawodawca karny. To zaś, że przy tej 
okazji osiąga się w p ływ y, jes t dla państwa 
rzeczą raczej drugorzędną i uboczną.

Dochody zasadnicze mogą m ieć charakter 
albo de fin ityw ny albo zwrotny.

D o c h o d y  z w r o t n e  wchodzą w  zakres 
k redytu  publicznego. Polegają one albo na 
zaciąganiu pożyczek, albo na ich  zwrocie, o ile  
zostały one uprzednio udzielone przez dany 
związek pub liczno-praw ny. W p ły w y  zwrotne 
w yn ika ją  w ięc  z kredytu  publicznego, bądź 
biernego, gdy związek publiczno-praw ny w y 
stępuje jako pożyczkobiorca, bądź czynnego, 
gdy występuje on jako pożyczkodawca. Udzie
lanie pożyczek przez zw iązki publiczno-prawne 
by ło  na ogół z jaw iskiem  rzadszym  niż zacią
ganie pożyczek. W  nowszej jednak fazie roz
w o ju  skarbowości, gdy banki zostają upań
stwow ione, ich  działalność kredytow a w  pe łn i 
wchodzi w  zakres skarbowości w  u jęc iu  szer
szym. W  zakresie tej ka tegorii w p ływ ów  
trzeba w spom nieć jeszcze, że is tn ie ją  w p ływ y  
z kreac ji pieniądza, które można traktować 
rów n ież jako pożyczkę zaciągniętą w  odnośnej 
gospodarce narodowej.

D o c h o d y  d e f i n i t y w n e  można z ko le i 
podz ie lić  na dw ie grupy. Do pierwszej należą 
dochody o charakterze n i e o d p ł a t n y m ,  do 
d rug ie j — dochody o charakterze o d p ł a t n y m .

Odpłatność polega na pob ie ran iu  w p ływ ów  
w  zamian za konkretne, wzajemne świadczenia 
danego zw iązku publiczno-prawnego. W  tej 
g rup ie  w p ływ ów  znaczenie istotne i dom inu ją 
ce mają o p ł a t y  s k a r b o w e .  W  przeciwsta
w ie n iu  do op ła t dochody nieodpłatne są po
bierane bez żadnego wzajemnego, konkretnego 
świadczenia na rzecz tej osoby, która ponosi 
ciężar tego dochodu na rzecz zw iązku pub licz
no-prawnego. W  te j grup ie  znaczenie istotne 
i  dom inujące mają p o d a t k i .  T rzeba jednak 
zw rócić uwagę, że do tej g rupy dochodów 
wchodzą nie ty lko  te zjawiska, z k tó rym i 
w  praktyce wiąże się m iano podatku, lecz 
każde zjaw isko finansowe mające cechę n ieod
płatnego, defin ityw nego dochodu pub liczno
prawnego. W  szczególności np. składki ubez
pieczeniowe, pobierane przez ubezpieczenia 
społeczne od pracodawców, kw a lifiku ją  Się 
w łaśnie do tej grupy w p ływ ów .

Poza w ym ien ionym i grupam i w p ływ ów  po
zostają oczywiście w p ływ y  osiągane przez 
zw iązki pub liczno-praw ne przy w ytw arzan iu  
dochodu narodowego. G dyby w ięc chodziło 
o ujęcie całości zagadnienia w p ływ ó w  przy 
założeniu szerszego pojęcia skarbowości, nale
żałoby dodać, że przy tw orzen iu  dochodu na
rodowego zw iązki publiczno-praw ne osiągają 
bądź to z y s k i  z p r z e d s i ę b i o r s t w ,  bądź 
to w p ł y w y  z m a j ą t k u ,  ja k  np. renty, 
czynsze lub  procenty.

W  św ietle  tych uwag można naszkicować 
następujący schemat w p ływ ów  które mogą być 
osiągane przez zw iązki publiczno-prawne:

W p ływ y

zasadnicze uboczne

de fin ityw ne  zwrotne

odpłatne n ieodpłatne pożyczki pożyczki
zaciągane zwracane

Z tego schematu w yn ika, że zasadnicze zna
czenie mają następujące kategorie w p ływ ów  
zw iązków  publiczno-prawnych: 1) podatki, 2) op ła
ty, 3) pożyczki, 4) uboczne; ponadto przy zało
żeniu szerszego zakresu skarbowości dochodzą 
jeszcze: 5) zyski, 6) renty.

3. R ozdzia ł dochodu narodow ego. W  za
kresie  rozdzia łu  dochodu narodowego, czy li 
w  zakresie w ydatków , które  ponoszą zw iązki 
publiczno-prawne, za rozróżnienie wstępne uznać 
należy podzia ł w yda tków  stosownie do ich
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przeznaczenia, n a  s p o ż y c i e  b ą d ź  k a p i 
t a l i z a c j ę .  Spożycie może nosić charakter 
zb io row y lu b  też indyw idua lny . W  pierwszym  
w ypadku zw iązki publiczno-praw ne b io rą  na 
siebie ca łkow ic ie  organizację zaspokojenia po
trzeb o charakterze zb io row ym . W  d rug im  
ograniczają się do czystego rozdz ia łu  (redys
tryb u c ji) tych środków, które  uprzednio zostały 
zgromadzone jako w p ływ y. W  zakresie kap i
ta lizac ji istotne jest rozróżn ien ie  finansowania 
inw estyc ji, jako sposobu powiększenia m ajątku 
trw ałego w  danym gospodarstw ie narodowym , 
od w y p o s a ż e n i a  p r z e d s i ę b i o r s t w  
w  ś r o d k i  o b r o t o w e .

Najisto tn ie jszą sprawą w  zakresie w ydatków  
są ich cele określana przez po litykę  danego 
zw iązku publiczno-prawnego. Z tego punktu 
w idzenia w ydatk i pub liczne mają g łębokie zna
czenie polityczne. Stosownie do układu k ie 
runków  dzia ła lności pub liczne j d la potrzeb 
skarbowości można rozklasyfikow ać c e l e  
w y d a t k ó w  na następujące dziedziny: 1) k u l
tura, 2) opieka, 3) gospodarka, 4) obrona,
5) adm inistracja, 6) skarb. Każda z tych dzie
dzin ulec może dalszej szczegółowej k la sy fi
kacji. Tak np. dla celów p rak tyk i dz ie li się 
ku ltu rę  na — oświatę — jako  zagadnienie na j
ważniejsze w  tym  zakresie — i ku ltu rę  w  sen
sie węższym; w  opiece—jako  zagadnienie pod
stawowe w ydz ie lić  można zdrow ie; gospodarka 
rozpada się na liczne gałęzie, jak  przemysł, 
handel, ro ln ic tw o , kom unikacja itp .; w  zakresie 
obrony państwa przed atakami zewnętrznym i 
zawsze następuje podzia ł na zagadnienia p o li
ty k i zagranicznej oraz obrony narodowej w  sen
sie ścisłym, w  zakresie adm in is trac ji można 
z ko le i w yróżn ić  adm in istrację  naczelną i po 
zostałą adm in istrację  ogólną, albo można też 
dokonać podzia łu  na adm in istrację  w  sensie 
w ęższym i bezpieczeństwo wewnętrzne, w  zakre 
sie skarbu można m ów ić o w yod rębn ien iu  adm i
n is trac ji skarbowej w  przeciw staw ieniu do ob
s ług i d ługów , która  stanow i odrębne, duże zagad
nienie.

W yda tk i na poszczególne cele są dokony
wane przy zastosowaniu fo rm  wydatkow ania 
o dość dużej różnorodności. Z tego punktu 
w idzenia można podzie lić  w yda tk i przede 
w szystkim  na w y d a t k i  w ł a ś c i w e  o r a z  
p r z e l e w y .  Te ostatnie stanowią ty lko  sposób 
rozrachunku wewnętrznego pom iędzy poszcze
gó lnym i jednostkam i składającym i się na dany 
zw iązek pub liczno-praw ny. Pieniądz n ie w ycho
dz i tu  na zewnątrz zw iązku pub liczno-praw ne

go, a dokonu je  ty lko  obiegu wewnętrznego. 
W yd a tk i u łaśc iw e  dzie lą się na w y d a t k i  
z a s a d n i c z e  i u b o c z n e .  Podział ten jest 
analogiczny do tego, k tó ry  b y ł przytoczony 
w  zakresie dochodów. W yd a tk i uboczne nie 
są przeznaczone na osiąganie celów, które 
staw ia przed sobą dany związek pub liczno
prawny, ale stanow ią jedyn ie  pewną koniecz
ność, która rodz i się na tle  dzia ła lności zw iąz
ku  publiczno-prawnego. Przykładem mogą tu 
być odszkodowania za szkody i straty w yrzą
dzone przez organa publiczne. W yd a tk i zasad
nicze dzielą się z ko le i na de fin ityw ne  i zw ro t
ne. Znów  zachodzi tu pełna analogia z zagad
n ien iam i w p ływ ów . W y d a t k i  z w r o t n e  
polegają na spłacie d ługów  lub  udzie lan iu  
pożyczek, p rzy czym udzie lan ie  pożyczki 
z regu ły n ie  jest dokonywane przez sam 
związek pub liczno-p raw ny bezpośrednio, a po
s ługuje się on w  tym  zakresie publicznym  
aparatem bankowym .

W y d a t k i  d e f i n i t y w n e  dzielą się na 
w yda tk i nabywcze i nienabywcze (subwencje 
w  sensie szerokim ). W yd a tk i nabywcze można 
podzie lić  dale j na: 1) w y d a t k i  o s o b o w e  
i 2) w y d a t k i  r z e c z o w e .  Jako przyk ład  
w ydatków  o charakterze rzeczowym można 
w ym ien ić  ceny, opłaty, czynsze, procenty.

W yd a tk i nienabywcze dadzą się rów n ież 
podz ie lić  na osobowe i  rzeczowe. Pierwsze 
to z a o p a t r z e n i a ,  renty, em erytury itp . 
D rug ie  — to s u b w e n c j e  w  sensie węższym.

W  oparciu  o powyższe uwagi można nakreś
lić  następujący schemat w ydatków :

W yda tk i
/  \

prze lew y w łaściw e
/  \

zasadnicze uboczne
/  \

de fin ityw ne  zwrotne
/  \  /  \

nabywcze nienabywcze spłata udzie lan ie
/  \  / \  pożyczek pożyczek

osobowe rzeczowe /  \
osobowe rzeczowe

Z tego schematu w yn ika następujący układ 
fo rm  wydatkow ania o znaczeniu podstawowym: 
1) w ydatk i osobowe, 2) w yda tk i rzeczowe, 
3) zaopatrzenia, 4) subwencje, 5) spłata d łu 
gów, 6) udzie lan ie  pożyczek, 7) w yda tk i ubo
czne, 8) prze lew y wewnętrzne.

4. Skarbowość a p ien iądz. Z de fin ic ji na
szej wynika, że skarbowość ma form ę p ien ię
żną. Is tn ia ły  okoliczności, k iedy gospodarka
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publiczna m ia ła  fo rm ę naturalną. W  początku 
rozw o ju  us tro ju  niemolniczego, czy nawet 
feudalnego byw a ło  to z jaw iskiem  dość częstym. 
Jednakże skoro uj gospodarstw ie w ym iennym  
u trw a liła  się form a pieniężna, skarbowość — 
jako nadbudowa nad gospodarstwem narodo
w ym  — s iłą  rzeczy musiała rów n ież ca łkow icie 
przyjąć tę w łaśnie form ę. Tym  n iem nie j jednak 
nawet dziś zdarzają się w y ją tk i w  tym  w zg lę 
dzie. Istn ie ją  pewne świadczenia które człon
kow ie  danego zw iązku publiczno-prawnego 
w ykonu ją  w  naturze. Są to bądź ś w i a d c z e 
n i a  o s o b i s t e  polegające na wykonaniu 
określonej pracy, bądź ś w i a d c z e n i a  r z e 
c z o w e  polegające na oddaniu dóbr okreś lo 
nego rodzaju do dyspozycji publiczne j. Jako 
podstawowe świadczenie osobiste w ym ien ić  
można służbę w ojskow ą albo świadczenia 
osobiste w ykonywane przez obyw ate li w  cza
sie w o jny  lub  w  zw iązku z nią. Świadczenia rze
czowe polegać mogą na oddaniu zw iązkow i p ub li- 
czno-prawnemu kwater, pojazdów, zapasów 
żywności itp . Jednakże w szystkie  te św iadcze
nia nie wchodzą w  zakres skarbowości. Są one 
raczej przedm iotem  zainteresowań adm in is trac ji 
publiczne j.

Mogą istn ieć w y ją tk i dalsze, ściśle j związane 
ze skarbowością, gdy w chodzi w  grę z a m i a 
n a  ś w i a d c z e ń  o charakterze p ieniężnym  
(lip . podatków) na św iadczenia w  naturze. 
W  Polsce wypadek taki ma m iejsce w  zakresie 
podatku gruntowego. Trzeba jednak podkreślić, 
że zjaw iska tego rodzaju mają charakter 
raczej w y ją tkow y. W ystępu ją  one wtedy, gdy 
w arunk i gospodarcze nie są ca łkow ic ie  upo
rządkowane i gdy w  zw iązku z tym  gospodar
ka pieniężna n ie  funkc jonu je  zupełnie popra
wnie. Zdarzają się one z regu ły w  czasie 
w o jny  lub  po n ie j i  n ie posiadają charakteru 
trwałego.

Trzeba raz jeszcze pow tórzyć, że skarbowość 
już z samej d e fin ic ji ma f o r m ę  p i e n i ę ż n ą .  
Jest to zupełnie zrozum iałe w  us tro ju  kap ita
listycznym , gdzie przy w ytw arzan iu  dochodu 
narodowego pieniądz odgryw a pierwszorzędną 
ro lę, będąc m iarą wartości, pośrednicząc w  ob
rocie, stanowiąc narzędzie akum ulacji i służąc 
jako ins trum ent zapłaty. Technicznie — p rz y j
m owanie dochodu narodowego w  naturze po
w odow ałoby ogromne trudności. Ekonom icznie— 
by łoby n iezw ykle  nieoszczędne. W ystarczy 
sobie up rzytom nić  sytuację, w  k tó re j państwo 
m usia łoby zbierać w  naturze zboże, masło, 
tkaniny, skóry, m ateria ły  budow lane itp.,

przechowywać je  i potem dzie lić  jako zapłatę za 
pracę urzędnika, bądź jako pombc dla obyw a
te li itd . Jest rzeczą jasną, jak dużo kosztow ał
by wówczas aparat gromadzący i dzielący, 
jak  trudne i kosztowne by łoby  przechow y
wanie i przesuwanie tych zapasów, jak  w ie le  
zapasów ulegałoby zniszczeniu.

Analogiczn ie sprawa wygląda w  ustro ju  
socjalistycznym . Is tn ia ły  w  swoim  czasie teorie, 
k tó re  starały się dowieść, że w  us tro ju  socja
lis tycznym  pieniądz będzie n iepotrzebny. Życie  
od rzuc iło  jednak te poglądy a badania teorety
ków  us tro ju  socjalistycznego dow iod ły  bezape
lacy jn ie  potrzebę pieniądza także w  obecnym eta
pie gospodarki socjalistycznej. Rola pieniądza 
w  us tro ju  socja listycznym  w  zakresie płac, 
handlu, rozrachunku gospodarczego w  przed
siębiorczości publiczne j oraz w ym iany ze spó ł
dzielczością — jest bardzo duża. W spółczesne 
gospodarstwo socjalistycze nie da się pomyśleć 
bez pieniądza. D latego też ska ibow ość socja
lis tyczna ma rów nież f o r m ę  p i e n i ę ż n ą .  
Oczywiście, zadania pieniądza są tu  inne niż 
w  ustro ju  kapita lis tycznym , gdyż ustró j socja
lis tyczny prze ją ł z us tro ju  kapita listycznego 
pojęcie pieniądza jako narzędzia gospodarki, 
ale zużytkow ał to pojęcie w  sposób swoisty 
i d la  celów, k tóre  z natury rzeczy są zupełn ie 
inne niż w  us tro ju  kapita listycznym .

5. Z w ią z k i p u b lic z n o -p ra w n e . Skarbowości 
n ie można pojm ować wąsko jako redy
s trybuc ji dochodu narodowego, dokonywanej 
w  fo rm ie  pieniężnej w yłącznie przez państwo. 
Trzeba uwzględn ić fakt, że w  obręb ie  danego 
państwa mogą istnieć r ó ż n o r o d n e  z w i ą z 
k i  p u b l i c z n o - p r a w n e .  Redystrybucja 
dochodu narodowego w  fo rm ie  pieniężnej 
przez każdy z tych zw iązków wchodzi w  skład 
skarbowości. Trzeba w ięc sobie uświadom ić, 
w  ja k i system układa ją  się zw iązki pub liczno
prawne w  obrębie każdego państwa. Można 
przedstaw ić ten system przy pom ocy następu
jącego schematu:

Państwo

Samorząd
/  \

n ie te ry to ria ln y  te ry to ria lny

zawodowy społeczny
/  \  /  \

wolnozawod. gospodar. ub. rzecz. ub. społ.
/  \

p rzem ysłow o-handlow y rzem ieśln iczy
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Skoro m obrębie państwa is tn ie ją  różne sa
m orządowe zw iązki publiczno-prawne, są one 
podm iotam i skarbowości. Stosownie do tego 
rozróżniać trzeba s k a r b o w o ś ć  p a ń s t w o 
wą ,  k o m u n a l n ą ,  s a m o r z ą d u  z a w o d o 
w e g o ,  u b e z p i e c z e ń  s p o ł e c z n y c h  
i u b e z p i e c z e ń  r z e c z o w y c h .  O ile  pań
stwo nie posługu je się fo rm ą zw iązków  o cha
rakterze samorządowym, to jest rzeczą jasną, 
że w  obrębie tego pańsiwa istn ieć będzie ty l
ko skarbowość państwowa. Należałoby do izu- 
cić, że o ile  is tn ie ją  zw iązk i państw, w  grę 
w chodzić będzie także s k a r b o w o ś ć  z w i ą z 
k o w a .

W  naw iązaniu do schematu trzeba w spom 
nieć o d rug im  dzia le  skarbowości w  sensie 
szerszym, t.zn. p r z e d s i ę b i o r c z o ś c i  p u 
b l i c z n e j .  Z regu ły przedsięb iorstw a pub licz 
ne mają osobowość prawną, co w  pewnym  
sensie przeciwstaw ia je  danemu zw iązkow i pu- 
b liczno-prawnem u, akcentując tym  samym tę 
różnicę ekonom iczną i skarbową, k tóra  została 
podkreślona na wstępie pom iędzy skarbowo- 
ścią w  u jęciu  węższym a przedsiębiorczością 
publiczną. Dzia ła lność zatem państwa jako ta
kiego, albo inaczej m ów iąc adm in is trac ji pań
stwowej, przeciw staw ić można p rzeds ięb io r
czości państwowej. Działalność samorządu te
ry toria lnego przeciw staw ić można przedsięb io r
czości kom unalne j itd. Stosownie do przedsta
w ionego schematu przedsiębiorczość publiczną 
można zatem rozklasyfikow ać jak  następuje: 
przedsiębiorczość państwowa, komunalna, sa
m orządu zawodowego, ubezpieczeniowa. T rze 
ba tu rów nież podnieść, że specjalne znacze
nie dla całej przedsiębiorczości pub liczne j m a
ją  instytuc je  bankowe, jako ten aparat, k tó ry  
bierze najpoważnie jszy udz ia ł w  prowadzeniu 
gospodarki finansowej w  zakresie przeds ięb io r
czości publiczne j.

N ie jest naszą rzeczą zajmować się analizą 
pojęcia zw iązków  o charakterze pub liczno
prawnym . Nauka skarbowości w inna je  p rzy 
jąć jako  pojęcia już dane, opracowane przez 
naukę o państwie, naukę adm in is trac ji itp . 
Będzie jednak rzeczą istotną wskazać wza
jem ne pow iązania m iędzy poszczególnym i 
zw iązkam i pub liczno -p raw nym i, jako elementa
m i skarbowości.

Powiązania m iędzy n im i is tn ie ją  przede 
wszystkim  na tle  podzia łu  w p ływ ó w  (prze jm o

wania dochodu narodowego). Form y tego po
w iązania mogą być różne. Poszczególne związ
k i publiczno-prawne mogą m ieć swoje okre 
ślone, oddzielne źród ła w p ływ ów . O bow iązuje 
w tedy zasada całkow itego r o z d z i a ł u  w p ł y 
w ó w  m iędzy zw iązkam i pub liczno-p raw nym i. 
Druga zasada — zasada u d z i a ł ó w  — polega 
na tym , że poszczególne zw iązki pub liczno
prawne posiadają udzia ły  w  tym  samym źród
le w p ływ ów . Może też istnieć m ożliw ość trze
cia: dany zw iązek pub liczno - praw ny korzysta 
z danego źród ła jako swego źród ła podstawo
wego, inne zaś zw iązki mogą pobierać dodatk i 
od w p ływ ów , które  osiąga g łów ny ich adresat. 
Będzie to z a s a d a  d o d a t k ó w .  Tak np. pań
stwo może pobierać podatki, a samorząd te ry 
to ria lny  może m ieć ty lko  prawo do dodat
ków  do tych podatków, albo odw rotn ie  — 
państwo pobiera dodatki do podatku samorzą
dowego. Czwarta m ożliw ość — to s y s t e m  
m i e s z a n y  podzia łu  w p ływ ó w  m iędzy posz
czególne zw iązki publiczno-prawne.

Podobnie jak  przy podzia le w p ływ ó w  ró w 
nież przy dokonyw aniu  w ydatków  mogą być 
przyję te  różne zasady ich rozdzia łu  m iędzy 
różne zw iązki publiczno-prawne: 1) Zasada p o 
d z i a ł u  c e l ó w  w y d a t k ó w .  Np. państwo po
nosi wszystkie w yda tk i na obronę, samorząd 
zaś wszystkie w yda tk i na oświatę. 2) Zasada 
d o k o n y  w  an  i a w  y d a t k ó w  n a  te  s a m e  
c e l e ,  a l e  w  o k r e ś l o n e j  p r o p o r c j i  
przez poszczególne zw iązki pub liczno - prawne 
(np. na oświatę łożą państwo i samorząd w  pe
w nym  stosunku). 3) Zasada, że dokonywanie 
w ydatków  na dany cel jest zasadniczym obo
w iązkiem  jednego zw iązku publiczno-prawnego, 
inne zaś świadczą ty lko  d o d a t k o w o .  4) M o
ż liw y  jest też s y s t e m  m i e s z a n y .

N iezależnie od podz ia łu  w p ływ ów  i w yda t
ków, w  grę w chodzić rów nież może zagadnie
n ie  prze lew ów  albo dotacji m iędzy poszczegól
nym i zw iązkam i publiczno - p raw nym i, k iedy 
jedne zw iązki pub liczno - prawne świadczą 
w  fo rm ie  prze lew u określonych kw ot na rzecz 
innych  zw iązków  pub liczno-praw nych.

6. System nauki skarbowości. W  św ietle 
pojęcia skarbowości trzeba teraz naszkicować 
program  zagadnień, k tóre  da łyby nam pogląd 
na całość skarbowości.
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Przede wszystkim  w inny być w yodrębnione 
zagadnienia skarbowości w  sensie ścisłym , póź
n ie j zaś zagadnienia przedsiębiorczości p u b licz 
nej. W  zakresie skarbowości w  sensie śc is łym — 
po stronie dochodów —odrębnego, obszerniejsze
go traktow ania wymagają podatki, oddzie ln ie  
zaś należy om ów ić w p ływ y  o charakterze nie- 
podatkowym ; po stron ie  w yda tków —oddzie ln ie 
w inny być rozpatrzone cele w ydatków , oddz ie l
nie zaś fo rm y wydatkowania. W yn ika  z tego 
następujący układ zagadnień skarbowości poza 
częścią ogólną.

Część II dochody podatkowe
„  I I I  dochody niepodatkowe
„  IV  cele w ydatków
„  V fo rm y w ydatków
„  V I przedsiębiorczość publiczna.

W szystkie  powyższe zagadnienia mają cha
rakte r m e r y t o r y c z n y .  Poza n im i is tn ie ją  
jeszcze zagadnienia f o r m a l n e .  Zasadniczym i 
ich  grupam i są: 1) p lanowanie skarbowe, 2) 
postępowanie skarbowe, 3) rachunkowość skar
bowa, 4) adm in istracja  skarbowa.

Mgr Choliński Tadeusz

ZAGADNIENIE NORMOWANIA ŚRODKÓW OBROTOWYCH

T ech n ika  w y lic za n ia  norm atyw u  d la zak ła 
dów  produkcyjnych  o c iąg łe j produkcji.

W yliczen ie  norm atyw u opiera się na założe
niu, że wysokość planowanego rozchodu dz ie 
lim y  przez ilość dn i planowanego okresu, o trzy 
m ujem y dzienny planowany rozchód. Zakłada
jąc pewną cykliczność w  w yrów nyw an iu  tego 
rozchodu, k tó rą  u jm u jem y m ie rn ik iem  czasu 
wyrażonym  w  dniach i określoną m ianem 
wskaźnika, dzienny p lanowany rozchód pom no
żony przez ustalony wskaźnik okreś li wysokość 
potrzebnych środków  obro tow ych dla badanego 
elementu.

O perując sym bolam i możemy ująć to w  na
stępujący wzór:

N = —I ~ X W

N — określa wysokość środków  norm ow a
nych

R — rozchód w  okresie badanym
d -» ilość dn i badanego okresu
W — wskaźnik czasu wyrażający cykliczność 

w  dniach.

WTskaźnik »W« ze w ględów  gospodarczych 
może być ustalony na poziom ie w iększym, an i
że li to w yn ika  z ustalonej cykliczności w  uzu
pe łn ian iu  rozchodów; świadczyć to będzie o usta
len iu  stałej rezerw y danego elementu środków  
obrotow ych, w y liczone j w  pewnym  stosunku 
do rozm ia rów  rozchodu.

W yliczen ie  norm atyw u można oprzeć na pod
staw ie wskaźnika statystycznego lub  technicz
nego.

W skaźnik statystyczny ustala się na podsta
w ie  danych sprawozdawczych z ubiegłego okre
su. W skaźn ik techniczny jest ustalany z góry, 
w  oparciu o istniejące w arunk i zaopatrzenia, 
zbytu, rea lizac ji należności, p o lity k i m ateria ło
w ej i innych przesłanek gospodarczych.

W ed ług  dotychczas p rzy ję tych  założeń nale
żało oprzeć w yliczenie wskaźnika statystycznego, 
na przeciętnym , dziennym  stanie badanego ele
m entu środków  obro tow ych — w porów nan iu  
do średniego, dziennego je j zużycia. O ile  w ięc 
przeciętny, dzienny stan zapasów w ynos ił w  je d 
nostce m iary lub  w artości 40.000, przy średnim  
zużyciu dziennym  w yrażonym  w  tejże jednost

ce 5.000, to wskaźnik W  =  — =  8- Sto-
5.u(Ju

sunek ten wyrażony w  dniach świadczy na ile  
dni, posiadany w  ub ieg łym  okresie stan, za
bezpieczał ciągłość p rodukc ji.

W y liczen ie  wskaźnika metodą statystyczną 
stwarza duże trudności techniczne, a o trzym a
ny w yn ik  może prow adzić do błędnych w n ios
ków . O bliczając bow iem  wskaźnik metodą 
statystyczną w ychodzim y z pewnych stanów 
w  przeszłości, k tó re  m ogły być w yn ik iem  n ie 
p raw id łow ośc i w  gospodarce przedsiębiorstwa. 
Zakładając nawet, że gospodarka przeds ięb io r
stwa w  ub ieg łym  okresie by ła  należycie p ro 
wadzona, powstaje nowe zagadnienie, jak ie  sta
ny wziąć za podstawę do wyliczenia. D otych
czasowy pogląd oparcia w yliczen ia  wskaźnika 
na średnie j arytm etycznej stanów z poszczegól
nych dn i ubiegłego okresu może być niesłusz
ny z punktu  w idzenia łącznej kw oty  no rm aty
w ów  w yliczonych  dla przedsiębiorstwa.

Błąd rozum owania polega na tym , że w y li-
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czenie norm atyw u dokonane na podstawie 
wskaźnika wyrażającego stosunek średniego 
dziennego stanu, do średniego dziennego zu
życia, wskazuje przeciętny stan, od którego na
stępują inahania, zaróuino w  górę jak  i tu dół. 
W ahania te mogą nie św iadc/yć o zachodzą
cych n iepraw id łow ościach  m funkcjonom aniu 
przedsiębiorstwa. Odchylenia tu górę w yw o
łu ją  zapotrzebowanie na środk i płatnicze, od 
chylenia w  d ó ł stwarzają pewne pozostałości 
środków  płatniczych; zarówno jedno jak i d ru 
gie w yn ika  z norm alnego funkcjonow ania przed
siębiorstwa, np. przedsięb io rstw o w łókiennicze 
o p rodukc ji ciągłej, produku jąc 300.000 m 
sukna m iesięcznie w ar ości 300 m ilionów  z ło 
tych, zbywa raz w  tygodn iu  w  sobotę, bieżącą 
swą produkcję  jednostce centra li zbytu. W a r
tość rem anentów w yrobów  g o touych  w  danym 
przedsięb iorstw ie , w  ramach jednego cyklu  
kształtować się będzie następująco:

W  = 40.000.000 X 30 
300.000.000

4 dni,

czy li operując wskaźnikiem  statystycznym  w y 
liczonym  na podstaw ie średniej arytmetycznej 
stanów z poszczególnych dn i ustalim y, że n o r
m atyw  dla w yrobów  gotow ych wynosi

N
300.000.000 X 4 

30 =  40.000.000 zł.

Powstaje pytanie, na jak im  poziom ie ustalony 
norm atyw  zabezpiecza przedsięb io rstw u dosta
teczną ilość środków  potrzebnych dla norm al
nego w ykonyw ania  zaplanowanych zadań? Za
leżne jest to od tego na jak ich  stanach oprze
m y się przy ustalaniu wskaźnika statystyczne
go lub  też, ja k im i przesłankam i będziemy k ie 
rować się ustalając wskaźnik techniczny.

O perując nom enklaturą przy ję tą  w  Ins trukc ji

W  kole jnym  dniu 
po odbiorze 

towaru

W artość p rodukc ji 
dziennej 
uj tys. zł

W artość remanen
tów  wyrobom  go
towych w tys. zł

W  ko le jnym  dniu 
po odbiorze 

towaru

W artość produkc ji 
dziennej 
w tys. zł

W artość remanen
tów wyrobów  go
towych w tys. zł

U J 1 10.000 10.000 w 5 10.000 50.000
„  2 10.000 20.000 „  6 10.000 60.000

3 10.000 30.000 „  7 10.000 70.000
„  4 10.000 40.000 » 8 10.000 10.000

Przyjm ujem y, że u skaźnik techniczny, oparty 
o częstotliwość odb ioru , ustalony będzie na 
7 dni. N orm atyw  dla w yrobów  gotowych w y 
liczony w oparciu  o ten wskaźnik wyniesie:

N  = ---------on---------  X 7 =  70.000.000 zł
o U

W yn ika  z tego, że maksymalna ilość p ien ię 
dzy stale unieruchom iona prze jściow o w  w y 
robach gotowych w ynosi 70 m ilio n ó w  złotych.

O piera jąc się na powyższych danych doko
namy w yliczen ia  wskaźnika statystycznego, przy 
założeniu średnie j arytmetycznej:

_  10,000 +  20.000 4 - 30.000 4 -  40.000 4 - 7
7

4-50.000 +  60.000 +  70.000 
—1------------- 1  --------- 1------------- =  40.000 tys. zł.

Przeciętna wartość remanentu w yrobów  w  ra 
mach jednego cyk lu  w ynosi 40.000.000 z ł i tym  
samym wskaźnik statystyczny

PKPG N r 3, w  spraw ie sporządzania planu za
opatrzenia w  przem yśle na rok  1950, rozróżnia 
się następujące typowe stany zapasów:

a) zapas m in im a lny  określony sym bolem  Zmln
b) zapas p rodukcy jny lub  operacyjny okreś

lony sym bolem  Zprod

c) zapas m aksym alny określony sym bol. Z

Zapas m in im a lny  jes t rezerwą w  zasadzie 
nienaruszalną, przeznaczoną na wypadek nie- 
przeu idzianych, k ró tko trw a łych  przerw  w  dosta
w ie  lub  na wypadek nieprzew idzianego i k ró t
kotrw ałego w zrostu  zużycia danego asortym entu. * 
W ysokość tego zapasu jest faktycznie w ie lkoś
cią stałą w  ciągu nawet całego okresu plano
wanego.

Zapas p rodukcy jny  lu b  operacyjny ulega na
tom iast ciągłej zm ianie w  m iarę jego zużywa
n ia  lub  rozchodowania. W ysokość tego zapasu 
zależna jest od rozm iarów  zaplanowanej p ro 
dukc ji lub  ob ro tów  i  od czasu dzielącego je d 
ną dostawę m ateria łów  od d rug ie j. Zapas ten 
zapewnia w  norm alnych warunkach ciągłość 
p rodukc ji lub  operacji handlowych.
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Zapas m in im a lny plus zapas produkcyjny 
daje zapas m aksymalny. W  istocie sinej zapa
sy magazynoine ulegają ciągłym  zm ianom — 
malejąc i rosnąc tu m iarę ich  zużyinania i no- 
mych dostain. Malejąc nie poin inny spaść po
niżej zapasu m inim alnego, a rosnąc zaś — nie 
po in inny przekroczyć zapasu maksymalnego, 
gdyż ty lko  rntedy zapemni się uykonan ie  pla- 
nomanej p rodukc ji i u trzym anie ciągłości ruchu 
oraz zapobiegnie się pomstamaniu nadm iernych 
zapasótu magazynotuych.

Jaki w ięc poziom  należy tuziąć za podstainę 
przy określan iu  normatyinu? W yże j mspom- 
niana instrukcja , stojąc na stanomisku średnie
go zapasu określa norm atym  na poziom ie

Z 4 -  ^V °d-
min. I 2

co graficznie przedstainia się m ramach k ilku  
cyk licznych dostain następująco:

sokość środkóm płatniczych, bez potrzeby ub ie 
gania się o kredyt, tu momencie nadejścia no- 
mej dosfainy m mysokości zapasu p rodukcy j
nego.

W prom adzenie pojęcia zapasu maksymalnego, 
k tó ry  m ramach jednego cyk lu  dostamy zamsze 
będzie przekraczał granicę ustalonego norm a
tyw u, m mysokości połom y zapasu p rodukcy j
nego, nasuma z góry przypuszczenie, że przed- 
siębiorstm o m każdym u yp a d ku  tego rodza ju  
zmuszone będzie nadu yżkę tę pokryć z kredytu  
ponadnormatymnego. To byłoby znóm sprzecz
ne z przyję tą  zasadą, że przedsiębiorstm o n o r
m aln ie  funkcjonujące m usi operomać m grani
cach ustalonego norm atyinu środkóm obroto- 
mych.

Z b liższe j analizy tego zagadnienia mynika, 
że normatymne środki obrotome ustalone na 
poziom ie  średnie j arytm etycznej stanóm p ro 
dukcy jnych  czy operatym nych zapemniają m ięk- 
szości przedsiębiorstm  dostateczne środk i p ła t-

X X X
XX XX XX X X
X X X X X X X X X X X Xx x x x xxxx xx x x xxxxx x x x x x x x x x x x x x x x x x x xx x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x

x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x xx x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x xx x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x xx x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x
[c x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x xrx x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x

d d d

a — zapas m in im alny (Zmin_) 

b -  zapas produkcyjny (Zprod ) 

a -j- b — zapas maksymalny (Zmak, )

c — zapas normatyumy na poziom ie Zmjn - f  ----- —

Norm atym y ilościom e przy ustalaniu myso
kości potrzebnych środkóm obrotom ych muszą 
znaleźć smój myraz m jednostkach pieniężnych.

Pomstaje pytanie czy norm atym  środkóm usta
lony na poziom ie średnie j arytm etycznej zapa- 
sóm zapemni przedsiębiorstm u dostateczną my-

nicze, bez potrzeby ubiegania się o k redy t dla 
sfinansomania stanóm maksymalnych. W yn ika  
to z te j proste j przyczyny, że przy dużym 
asortym encie tomaromym i m ateria łom ym  do- 
stau y nie zbiegają się m jednym  czasie. W  tym  
samym czasie gdy stany jednych artyku łóm  
znajdują się pomyżej l in i i  norm atym u, to róm- 
nocześnie stany innych artyku łóm  znajdują się 
poniżej tej l in i i  — co prom adzi do myrómnania 
istn ie jących nadmyżek z rómnocześnie is tn ie ją 
cym i n iedoboram i.

W e mszystkich tych mypadkach jednak gdy 
podstamomym m ateria łem  do p ro d u kc ji będzie
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jednorodny surom iec — pozostałe zaś m ateria ły 
będą ty lko  tu m in im a lnym  stopn iu  uczestniczyć 
tu kosztach p rodukc ji — ustalenie norm atym u 
na poziom ie średnie j arytm etycznej stanóin 
maksymalnego i  m in im alnego nie zapetunia 
przedsiębiorsttuu dostatecznych środkótu obro- 
totnych. Przy założeniu że:

a) cyk l dostainy m ateria łu  podstainomego bę
dzie co na jm nie j dma razy dłuższy od 
czasu określającego okres pom iędzy je d 
nym  i d rug im  odb io rem  toiuaróin goto- 
u y c h  lub

b) cyk l dostainy pozostałych m ateria łó in po
m ocniczych nie będzie miększy m stosun
ku odm rotnie p roporc jona lnym  do procen- 
tomego udzia łu  tych materia łóm  tu ogó l
nym  koszcie materia łom ym .

Przy tego rodzaju mypadkach poziom  n o r
matymu zabezpieczającego dostateczne środki 
obrolom e będzie zamsze znajdomał się pomyżej 
średnie j arytm etycznej. Będzie on się mahał 
zatem tu granicach martości zapasu przecię t
nego i  maksymalnego. Przesunięcie granicy, 
na k tó re j został ustalony normatym, m k ie run 
ku  l in i i  zapasu maksymalnego następuje z 
m omentem mzrostu stopnia rozp iętości po 
m iędzy cyklem  dostam m ateria łu  podstainomego 
i cyklem  dostam m ateria łóm  pozostałych lub  
m iędzy okresem czasu odb io ru  inyrobóin go- 
tomych.

W  ko n k lu z ji należy stm ierdziĆi że ustalenie 
norm atym u na poziom ie średnich arytm etycz
nych nie zamsze zapemnia przedsiębiorstm u 
dostateczne środki obrotom e i odm rotnie, usta
len ie  norm atym u na poziom ie m aksym alnych 
stanóm stamia do dyspozycji przedsiębiorstina, 
z regu ły nadm ierne środki. Rómnocześnie do
chodzi się do innego u niosku, że przy anali- 
zomaniu normatymóm nie można rozpatrymać 
poszczególnych normatymóm m oderm aniu od 
pozostałych elementóm normomanych. Jak róm- 
nież n ie można różnicy m ynikającej ze stanu 
maksymalnego i norm atyinnego umażać za objam 
niepram idłom ości m funkcjonom aniu przedsię- 
biorstma.

Przy m yliczaniu norm atym u zabezpieczające
go przedsiębiorstm u norm alne funkcjonom anie 
należy m zasadzie posługimać się mskaźnikam i 
technicznym i, z góry usta lonym i dla danego 
przedsiębiorstina — ementualne m ykorzystanie 
m yliczonych mzkaźnikóm statystycznych może 
nastąpić dop ie ro  po uprzedn im  ich skorygoma- 
niu, przy um zględnieniu tych samych elemen
tóm, jak ie  bierze się pod umagę przy ustalaniu 
inskaźnikóin technicznych, a m ianom icie:

a) m ielkości asortym entu toinaroinego i ma- 
teriałomego,

b) procentu ich  udzia łu  m koszcie p rodukc ji,
c) stopnia zazębiania się dostam,
d) ekonom icznej p a rtii dostamy,
e) m ożlim ości dostamy i czasu dostamy,
f) uspramnienia techn ik i dostamy,
g) młaścimości m ateria łu  mpłymających na 

długość czasu jego magazynomania,
h) trudności transportom ych m pemnych po

rach roku  itp.

W skaźn ik i techniczne, ustalane przez cen
tra lne zarządy, należy traktoinać jako mskaźni- 
k i maksymalne dla ustalenia m ich ramach 
mskaźnikóm indym idua lnych dla każdego przed- 
siębiorstma, umzględniając specyficzne, zasad
nicze m arunki myżej myszczególnione.

Mając ustalony mskaźnik dla danego elemen
tu  środkóm obrotom ych, dokonujem y m ylicze- 
nia norm atym u m oparc iu  o zaplanomany na 
dany okres rozchód lub  inydatek.

Pojęcie rozchodu lu b  m ydatku tu samym za
łożen iu  technik i norm om ania pokryma się z po
jęciem  nakładu lub  kosztu z uu zględnieniem  
przejściom ych przesunięć m czasie.

Za podstamę do ustalenia norm atym u na po
czątek planomanego okresu należy przyjąć u y -  
sokość kosztóm młasnych z ubiegłego okresu. 
D la  ustalenia norm atym u na koniec każdego 
planomanego okresu należy przyjąć za podsta
mę plan kosztóm młasnych końcomej fazy tego 
okresu.

Teoretycznie biorąc, norm atym  środkóm ob
ro tom ych potrzebny dla sfinansomania p roduk
c ji, m in ien być ustalany na każdy planomany 
odcinek czasu, o ile  z góry przem iduje się 
zmianę marunkóm, jaka nastąpi — czy to msku- 
tek mzrostu rozm iaró in  p rodukc ji, zm iany ma
runkóm  zaopatrzenia, zbytu, przyśpieszenia cy
k lu  produkcyjnego, ulepszeń rac jonalizato rskich 
i innych elementóm zm iennych. O ile  plan nie 
przem iduje żadnych zmian, to mysokość n o r
matymu ustalona na początek planomanego 
okresu rocznego będzie się rómnać mysokości 
norm atym u na koniec planomanego okresu.

Z tych też założeń — raczej teoretycznych — 
można norm atym  przedsiębiorstina o ciągłej 
p rodukc ji określić  jako  »statyczny« — dla od 
różnien ia  od ementualnie m przyszłości m yli- 
czanych normatymóm dla przedsiębiorstm  o se- 
zonomej p rodukc ji, k tóre  m każdym m ypadku 
m granicach roku  będą ulegały ciąg łym  zm ia
nom.
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W  praktyce jednak tego rodza ju  tnypadki 
ui gospodarce socjalistycznej należy zaliczyć do 
w yją tkow ych. Stała tendencja do obniżenia 
kosztótn p rodukc ji, przyśpieszenia technologicz
nego przebiegu procesu p rodukc ji, uspraw nie
nia zaopatrzenia i zbytu stwarza konieczność 
przeprowadzania okresowej korekty w y liczo 
nych norm atyw ów .

Przeprowadzanie okresowej k o n tro li koniecz
ne jest ze w zględu na to, że tworzenie się 
ewentualnych nadm iarów  lub  n iedoborów  środ
ków  obro tow ych, może ujem nie w płynąć na 
działalność gospodarczą przedsiębiorstw .

planowanego okresu da produkc ję  miesięczną 
o 96% większą od p rodukc ji planowanej na po
czątek okresu. P rzedsiębiorstwo prow adzi dzia ł 
p rodukc ji narzędzi i  dz ia ł p rodukc ji maszyn ro l
niczych. Poza norm alną działalnością p roduk
cyjną przedsięb iorstw o p lanuje przeprowadze
nie robó t inw estycyjnych systemem gospodar
czym i  rozpoczęcie badań nad uruchom ien iem  
now ej p rodukc ji, w ykonu jąc w  tym  celu szereg 
pro to typów . Łączny planowany nakład w yn i
kający z zakreślonej d la przedsiębiorstwa na 
dany rok  dzia ła lności w ynosi w  tysiącach zł 
426.730,— a podzia ł jego będzie następujący:

Rodzaje kosztów
Poniesione 
w IV  kw. 

ub. r.

P l a n o w a n e  k o s z t y

na I  kw. na I I  kw. na I I I  kw. na I V kw.

Surowce i  p ó łfa b ry k a ty ................. 24.400 24.400 24.400 30.800 36.800
M ateria ły po m ocn icze ..................... 6.400 9.400 28.400 25.300 13.800
O p a k o w a n ie ...................................... 750 750 750 750 1.050
Części zapasowe maszyn i urzą

dzeń .............................................. 250 250 1.250 250 250
Przedmioty n ie t r w a łe ..................... 840 840 1.340 840 840
Robocizna i  świadczenia dla ro 

bo tn ików  ...................................... 15.200 16.000 35.200 35.500 28.300
Pensje i świadczenie dla prac. • 

u m y s ło w y c h .................................. 4.400 6.100 11.400 14.400 11.400
Energia w łasnej p rodukc ji . . . . 1.600 1.600 850 1.550 2.450
Usługi o b c e ...................................... 200 1.000 3.500 3.800 2.400
Podatki, daniny ubezp. rzeczowe 600 600 600 600 600
Różne n a k ła d y .................................. 8.560 8.760 10.960 11.100 9.200
Umorzenia i  ryzyka p l..................... 1.200 1.200 1.200 1.200 1.200
Kalkulowane nakłady w tórne do 

roz liczen ia ...................................... 400 400 400 400 400

Ogółem koszty . . . 64.800 71.300 120.250 126.490 108.690

Ze względu na techniczne trudności dokład
nego zaplanowania norm atyw u na każdy m ie
siąc, słuszna w ydaje się zasada przyję ta  przez 
Instrukcję  PKPG, polecająca ustalanie norm a
tyw ów  na okresy kwarta lne. Zasada ta znaj
duje też swe uzasadnienie w  tym , że w  k ró t
k im  okresie czasu nie zachodzą zmiany, które 
by m ogły m ieć w ie lk i w p ływ  na wysokość no r
m atywnych środków  obro tow ych — przy zało
żeniu należytego planowania.

Przystępując do technicznego rozpracowania 
m etody ustalania norm atyw ów  dla przedsię
b io rs tw  produkcyjnych o ciągłej p rodukc ji, m u
sim y się oprzeć na przykładzie  um ożliw ia jącym  
pełne wyczerpanie tego zagadnienia.

Zakładam y, że przedsięb iorstw o w  pierwszej 
po łow ie  roku  nie p rzew idu je  w zrostu  p roduk
c ji, w  d rug im  zaś pó łroczu  planuje stały m ie 
sięczny w zrost p rodukc ji, k tó ry  na koniec za-

Zaplanowane na poszczególne kw arta ły  kosz
ty w yn ika ją  z dzia ła lności (w tys. zł):

przeprowadze-
produk
cyjnej

inw esty
cyjnej

nia badań nad 
nową produkcją

tu I  kwarta le 64.800 3.000 3.500
„  I I t t 64.250 37.000 19.000
„  HI tt 73.490 32.000 21.000
„  IV ł t 86.690 - 22.000

289.230 72.000 65.500

Operacje wynika jące z norm alnej dzia ła lności 
p rodukcyjne j mają charakter operacji ciągłych, 
pow tarzalnych w  określonych stałych term inach 
i środk i potrzebne na ich  sfinansowanie mogą 
być określone norm atywem  środków  ob ro to 
wych, opartym  o cykliczność. Przy tego ro 
dzaju operacjach nakład równoznaczny jest 
z pojęciem  w ydatku  czy rozchodu. Tego cha
rakteru  nie posiadają ani operacje związane 
z finansowaniem  inw estyc ji przeprowadzonych
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systemem gospodarczym, ani operacje w yn ika- 
jące z przeprowadzania badań nad uruchom ie
n iem  now ej p rodukc ji i budową pro to typów . 
Przy tego rodza ju  operacjach rozchód lub  w y 
datek nie jest równoznaczny z pojęciem  na
kładu. N ie występuje rów nież regularna cy- 
kliczność operacji konieczna przy operowaniu 
pojęciem  »środków obro touych«. Okres czasu 
powstawania w ydatków  lub  rozchodów  n ie  po
k ryw a się z momentem poiustawania nakładów. 
W p ływ a  na to następująca przy tego rodzaju 
operacjach sezonowość, jak i duża przypadko
wość, zwłaszcza gdy chodzi o w yda tk i pono
szone w  zw iązku z przeprowadzaniem  badań. 
Stanowisko to potw ierdzają harm onogram y w y 
datków związanych z inw estyc jam i przeprow a
dzanym i systemem gospodarczym, jak  i w yda t
ków  w ynika jących z zaplanowanych badań nad 
uruchom ien iem  nowej p rodukc ji. W  odniesie
n iu  do p ierwszych przebieg będzie następują
cy (w m ilionach  złotych):

Powstaje zagadnienie, jaką należy przyjąć 
technikę p rzy w y liczan iu  samego norm atyw u 
środków  o b ro to u ych  jak i przy ustalaniu w y 
sokości kw o t uzupełn iających lub  pom niejsza
jących ten norm atyw , by zapobiec powstawaniu 
zbędnych nadm iarów  środków  jak i ewentual
nych ich  niedoborów?

Z tych względów  należy przyjąć tro jakiego 
rodzaju technikę przy usta laniu potrzebnych 
środków , odrębną dla ustalenia norm atyw u 
środków  obro tow ych  potrzebnych dla bieżące
go finansowania p rodukc ji, odrębną dla usta
len ia  wysokości kw o t potrzebnych dla sfinan
sowania inw estyc ji przeprowadzanych systemem 
gospodarczym i odrębną dla ustalenia w yso
kości dotacji uzupełn ia jących norm atyw  dla s fi
nansowania w ydatków  przyszłego okresu.

Przystępując do w y liczen ia  norm atyw u środ
ków  o b ro to u ych  potrzebnych dla bieżącego f i 
nansowania czynności w yn ika jących z dzia ła l-

tu miesiącu I I I I I I IV V V I V II V III IX X X I X II Razem

w ydatk i osobowe - - 1 2 8 10 9 4 4 - - - 38

w ydatk i różne 4 5 5 4 4 4 4 2 2 - - - 34

Razem 4 5 6 6 12 14 13 6 6 _ _ _ 72

W  odniesien iu  do drugiego rodza ju  w yda t
ków  przebieg będzie następujący (w  m ilionach 
złotych):

ności p rodukcyjne j, należy zaznaczyć, że nor 
m owaniu podlegają trzy zasadnicze grupy śród 
ków  obrotow ych:

u j  miesiącu I II I I I IV V V I V II V III IX X XI X II Razem

w ydatk i osobowe - 0,5
)
1 2 2 3 3 3,5 4,5 5 5 5 34,5

w ydatk i różne - - 2 6 4 2 4 5 1 1,5 2 3,5 31,0

Razem — 0,5 3 8 6 5 7 8,5 5,5 6,5 7 8,5 65,5

Jak w idać z powyższych danych, zarówno 
pierwsze jak  i  drug ie  operacje mają w ie le  e le
m entów  przypadkow ych, n iepow tarza lnych, nie 
posiadających w  swym  założeniu regularne j 
cykliczności, a tym  samym nie mogące jako ta
k ie —teoretycznie b io rąc—w chodzić w  norm atyw. 
N iem nie j jednak, przedsięb io rstw o m usi uzy
skać odpow iedn ie  środk i w  w ysokości potrzeb
nej d la sfinansowania całości zaplanowanych 
operac ji gospodarczych.

1) Rezerwa płatnicza.
2) Zapasy m ateria łowe.
3) Zapasy produkcyjne.

Rezerwa płatnicza składa się z norm atyw u 
ustalonego pogotow ia kasowego i norm atyw u 
tzw. »Banki«.

Norm atyw  pogotow ia kasowego w yn ika  z prze
p isów  ustawy o obrocie  bezgotówkowym  z dnia 
1 lipca 1949 r. i  rozporządzenia m in is tra  skar
bu wydanego w  zw iązku z tą ustawą, ustala-
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jących górną granicę pogotow ia kasowego dla 
każdego przedsiębiorstina na z ł 100 tysięcy 
z m ożliiuością obniżenia lub  podwyższenia jego 
wysokości przez bank. W  danym  wypadku 
przy jm ujem y, że bank usta lił, id  oparc iu  o ra 
po rty  kasowe, pogotom ie na poziom ie przecię t
nych 5-dniowych w yp ła t (nie umzględniając w y- 
p ła ty robocizny) id  wysokości z ł 200 tysięcy.

N orm atyw  »Banki«, przy stosowaniu p rzy ję 
tego w  In s tru kc ji M in isterstw a Przemysłu i Han
d lu  F i l  wskaźnika 20, b y ł n iczym  innym  jak 
15-dniowym  norm atyw em  za należności i 5-dnio- 
w ym  norm atywem  na okres czasu faktu row a
nia. P rzyjm ując wskaźnik 20 zakładało się z gó
ry , że każde przedsiębiorstwo norm aln ie  fu n k 
cjonujące w inno  w  tym  te rm in ie  uzyskać 
w p ływ  za każdą sprzedaną partię  towarów . 
Praktyka wykazała, że stosowanie generalnie 
wskaźnika 20 stwarzało w  jednych przedsię
b io rstw ach znaczne nadm iary, w  innych n iedo
bory  środków  obrotow ych. Ustalony w  opar
c iu  o ten wskaźnik norm atyw , u jednych prze
kraczał znacznie faktyczną wysokość stałych 
norm alnych należności — u innych b y ł poniżej 
tych należności. W ym agałoby to znacznego zróż
niczkowania wysokości wskaźnika, co technicz
nie jest trudne do zrealizowania — po w tóre  
zaś — ciągłe usprawnian ie technik i przebiegu 
inkasa wym agałoby ciągłych zmian.

W ykorzys tu jąc  bogate doświadczenia Zw iąz
ku Radzieckiego w prowadza się u nas od p rzy 
szłego roku  k redyt pod faktu ry  — co rozw ią 
zuje automatycznie to zagadnienie, redukując 
zarazem w skaźnik dla norm atyw u »Banki« do 
5 dni. W skaźn ik ten, w yn ika jący z uchwały, 
należy uważać jako m aksym alny i o ile  zacho
dzą w ypadki, że przedsięb iorstw o fak tu ru je  
w  krótszym  term in ie , to okres ten należy p rzy 
jąć za podstawę do w yliczen ia  norm atyw u 
»Banki«.

Przyjm ując, że przedsięb iorstw o wzięte za 
podstawę naszych rozważań fak tu ru je  no rm a l
n ie w  ciągu 2 dni, przystąp im y do w yliczen ia  
norm atyw u na początek i na koniec każdego 
kw arta łu , posługując się wzorem

N — ij  X  W

Zakładając, że w arunk i fakturow ania  nie u leg
ną zm ianie na przestrzeni całego roku, może
my wskaźnik W  =  2 dn iom  przy jąć za pod
stawę przy w y liczan iu  norm atyw u na początek 
i  koniec każdego kw arta łu ; d — we wszystkich

wypadkach rów na się 90 dniom . Powstaje za
gadnienie w  jak ie j wysokości należy, przy usta
lan iu  norm atyw u na okresy kwarta lne, wziąć 
rozchód? Jak już  poprzedn io zostało zazna
czone, pojęcie rozchodu pokryw a się z po ję 
ciem nakładu. C zy li teoretycznie b iorąc, w y 
datkowane środk i znajdują swój odpow iedn ik  
w  nakładach, a te z ko le i w  w yrobach goto
wych.

W  planowanych na poszczególne kw arta ły  
nakładach tkw ią  jednak nakłady inw estycyjne 
i w yda tk i tzw. przyszłego okresu, k tó re  nie po
siadają tych cech. Przy usta laniu norm atyw u 
»Banki« należy zatem wziąć za podstawę do 
w yliczen ia  ty lko  sumę nakładów  w yn ika jących 
z norm alnej dzia ła lności p rodukcy jne j. Uwzględ
nia jąc to, norm atyw  »Banki« będzie kszta łtow ał 
się na początek każdego kw arta łu  następująco 
(w  tys. zł):

Na początek 
okresu

Rozchód
»R«

Ilość dn i 
»d«

W skaźnik
»W«

Normat.
»Banki«

»N«

na I  kwart. 64.800 90 2 1.440
II 64.800 90 2 1.440

HI „ 64.250 90 2 1.428
IV  „ 73.490 90 2 1.633

„  koniec IV  ku). 66.690 90 2 1.926

Z zestawienia w yn ika  pewna różnica w  w y 
sokości w yliczonego norm atyw u na początek 
i koniec zarówno I I I  jak  i  IV  kw arta łu . W y 
posażenie przedsiębiorstwa w  norm atywne środ
k i obro tow e na II I  lub IV  kw a rta ł na poziom ie 
w y jśc iow ym  stwarzałoby jeszcze z góry tru d 
ności finansowe, k tó rych  natężenie wzrasta łoby 
w  ciągu całego kw arta łu . O dw rotn ie , danie na 
początek kw arta łu  norm atyw u w  wysokości 
przew idziane j na koniec tego kw arta łu , staw ia
łoby  do dyspozycji p rzedsięb io rstw a nadm ierne 
środk i w  początkowym  okresie, co znów m o
że ujem nie odb ić się na szybkości obrotu. Za
gadnienie to można rozw iązać przez ustalanie 
norm atyw u na okresy miesięczne. Zakładając 
stały proporc jona lny w zrost norm atyw u, można 
przyjąć, że wzrost ten w  ciągu każdego m ie 
siąca wyniesie  1/ 3 różn icy w yn ika jące j z o b li
czenia norm atyw u na koniec i początek kw a r
tału. W  om aw ianym  przykładzie  w zrost no r
m atyw u w  I I I  kwarta le  w yn iós ł 1633 — 1428 =  205 
tys. zł, co wyraża się m iesięcznym przyrostem  
ut w ysokości 68 tys. zł. Powiększając o tę 
kwotę, na początek każdego miesiąca, norm a
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tyw  ustalony na początek I I I  kw arta łu  — o trzy 
mamy norm atyw  na lip iec , s ie rp ień i wrzesień. 
Jednakże ze względu na trudności techniczne 
związane z ustalaniem  norm atyw u na okresy 
miesięczne, jak  i ze w zględu na wysokość kw ot 
występujących, w yda je  się słuszne przyjęcie  
w  praktyce zasady norm owania na bazie w y j
ściowej każdego kw arta łu . Udzielenie norm a
tyw u na tym  poziom ie będzie zmuszało przed

s ięb iorstw o do pokonywania przejściowych tru d 
ności bardzie j sprężystym  funkcjonowaniem .

Z teoretycznego punktu  w idzenia należałoby 
ustaloną na każdy kw arta ł wysokość norm aty
w u  »Banki« pom niejszyć o ustalony norm atyw  
pogotow ia kasowego — w  praktyce tego jednak 
nie stosuje się, uwzględnia jąc trudności tech
nicznej m anipu lacji.

(c. d. n.)

M. Kucharski

STRUKTURA OBIEGU PIENIĘŻNEGO I  JEJ ZNACZENIE
C z ę ś ć  II

5. Środki obro tow e a obieg p ien iężny .

Powszechnie uznaje się, że w  m iarę  rozw o ju  
życia gospodarczego pow inna wzrastać ilość 
p ien iądza18) w  obiegu, jako funkcja  wzrasta ją
cych obro tów . Jest rów n ież sprawą powszech
nie uznawaną, że w  norm alnym  biegu rzeczy 
w yda tk i gospodarstwa narodowego na cele 
n ieprodukcyjne, określone pojęciem  konsum cji 
z b io ro w e j14) oraz w yda tk i na inwestycje, po 
w inny być finansowane ze środków  p ien ięż
nych akum ulowanych, podczas gdy procesy 
p rodukc ji i  w ym iany, a w ięc zwiększanie 
środków  obrotow ych, może i w  zasadzie po 
w inno  być finansowane przy pomocy wzrostu 
środków  pieniężnych.

Skoro w ięc przy norm alnym  rozw o ju  życia 
gospodarczego w zrost obiegu pieniężnego ma 
być n ierozerw a ln ie  zw iązany ze wzrostem  
środków  obrotow ych, zastanówmy się nad tym, 
o ile  ten pogląd jest słuszny oraz w  ja k i spo
sób proces ten się dokonywa.

Przede w szystkim  należy w ięc odpow iedzieć 
na pytanie co to są środk i obrotow e. Otóż 
w  p ierw szym  rzędzie są to zapasy dóbr ma
te ria lnych  w sze lk ie j postaci (surowce, m ateria ły  
pomocnicze, robo ty  w  toku, pó łfabrykaty, w y 
roby gotowe) k tó rych  istn ien ie  jest konieczne 
aby proces p ro d u kc ji i d ys trybuc ji m ógł prze
biegać jako proces ciągły. Oczyw iście dobra, 
z k tó rych  składają się zapasy są w  ciąg łym  
ruchu (a w ięc na m iejsce surow ców  zużywa
nych do p rodukc ji wchodzą ilośc i na nowo 
zakupywane, odnawiające zapas zużyty, w  m ie j
sce robó t w  toku, przyb iera jących postać w y- 13 *

13) W  znaczeniu ogólnego obiegu pieniężnego (gotóuj- 
kouego i  bezgołóuikomego).

u ) W ydatk i związane z utrzym aniem  adm in istracji 
państwowej, prowadzeniem  akc ji socjalnej itp.

robów  gotowych, powstają nowe elementy nie- 
zakończonej p rodukc ji itp .). T ym  niem nie j na 
dany m om ent środk i obro tow e reprezentowane 
są przez stan zapasów. N ie będziemy tu p o ru 
szać spraw y od jak ich  czynników  zależy n ie 
zbędny poziom  zapasów, stanowi to bow iem  
odrębne zagadnienie norm ow ania środków 

i obrotow ych; zadow olim y się przeto ty lko  s tw ie r
dzeniem, że pew ien poziom  zapasów w  orga
n izm ie gospodarczym jest n ieodzowny, i że 
w  m iarę wzrostu p rodukc ji i obro tów  oraz 
rozbudow y s truk tu ry  p rodukc ji zapasy te m u
szą wzrastać, aczkolw iek nie w  jakichś usta lo
nych proporcjach.

Część tych zapasów jest w ykazywana w  b i
lansach przedsięb iorstw , a część, odpow iada
jąca pewnej ilośc i tow arów  w  drodze, jest sta
tystycznie w łaśc iw ie  n ieuchwytna. Są to te 
towary, k tóre  zostały rozchodowane z magazy
nu dostawcy, a nie do ta rły  jeszcze do o d b io r
cy. Zapasy te, nie norm owane w  żadnym przed
s ięb iorstw ie, posiadają n iew ą tp liw ie  jak iś  przez 
życie usta lony norm atyw  w  skali całego gos
podarstwa narodowego.

Oprócz dóbr m ateria lnych, w  skład środków  
obro tow ych wchodzą pieniądze związane n ie 
odłącznie z obrotem  tow arow ym  i stanowiące 
pogotow ie kasowe przedsięb iorstw .

Rola pogotow ia kasowego w yn ika  z braku 
zbieżności w  term inach w p ływ ó w  i w ydatków . 
W obec częstej zm iany tow arów  na pieniądz 
i p ieniądza na tow ary oraz z pow odu p rzy ję 
tych te rm inów  dla w yp ła t robocizny, w  posz
czególnych ogniwach życia gospodarczego m u
szą się osadzać czasowo w olne środk i p ie 
niężne. Część tych środków  w ystępuje na 
rachunkach bieżących p rzedsięb io rstw  i dlatego 
może być wykazana w  bilansach przedsię-
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b io rs tw , część zaś, reprezentująca przekazy 
m drodze może być odczytana ty lko  z b ilan 
sów banków.

Tak w ięc do środków  obro tow ych zaliczamy:

1. Środki materia lne:

a) w  magazynach lub  na stanowiskach ro 
boczych w  przedsiębiorstwach,

b) w  drodze z jednego przedsiębiorstwa 
do drugiego.

2. Ś rodki pieniężne:

a) w  postaci pozostałości na rachunkach 
bieżących przedsiębiorstw ,

b) p rzekazy w  drodze.

Ś rodki m ateria lne w  postaci zapasów okreś
lonych  rodza jów  dób r stanowią oczyw iście 
zasadniczy element środków  obrotow ych, po 
nieważ z punktu w idzenia danego społeczeń
stwa jako całości ty lko  procesy realne decy
dują o rozw o ju  gospodarczym kra ju . Pieniądze 
są ty lko  środkiem  pomocniczym, są nie jako 
»powłoką« zjaw isk w  dziedzinie m ateria łowej.

Środki pieniężne zaliczone do środków  ob ro 
tow ych przedsięb io rstw  mogą przyjm ow ać 
ty lko  postać pieniądza bezgotówkowego (w kła 
dowego). Pieniądz gotów kow y bow iem , w p raw 
dzie rozprowadzany jest do życia gospodarczego 
za pośrednictwem  finansowania przez banki 
środków  obro tow ych przedsięb iorstw , to jednak 
n ie  wchodzi on n igdy w  skład środków  ob ro 
tow ych rozum ianych jako zapasy dóbr lub  p ie 
niędzy, ponieważ po jaw ia  się on ty lko  na m o
ment w  przedsięb iorstw ie , aby natychm iast je 
opuścić w  fo rm ie  w y p ła t15) wynagrodzeń za 
pracę. Ekw iwalentem  zaś w yp ła ty  za robo 
ciznę są już  w  przedsięb io rstw ie  inne m ateria l
ne elementy środków  obro tow ych, jak ro 
boty w  toku, bądź zapasy w yrobów  gotowych.

Pieniądz gotów kow y reprezentu je przeto 
w  zasadzie pogotow ie kasowe ludności oraz 
tych przedsięb iorstw  lub  gospodarstw, które 
stanowią dziedzinę gospodarki n ieuspołecznio
nej. W  pe łnym  ustro ju  socja listycznym  obieg 
pieniądza gotówkowego odpow iadałby pogoto
w iu  kasowemu ludności i przy założeniu, że 
oszczędności lokowane by łyby  w  bankach, nie 
pow in ien  przekraczać zbytn io  w ysokości docho
dów pieniężnych ludności, pobieranych w  ok
reślonych okresach czasu, jak ie  praw nie lub  
zwyczajowo przyję te  są dla w yp ła ty  w ynagro
dzeń za pracę.

15) Pomijamy tu n iem ie lk ie  kw oty pogotow ia kasowego 
przedsiębiorstw  utrzym ywatiego w gotówce a przezna
czonego na drobne wypłaty.

Postarajmy się teraz odpow iedzieć na pyta
nie, jaka część środków  obro tow ych przedsię
b io rs tw  może być finansowana w  drodze po
w iększania obiegu pieniężnego?

W  p ierw szym  rzędzie należy zaliczyć tu 
w zrost pogotow ia kasowego przedsięb iorstw , 
ponieważ w łaśnie ono stanow i o wysokości 
obiegu bezgotówkowego. Jest rzeczą zrozu
m iałą, że w  m iarę w zrostu  obro tów  oraz fu n 
duszu płac, m usi wzrastać pogotow ie kasowe 
przedsięb io rstw  do wysokości, jaka konieczna 
jest dla zapewnienia bieżącego regulowania 
zobowiązań, i o ty le  uzasadniony jest wzrost 
pieniądza bezgotówkowego. W  tym  samym 
stopniu, w  jak im  jest rzeczą uzasadnioną 
zw iększanie obiegu pieniężnego na cele po
w iększania pogotow ia kasowego przedsię
b iorstw , w  tym  samym stopn iu  usp raw ied li
w ione jest finansowanie obiegu dokum entów  
inkasowych, znajdujące odpow iedn ik  w  pozycji 
»przekazy w  drodze«.

Znacznie bardzie j skom plikow any prob lem  
wiąże się z finansowaniem  zapasów. Co ozna
cza bow iem  z punktu  w idzen ia  pieniężnego 
w zrost zapasów? Oznacza on, że część pracy 
ludzk ie j przeznaczona na stworzenie dób r 
wchodzących w  skład zwiększonego w olum enu 
zapasów, nie powiększa strum ienia dóbr, pod
czas gdy rów now artość tych zapasów w  po
staci pracy roboczej, powiększa dochody lu d 
ności, a w ięc strum ień pieniądza. Z tego w y 
nika, że w zrost zapasów, nawet w  granicach 
uzasadnionych wzrostem  p rodukc ji i obrotów , 
pow in ien  być finansowany ze środków  skum u
low anych, a w ięc zgodnie z założeniam i te o rii 
m arksistow skie j, n ie jako »w ciężar« p roduktu  
dodatkowego.

Po tak im  s fo rm u łow an iu  zagadnienia fin a n 
sowania zapasów odczuwamy ukry tą  gdzieś 
lukę w  naszym rozum owaniu. Skoro bow iem  
część środków  obro tow ych  przedsięb iorstw , 
k tó ra  składa się ze środków  pieniężnych, może 
być reprezentowana ty lko  przez pieniądz bez
gotów kow y (pozostałości na rachunkach bieżą
cych przedsięb iorstw  oraz przekazy w  drodze), 
a zapasy pow inny być finansowane ze środków  
skum ulowanych, gdzież w ięc znajdujem y ujście 
dla w zrostu  obiegu pieniądza gotówkowego.

Zdaw ałoby się, że wytłum aczenie tej zagadki 
możemy znaleźć w  sposobie uzyskiwania i w y 
datkowania dochodów  pieniężnych ludności. 
Jak w iem y wynagrodzenia za pracę wypłaca 
się, z uwagi na trudności natury technicznej, 
n ie codziennie lecz w  pewnych odstępach



598 Nr 11—12' W I A D O M O Ś C I  N A R O D O W E G O  B A N K U  P O L S K I E G O

czasu, bądź z góry, bądź — co jest regułą przy 
płacach robotn iczych  — z dołu. W  tych w a
runkach pobierający wynagrodzenia muszą 
zw ykle  tak rozkładać realizację swoich docho
dów  pieniężnych, aby w ystarczyły  im  do m o
m entu następnej w yp ła ty . Jeśli przeto p rz y j
m ujem y, że wynagrodzenia wypłacane są z do łu  
w  odstępach np. dw utygodn iow ych, wówczas 
staje się rzeczą jasną, że np. dochód za w y 
konaną pracę w  okresie 1 — 15 stycznia (w y
płacany w  dn iu  15 stycznia) wydawany jest 
w  okresie od 15 — 31 stycznia, dochód pob ie 
rany za okres od 15 — 31 stycznia w ydatkow a
ny jest w  okresie od 1 -  15 lutego itd.

W  stanie statycznym, a w ięc przy założe
niach rep rodukc ji prostej, n ie ma różn icy m ię
dzy sumą tw orzonych w artości w  danym  okre
sie, a sumą realizowanego dochodu w  tym  
samym okresie. Inaczej natom iast jest, gdy 
założym y postępujący stale u 'zrost p rodukc ji 
w  w yn iku  np. zw iększenia zatrudnienia. W ó w 
czas w zrost p rodukc ji wyprzedza zawsze rea
lizację  dochodu o ten u łam ek wzrostu p roduk
c ji, k tó ry  po jaw ia  się w  okresach od jednej 
w yp ła ty  do następnej. Jeśli z ko le i ten ułamek 
p rodukc ji zostanie zużyty na powiększenie za
pasów, to zapasy te nie wym agają sfinansowa
nia ze środków  pieniężnych akum ulowanych, 
ponieważ są kredytowane przez robo tn ików  
zatrudnionych przy ich w ytw orzen iu .

Istotą tego procesu jest jeszcze to, że przy

sta łym  zw iększaniu p rodukc ji, omawiane źród ło  
finansowania zapasów nie w yczerpu je  się. 
W praw dz ie  w  każdym następnym okresie 
zwiększa się suma realizowanego dochodu 
pieniężnego, to jednak zwiększa się zarazem 
ten ułamek p roduk tu  globalnego, k tó ry  n ie 
jako kredytow any jest przez robo tn ików . Po
starajm y się w yjaśn ić to na przykładzie.

W  przykładzie  tym  p rzy ję liśm y dla uprosz
czenia bardzo p "ym ityw n y  schemat p rodukc ji. 
N ie bierzem y w ięc pod uwagę wzrostu w yda j
ności pracy i postępu technicznego. W  zw iązku 
z tym  pom ijam y ca łkow ic ie  istn ien ie  urządzeń 
technicznych, w  celu uy łączen ia  z rozważań 
zagadnienia am ortyzacji i inw estyc ji, co z ko le i 
w y ło n iło b y  zagadnienie akum ulacji. Produkcja 
nasza rozpada się ty lko  na dwa etapy: w  p ie rw 
szym wytw arza się ty lko  surowce, w  d rug im  
przetwarza się surowce na w yroby  gotowe 
przy pomocy dodatkowej ilośc i pracy. P rzyj
m ujem y dale j przy p rodukc ji dóbr konsum cyj- 
nych stały stosunek nakładów  m ateria łow ych 
do nakładów robocizny, jak 1 : 1 .  Jako okresy 
czasu przy jm u jem y okresy du utygodniowe, 
w  k tó rych  wypłaca się wynagrodzenia za pracę 
(z dołu). Na każdą w yp ła tę  wynagrodzeń czer
p iem y środk i pieniężne uzyskane ze sprzedaży 
w yrobów  gotowych, a n iedobór pokryw am y 
zwiększeniem em is ji banknotów. W  zw iązku 
z tym  w zrost em is ji na koniec okresu odpo
w iada w zros tow i w yp ła t na rzecz robo tn ików .

Przykład 1

P r o c u k c j  a i  r  e a 1 i  z a c j  a

i stadium I I  stadium Zapasy

ogółem

W y p ’aty za Realizacja

Okres Produkcja surowców Pw duki ja  dóbr konsum cyinych na kon>ec nieżnego
Nakłady

robocizny
(wartość

produkcji)

Za
pasy

Wartość 
surou cóm 

pr/e< liodzących 
do dulszei 

pr< dn kej i

Nakłady
robocizny

W artość 
produkcji 

(4 +  5)

Za
pasy

Realizacja 
produkcji 
(strumień 

toiuaióiu ')

(3 +  7) okresu 
(2 + 5 )

(strum ień
pieniądza)

1 2 3 4 5 6 7 8 9 10 11

I 1.000 1.000 1.000 1.000 2.000 500 2.000 1.500 2,000 2.000
2 1.000 1.000 1.000 1.000 2.000 500 2.000 1.500 2.000 2.000
3 1.020 1.020 1.000 1.000 2.000 500 2.000 1.520 2.020 2.000
4 1.020 1.020 1.020 1.020 2.040 520 2.020 1.540 2.040 2.020
5 1.040 1.030 1.030 1.030 2.060 540 2.040 1.570 2.070 2.0 0
6 1.040 1.030 1.040 1.040 2.080 550 2.070 1.580 2.080 2.070
7 1.040 1.030 1.040 1.040 2.080 550 2.080 1.580 2.080 2.080
8 1.060 1.040 1.050 1.050 2.100 570 2.080 1.610 2.110 2.080
9 1.080 1.050 1.070 1.070 2.140 600 2.110 1.650 2.150 2.110

10 1.080 1.050 1.080 1.080 2.160 610 2.150 1.660 2.160 2.150
11 1.080 1.050 1.080 1.080 2.160 610 2.160 1.660 2.160 2.160
12 1.080 1.050 1.080 1.080 2.160 610 2.160 1.660 2.160 2.160

’) Wartość produkcji minus wzrost zapasów.
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Gospodarstwo nasze rozporządza na począt
ku  pierwszego okresu 1.500 jednostkam i zapasów 
(1000 surowce - f -  500 w yroby gotowe); wartość 
p rodukc ji w  p ierw szym  okresie w ynosi 1.000 
jednostek surowca i 2.000 jednostek dóbr kon- 
sum cyjnych. Dochód pieniężny w ynosi na 
koniec okresu 2.000 jednostek (rub ryka  10) 
i  ty le  samo realizacja dochodu z okresu ub ie 
głego (rubryka  11), k tó re j odpow iada sprzedaż 
dób r konsum cyjnych (rubryka  8). Stan ten 
u trzym uje  się przez p ierw szy i d rug i okres.

W  trzecim  okresie zwiększamy zatrudnien ie 
przy p rodukc ji surowców  o 20 jednostek 
i zwiększamy zapasy 16) celem przyszłego roz
szerzenia p rodukc ji na I I  stadium. Ponieważ 
wartość p ro d u kc ji surow ców  w ynosi 1.020 je 
dnostek a zapasy wzrastają o 20 jednostek, 
sprzedaż surow ców  do dalszej p rodukc ji u trzy 
m uje się na razie na dotychczasowym poziom ie 
(1.000). W  związku ze zw iększonym  zatrudn ie
niem , suma w yp ła t na koniec okresu podnosi się 
do 2.020 jednostek; ponieważ jednak w  tym  okre
sie rea lizu je  się dochody z drugiego okresu (2.000), 
sprzedaż w yrobów  gotowych i  zapasy tych w yro 
bów  utrzym ują  się na dotychczasowym  poziom ie.

W  czwartym  okresie nie zwiększamy już  za
pasów surowców, wobec czego cała ilość w y 
tw orzonych surow ców  (1 020) przechodzi do 
dalszej p rodukc ji, gdzie w  zw iązku z tym  
zwiększa się zatrudnien ie o 20 jednostek i pod
nosi się p rodukcja  do 2.040 jednostek. Ponie
waż w  tym  okresie rea lizu je  się dochód p ie 
niężny z trzeciego okresu (2.020), zapasy w y 
robów  gotowych wzrastają do 520 jednostek. W y 
płaty na koniec okresu wynoszą 2.040 jednostek. 
_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _  i

16) Zapasy podane tu rubryce 3 obejm ują nie ty lko  
zapasy surotncóin u> zakładach produkujących suroince, 
lecz róum ież i  to głóumie, u> zakładach produkujących 
tnyroby gotoine.

W  pią tym  okresie zwiększamy dalej zatrud
nienie w  I  stadium  do 1.040 jednostek pracy, 
p rzy czym część zw iększonej p rodukc ji (10) 
idz ie  na pow iększenie zapasów, a część (10) 
zwiększa tę ilość surowców, która  przechodzi 
do dalszej p rodukc ji, zw iększając tym  samym 
zatrudnien ie przy p rodukc ji dóbr konsum cyj
nych do 1.030 jednostek. W  w yn iku  tego, 
wartość p rodukc ji w yrobów  gotowych podnosi 
się do 2.060 jednostek. W obec tego jednak, 
że w  okresie tym  rea lizu je  się dochody po
brane w  czwartym  okresie (2.040) zapasy w y 
robów  gotowych wzrastają o dalsze 20 jednostek.

Proces ten postępuje dalej aż do jedenastego 
| okresu, w  k tó rym  w strzym ujem y dalsze zw ię- 
| kszanie stanu zatrudnien ia i p rodukc ji, dz ięk i 

czemu wartość p rodukc ji, realizacja p rodukc ji, 
wysokość uzyskiwanego dochodu pieniężnego 
i realizacja dochodu pieniężnego zrównują się 
i pozostają już nadal na tym  samym poziom ie.

Jak w ięc w idz im y, na przestrzeni w ym ie n io 
nych okresów nastąpił w zrost zapasów o 160 
jednostek i tak i sam w zrost em is ji banknotów, 
nie doprowadzający jednak do żadnych nas
tępstw o charakterze in flacy jnym . Na pierwszy 
rzu t oka w yda je  się, że można zaryzykować 
tw ierdzen ie  (czy ono jest słuszne zobaczymy 
dalej), iż zwiększenie obiegu pieniądza gotów 
kowego, zwiększając rezerw y kasowe ludności, 
stało się jednocześnie instrum entem  finansowa
nia w zrostu  środków  obrotowych.

A le  teraz z ko le i w y łan ia  się pytanie co się 
dzieje, względnie co by się działo, gdybyśmy 
wynagrodzenia za pracę w yp łaca li n ie z do łu  
lecz z góry. W ówczas oczyw iście siłą  rzeczy 
w zrost zapasów m ógłby być sfinansowany nie 
inaczej, jak  ze środków  pieniężnych akum ulo- 
wanych. W róćm y w  tym  m ie jscu do naszego 
przyk ładu .

Przykład 2

Okres

P r o d u k c j  a i  r e a 1 i  z a c j  a

Zapasy 

ogółem 

(3 +  7)

W yp ła ty  
za robo
ciznę na 
początku 

okresu 
(2 +  5)

Realiza
cja do
chodu 

pien ięż
nego 

(strumień 
p ien ią

dza)

A kum u

lacja

I stadium I I  stadium

Produkcja surotucóm Produkcja dóbr konsum cyjnych

Nakłady
robocizny
(tnartość

produkcji)

Za
pasy

Wartość 
surou cóui 

przechodzących 
do dalszej 

produkcji

Nakłady
robocizny

W artość 
produkcji 

(4 +  5)
Zapasy

Realizacja 
produkcji 
(strumień 
tou aróui)

1 2 3 4 5 6 7 8 9 10 11 12

1 1.000 1.000 1.000 1.000 2.000 500 2.000 1.500 2.000 2.000
2 1.000 1.000 1.000 1.000 2.000 500 2.000 1.500 2.000 2.000 —

3 1.020 1.020 1.000 1.000 2.000 480 2.020 1.500 2.020 2.020 —
4 1.020 1.020 1.020 1.020 2.040 480 2.040 1,500 2.040 2.040 —
5 1.040 1.030 1.030 1.030 2.060 470 2.070 1.500 2.070 2.070 —

6 1.040 1.030 1.040 1.040 2.080 470 2.080 1.500 2.080 2.080 —

7 1.040 1.030 1.040 1.040 2.080 470 2.080 1.500 2.080 2.080 —
8 1.060 1.040 1.050 1.050 2.100 460 2.110 1.500 2.110 2.110
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Różnica uj stosunku do p rzyk ładu  1 polega 
na tym , że m przykładzie  2 realizacja dochodu 
pieniężnego danego okresu (rub ryka  I I )  po- 
krym a się z dochodem uzyskanym i d  tym  sa
m ym  okresie (rubryka 10). Jak mięć m idzim y 
przy m ypłatach z góry nie m ogły mzrosnąć 
łączne zapasy (rubryka  9) bez akum ulacji, po- 
niemaż usiłom ania ich  m ytmorzenia na odcinku 
suromcóm, zostały skompensomane spadkiem  
zapasóm uy ro b ó m  gotomych. W  przykładzie  
następnym m prom adzim y m ięć akumulację, 
p rzy u trzym an iu  nadal założenia, że m ypłaty 
dokonymane są z góry.

pieniądza gotómkowego, reprezentomany przez 
m ypłaty robocizny (rubryka  10) mzrasta — 
m d rug im  przykładzie  m tym  samym tempie 
co m piermszym, m trzecim  przykładzie  oczy- 
m iście m oln ie j, mskutek utrzym ym ania fundu
szu płac na n iższym  poziom ie od martości 
mytmarzanych przez robotn ikom , a mięć na 
poziom ie koniecznym  do m ytm orzenia p roduktu  
dodatkomego. Skoro tak jest, to mzrost obiegu 
pieniądza gotómkomego może być całkom icie 
niezależny od procesu finansomania zapasóm.

Spostrzeżenia te rzucają przeto śm iatło na 
m nioski nasze mysumane przy om am ianiu za-

Przykład 3

P r o d u k c j a i  r  e a 1 i z a c j  a
W yp ła ty  
za robo-

Realiza-

I stadium I I  stadium Zapasu
cja do
chodu

A kum u

lacja
Okres Produkcja surotncóin Produkcja dóbr konsum cyjnych ogółem ciznę na 

początku 
okresu 
(2 +  5)

pien ięż
nego

(strum ień
p ien ią 

dza)

Nakłady
robocizny
(martość

p rodukc ji)

Za
pasy

W artość  
surouicóui 

przechodzących 
do  dalszej 
p ro d u kc ji

Nakłady
robocizny

W artość 
p rodukc ji 

(4 +  5)
Zapasy

Realizacja
p ro d u kc ji
(strum ień
touiaróm )

(3 +  7)

1 2 -3 4 5 6 7 8 9 10 u 12

1 1.000 1.000 1.000 1.000 2.000 500 2.000 1.500 2.000 2.000 —

2 1.000 1.000 1.000 1.000 2.000 500 2.000 1.500 . 2.000 2.000 —
3 1.020

(1.015)
1.020 1.000 1.000 

(1.000)
2.000 485 2.015 1.505 2.015 2.015 5

4 1.020
(1.015)

1.020 1.020 1.020
(1.015)

2.040 495 2.030 1.515 2.030 2.030 15

5 1.040
(1.030)

1.030 1.030 1.030
(1.025)

2.060 500 2.055 1.530 2.055 2.055 30

6 1.040
(1.030)

1.030 1.040 1.040
(1.030)

2.080 520 2.060 1.550 2.060 2.060 50

7 1.040
(1.030)

1.030 1.040 1.040
(1.030)

2.080 540 2.060 1.570 2.060 2.060 70

8 1.060
(1.045)

1.040 1.050 1.050
(1.040)

2.100 555 2.085 1.595 2.085 2.085 95

Założenia p rzyk ładu  trzeciego są następujące: 
1) począmszy od trzeciego okresu mzrasta my- 
dajność pracy robotn ikóm  zatrudnionych m I 
stadium , a począmszy od czmartego okresu 
mzrasta mydajność pracy robotn ikóm  zatrud
n ionych m I I  stadium . 2) W zros t mydajności 
rómna się mzrostomi p rodukc ji, k tó ry  podama- 
ny jest m cyfrach nie ob ję tych namiasem.
3) W yp ła ty  na rzecz robotn ikóm  są niższe od 
martości mytmarzanych przez n ich dóbr (cy fry  
m namiasie), co stanomi podstamę akum ulacji 
przedsiębiorstm  m obydm u stadiach produkcji.
4) Kształtomaniu się akum ulacji (rub ryka  12) 
odpom iada dynam ika zapasóm (rubryka  9).

To co rzuca się nam m oczy m przykładzie  
d rug im  i trzecim , to fakt, że pom im o iż zapasy 
m drug im  przykładzie  nie rosną, a m trzecim  
przykładzie  rosną m parze z akumulacją, obieg

gadnienia sposobu pobieran ia i mydatkomania 
dochodom przez ludność (przykład 1), m k tó 
rych  to mnioskach podsum aliśm y myśl, że 
mzrost obiegu pieniądza gotómkomego może 
być źród łem  finansomania zapasóm, bez my- 
mołym ania zjam isk natury in flacy jne j. Obecnie 
m usim y mięć mycofać się na stanomisko zaj- 
momane pierm otnie, a myrażające się m tm ier- 
dzeniu, że mzrost zapasóm pominien być — 
przy założeniu, że chce się uniknąć zjam isk 
natury in flacy jne j — finausomany tylko ze 
środkóm akumulomanych. Czyż bomiem 
piermszy nasz przyk ład  damał podstamy do 
sądzenia, że akum ulacja n ie  nastąpiła? Oczy- 
m iście nie. Akum ulacja  m skali społecznej, 
a m ięć akum ulacja realna (mzrost zapasóm) 
nastąpiła, n ie tomarzyszyła je j ty lko  akum ulacja 
środkóm pieniężnych z tej proste j przyczyny,
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że zamiast ściągnięcia od ludności środkóm 
pieniężnych na sfinansowanie w zrostu  środków 
obrotow ych, opóźniono na taką samą kwotę 
w yp ła ty  na rzecz robotn ików .

W  norm alnym  przeto biegu rzeczy, podsta
wą procesu finansowania w zrostu zapasów, 
podobnie jak  procesu finansowania inwestycji, 
jest akumulacja. Akum ulacja  ta może być zre
alizowana różnym i metodam i, bezpośrednim i 
lu b  pośrednim i. U łożyć je  można w  następu
jącej ko le jności: 1) opodatkowanie w ynagro
dzeń, 2) u trzym anie  funduszu płac poniżej 
sumy w artości w ytw arzanych przez pracę 
ludzką, 3) sprzedaż tow arów  po cenach w yż 
szych od w a rto śc i17) tow arów , 4) w yp ła ta  w y 
nagrodzeń z dołu, a w ięc dop ie ro  po w y 
tw orzen iu  określonych w artości przez pracę 
ludzką.

W  pierw szych trzech przypadkach akum ula
cja znajdzie swój w yraz we w p ływ ach  budże
towych, zyskach przedsięb io rstw  lu b  — w  na
szych warunkach — w  nadwyżkach na rachun
ku w yrów naw czym  cen. Jedynie w  przypadku 
ostatnio w ym ien ionym  dokonu je się ona nie- 
spostrzeżenie, n ie re jestrowana w  żadnym b i
lansie jako zysk lub  nadwyżka, przez co stwa
rza pozory, że finansowanie części zapasów 
dokonuje się z innych źródeł, a w ięc drogą 
pow iększania obiegu pieniężnego.

W róćm y teraz do zagadnienia w zrostu ob ie
gu pieniądza gotówkowego. Skoro jako przed
m io t naszych zainteresowań na tym  odcinku 
w yłączy liśm y zapasy, pozostaje nam do pow 
tórnego rozważenia d rug i element środków  
obro tow ych  przedsięb io rstw  — środk i p ła t
nicze.

Pow iedzie liśm y już, że środk i płatnicze przed
sięb iorstw , o charakterze rezerw  kasowych, 
reprezentowane są statystycznie przez pieniądz 
bezgotówkowy. Te rezerw y płatnicze są prze
znaczone w  części na term inow e regulowanie 
rozrachunków  m iędzy p rzedsięb io rstw am i i w  tej 
części n igdy n ie zm ieniają swojej postaci bez
gotów kow ej, w  pozostałej części gromadzone 
są z utargów  od jednego mom entu w yp ła t 
wynagrodzeń za pracę do następnego. W  tej 
d rug ie j części, p ieniądz bezgotówkowy zam ie
nia się na gotów kow y, opuszczając jednocześ
nie przedsięb io rstw o i stając się w  tym  m o
mencie pogotow iem  kasowym  ludności. Ponie
waż w  m iarę rozw o ju  p rodukc ji i  obro tów

,7) Rozumianej oczyw iście uj sensie przyjętym  przez 
teorię marksistowską.

pogotow ie kasowe, jak ie  przedsięb iorstw o zm u
szone jest u trzym yw ać stale w  pieniądzu bez
gotówkowym , m usi w zrastać— w interesującym  
nas przypadku w  części gromadzonej na każdą 
następną w yp ła tę  robocizny — przeto przez 
sam fakt kreac ji pieniądza bezgotówkowego 
stwarzamy w arunk i zamiany jego w  okreś lo 
nych momentach na p ieniądz gotówkowy, k tó ry  
z ko le i daje asumpt, poprzez swój pow ró t do 
kas banków z utargów detalicznych, do da l
szej kreacji pieniądza bezgotówkowego i  to 
tak d ługo i nieustannie, jak  długo i n ieustan
n ie  pow iększam y produkcję.

W zrost przeto obiegu, zarówno bezgotówko
wego jak  i gotówkowego, dokonu je się drogą 
zw iększania rezerw  kasowych przedsięb iorstw . 
T ym  samym znajdujem y w ytłum aczenie a za
razem i  uzasadnienie dla w zrostu obiegu p ie 
niądza gotówkowego, k tó ry  n ie  jest funkcją  
finansowania zapasów, lecz funkcją  w zrostu  
p ro d u kc ji i to w łaśnie w zrostu  p rodukc ji po 
od jęc iu  je j części przeznaczonej na pow iększe
n ie  zapasów, a w ięc funkcją  wzrastającej masy 
tow arow ej doprowadzanej na rynek po stałych 
cenach.

Dodatek — po stałych cenach — jest tuta j is 
totny; je ś li bow iem  zdecydowalibyśm y się na 
powszechny w zrost cen, wówczas oczywiście 
m oglibyśm y przyjąć rów nież finansowanie za
pasów drogą pow iększenia obiegu pieniądza, 
ale tym  samym odstąp ilibyśm y od podstawo- 
uiego założenia naszych rozważań — u trzym a
nia stałej w artości pieniądza.

O m awiany przez nas w zrost obiegu p ien ięż
nego może być doprowadzany do życia gospo
darczego — w zdrow ej struktu rze  gospodar
stwa narodowego — wyłącznie drogą kredytów  
obro tow ych, przy czym kreacja pieniądza go
tówkowego, drogą kredytow ania  operacji gos
podarczych, może być albo bezpośrednia albo 
pośrednia. Pierwszy przypadek zachodzi w ów 
czas, gdy udzie lam y przedsięb io rstw u k redy t 
w  postaci gotówkowej na w yp ła tę  robocizny. 
A le  może być też droga pośrednia. P rzy jm ijm y, 
że mamy dwa przedsięb iorstw a: p rzeds ięb io r
stwo w ytw órcze  A, posiadające dostateczne 
własne środk i obrotow e i p rzedsięb io rstw o 
handlowe B, korzystające z kredytu  obro tow e
go w  fo rm ie  bezgotówkowej (na zapłatę fak tu r 
przedsięb iorstw a A). P rzedsiębiorstwo A uzu
pe łn ia  w ięc  swoje rezerw y kasowe z utargów 
od przedsięb iorstw a B, a następnie zamienia, 
m określonych momentach w ypłat, swoje re 
zerwy bezgotówkowe na pieniądz gotówkowy.
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Podstawą uruchom ien ia pieniądza gotówkowego 
d la  przedsięb iorstw a A  jest m ięć uprzednia 
kreacja pieniądza bezgotówkowego, przez udzie
len ie  kredytu  przedsięb io rstw u B. Ostatecznym 
»sprawcą« jest jednak zawsze kredyt; gdyby 
bow iem  przedsięb io rstw o B nie m ogło skorzy
stać z kredytu  na zapłatę zw iększonych zaku
pów  od przedsięb io rstw a A, wówczas przed
s ięb iorstw o ostatnie odczułoby n iedobór ś rod 
ków  obro tow ych w yw ołany nadm iernym  zw ięk
szeniem zapasów i m usia łoby samo zwrócić 
się po kredyt.

Na zakończenie pragniem y jeszcze poruszyć 
zagadnienie finansowania środków  obro tow ych 
w  przedsiębiorstwach już  uruchom ionych 
i  w  przedsięb iorstwach nowopowstających. 
W  przedm iocie tym  uta rło  się przekonanie, że
0 ile  z k redytów  obro tow ych można finanso
wać w zrost środków  obro tow ych w  przedsię
b iorstw ach już istniejących, o ty le  wyposażenie 
przedsięb io rstw  od podstaw w  potrzebne im  
środk i obrotow e pow inno być dokonywane 
w yłącznie ze środków  akum ulowanych. Pogląd 
ten, naszym zdaniem, jest ca łkow ic ie  błędny. 
Skoro bow iem  zwiększanie p rodukc ji uzależ
nione jest od pow iększenia zapasów i rezerw  
kasowych przedsięb iorstw , jakaż jest istotna 
różnica w  tym , czy zapasy te, bądź rezerwy 
kasowe, pow iększam y w  przedsiębiorstwach 
starych, czy też w  nowotworzonych. W  jednym
1 w  d rug im  przypadku zapasy pow inny być 
sfinansowane ze środków  wygospodarowanych, 
a rezerwy kasowe przez pow iększenie obiegu 
pieniężnego. Jasną się przeto staje rzeczą, że 
zaliczanie do tak zwanych »wydatków  roz ru 
chowych« pierwszego wyposażenia przedsię
b io rs tw  w  potrzebne im  środk i obrotowe, w  po
staci zapasów m ateria łow ych do p ro d u k c ji,18) 
polega na n ieporozum ien iu  co do gospodarr 
czego charakteru tych zapasów.

W  rozdzia le n in ie jszym  staraliśm y się »do
brać« do zagadnienia środków  obro tow ych i ich 
powiązania z obiegiem  pieniężnym  w rozwa
żaniach prowadzonych sposobem dyskusyjnym , 
jako — tak się nam w ydaje  — na jła tw ie jszym  
dla staw iania i rozw iązyw ania prob lem ów . Czy 
metoda ta okaże się jasna, pozostawiamy oce
n ie  czyte ln ików . D la n iektórych z n ich  nasze 
w yw ody mogą się wydawać wyważaniem  o tw ar
tych d rzw i, n iem nie j jednak m usim y stw ie r-

I8) Słusznie natom iast zalicza się do kosztów rozru
chowych zużycie m ateria łów  do p rodukc ji pro to typów  
itp . w ydatków  związanych nie  z samą produkcją lecz 
z organizacją nowej produkcji.

dzić, że spotyka się tak w ie le  n ieporozum ień 
i  w ą tp liw ośc i w  om awianej kw estii, że spowo
dowanie szerszej dyskusji w  tym  przedm iocie 
w ydaje się wysoce pożądane. Często bow iem  
słyszy się tw ierdzenia, że finansowanie proce
sów p rodukc ji i w ym iany przez w zrost obiegu 
pieniężnego jest uzasadnione i konieczne, ale 
nie zawsze pada trafna odpow iedź do jak ich  
granic i  przez jak ie  ogniwa.

6. Plan kredytowy a plan kasowy.
Gdy przystępow aliśm y do opracowywania 

i p ierw szych p lanów  kredytow ych i zapoznawa
liśm y się z treścią tych p lanów  w Zw iązku 
Radzieckim, w ydaw ało  się nam niezupe łn ie  
zrozum iałe, dlaczego pojęciem  tym  obejm uje 
się tam znacznie szerszy zakres zjaw isk, tak, 
że plan kredytow y jest w łaściw ie  planowanym  
bilansem  Gosbanku.

Po doświadczeniach p ierw szych dwóch la t 
dochodzim y jednak do w niosku, że jedyn ie  ta
kie stanow isko jest słuszne. W yp ływ a  ono 
z przedstaw ionych niżej przesłanek.

G łów nym  zadaniem banku em isyjnego jest za
silanie obro tu  gospodarczego w  potrzebne m u 
środki pieniężne.

Gospodarczo uzasadnione jest w ybran ie  ta
k ich  dróg dop ływ u  tych środków, które  łączą 
się bezpośrednio z rozw ojem  gospodarczym 
kra ju , a w ięc z procesami p rodukc ji i w ym ia 
ny. Przy poszukiw aniu tedy przedm iotu k redy
towania, w yb ó r wypada na środk i obrotowe 
przedsięb iorstw .

N ic w ięc dziwnego, że bank em isyjny w  celu 
zabezpieczenia ko n tro li dróg dop ływ u p ien ią
dza do życia gospodarczego, dąży przede 
w szystkim  do skupienia w  swym  ręku całko
w ite j gestii w  zakresie kredytów  obrotowych. 
One to bow iem  stanowią podstawowy element 
planu kredytowego nie ty lko  z nazwy, ale 
i  z treści, w iążą się bow iem  ściśle z tym i p ro 
cesami gospodarczym i, w  jak ich  powstaje do
chód narodow y (produkcja). W szystko co na
stępuje poza tym  jest związane z w tórnym  
podzia łem  dochodu narodowego oraz z proce
sami n ie jako traw ien ia  tego dochodu. N ic  w ięc 
dziwnego, że na p rzy jęc iu  nazwy »plan k redy 
towy« musiała zaciążyć s iła  m otoryczna tego 
planu — kredyty  obrotowe.

N ie  oznacza to jednak, żeby bank nie in te re 
sowały w  rów nej m ierze te w tórne  procesy, 
o k tó rych  m ów iliśm y i dlatego m usi on na 
ró w n i z k redytam i zająć się sw o im i pasywam i—
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w kładam i. Pozwala to ustalić, w  ja k im  stopniu 
p rzew idyw any rozw ó j dzia ła lności kredytow e j 
znajdzie pokrycie: 1) w  pow iększan iu obiegu 
pieniądza bezgotówkowego wyrażającego się 
wzrostem  pozostałości na rachunkach bieżących 
jednostek gospodarczych, 2) w  akum ulacji 
środków  pieniężnych będących wyrazem  kszta ł
towania się czasowo w olnych państwowych 
rezerw  finansow ych (nadw yżki budżetu pań
stwa, ins ty tucy j ubezpieczeniowych itp .) 3) we 
wkładach ludności, 4) w  em is ji pieniądza go
tówkowego.

Bank m usi wreszcie zanalizować jak ie  jesz
cze inne — poza kredytam i — jego operacje 
mogą bądź obciążać, bądź odciążać emisję, 
(zależnie od tego, czy ich saldo w ystępu je  po 
stron ie  aktywów, czy też po stronie pasywów) 
np. operacje zagraniczne.

Analizow anie samych k redytów  zaw isłoby 
w ięc w  próżni, gdyby nie by ło  połączone 
z analizą innych pozycyj b ilansu banku. W  ży
ciu gospodarczym istn ie je  bow iem  nieustające 
pow iązanie m iędzy w szystk im i elementam i 
i  dop ie ro  łączne ich traktow anie um oż liw ia  
ocenę ro li każdego elementu w  całości. W  ban
ku  pow iązania te wyrażają się pod postacią 
pieniężną. W ystępu ją  one szczególnie w yraźnie 
na tle  wzajem nych rozliczeń pieniężnych m ię
dzy przedsiębiorstwam i, budżetem, instytucjam i 
ubezpieczeniowym i itp., p rze jaw ia jącym i się 
w  przekazach jednych  przedsięb io rstw  na rzecz 
drug ich, przedsięb io rstw  na rzecz budżetu, 
budżetu na rzecz przedsięb iorstw  itp . Znaczna 
część k redytów  znajduje swój wyraz w  w ew 
nętrznej, a w ięc w  ramach aparatu bankowego 
przeprowadzanej dys trybuc ji i redys trybuc ji 
środków  pieniężnych, a w  pozostałej ty lko  
części zahacza o roz liczen ia  z ludnością, w y 
rażające się w  p rzyp ływ ie  i odp ływ ie  p ien ią 
dza gotówkowego z banku.

Plan kredytow y m usi przeto dać odpow iedź 
istotną dla banku em isyjnego, a m ianow icie  
ja k i jest n iedobór lub  nadwyżka planu i przez 
to pośrednio m usi planować em isję pieniądza 
gotówkowego. Jeśli bow iem  kredyty przew yż
szają gromadzone w  banku czasowo wolne 
środki, o k tó rych  m ów iliśm y wyżej, oznacza 
to, że o różnicę stąd w yn ik łą  nastąpi odp ływ  
gotów ki z banku i odw ro tn ie , je ś li kredyty 
planowane są niżej od w kładów  oznacza to 
pow ró t go tów ki do banku.

W  tym  m ie jscu plan k redytow y styka się 
z planem kasowym; p ierw szy p lanuje emisję 
pieniądza gotówkowego drogą pośrednią, drug i

drogą bezpośrednią, przez zbieranie m ateria łów  
bezpośrednio od k lien tów  banku. N ie  trzeba 
chyba tłumaczyć, że d la  planowania finanso
wego posiada pierwszorzędne znaczenie m o
ż liw ość przeprowadzenia kon fron tac ji danych 
uzyskanych z dwóch źródeł opracowanych 
w  dwóch różnych płaszczyznach.

Podczas gdy plan kredytow y w yczerpu je  ca
łość zagadnień pieniężnych, a co w ięcej całość 
k o n tro li w ykonyw an ia  p lanów  gospodarczych 
od strony pieniądza, plan kasowy chwyta ty lko  
dwa, w praw dzie  istotne fragm enty z jaw isk 
pieniężnych: dochód pieniężny ludności oraz 
realizację tego dochodu. Na tym  odcinku ro la  
planu kasowego jest bardzo ważna, ponieważ 
plan kredytow y siłą  rzeczy ustala w  pierw szym  
rzędzie kszta łtowanie się obiegu pieniężnego 
o charakterze rozrachunkowym , a em isja p ie 
niądza gotówkowego jest raczej traktowana 
jako saldo zamykające plan. Plan kasowy na
tom iast chwyta obro ty  gotówkowe n ie jako »na 
gorąco«, w  ich stałym  nurcie, wskazując czy 
ewentualne odchylen ia od zakładanej w ie lkości 
em is ji znajdują swoje źród ło  po stronie roz
chodowej, czy też po stronie przychodow ej, 
dając w skazówki co do sposobów doraźnego 
przyw rócen ia  rów now agi. Równowagę w  za
kresie gospodarki p ieniężnej można jednak 
uzyskać w  sposób różny, albo mechanicznie 
(np. drogą em itowania pożyczki państwowej 
lu b  innych posunięć drenażowych), albo przez 
takie uzdrow ien ie  procesów gospodarczych, 
żeby równowaga w yp ływ a ła  z n ich automa
tycznie.

Otóż zdaniem naszym ro la  p lanu kasowego 
kończy się z chw ilą  gdy dotykam y te j d rug ie j 
a lte rnatyw y i dlatego może on spełniać swoją 
ro lę  ty lko  w  pow iązan iu z planem  kredytow ym . 
Jak to bow iem  staraliśm y się przedstaw ić już 
w  poprzedn ich rozważaniach, ty lko  strona roz
chodowa p lanu kasowego (g łów nie fundusz 
płac) jest w  sposób w yraźny uchwytna. Strona 
przychodowa natom iast (dop ływ  masy tow aro 
w ej określonej jakości na rynek) uzależniona 
jest od długiego łańcucha procesów gospodar
czych, na z reguły bardzo od leg łych i  nie 
związanych bezpośrednio z obrotem  gotów ko
w ym  etapach p rodukc ji i obrotu. I  w łaśnie 
p lan kredytow y oparty na ew idencji rodzajów  
kredytów , w  zależności od przedm iotów  k re 
dytow ania oraz rodza jów  czasowo nagromadzo
nych w o lnych  środków  p ieniężnych w  bankach, 
ma za zadanie w yśw ie tlić , jak ie  jest głębsze 
tło  gospodarcze bieżącej sytuacji na odcinku
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obiegu pieniądza gotówkowego, a w ięc jak 
przebiegają procesy p rodukc ji, przy jak ich  za-, 
pasach, jak ie j akum ulacji, czy i  na jak ich  po
średnich etapach, od zakładu produkcyjnego 
do konsumenta, wytw arza ją się nieuzasadnione 
zastoiny surowców, tow arów  i innych dóbr 
m ateria lnych i jakie  są tego przyczyny.

W  ten sposób plan k redytow y i  p lan kasowy 
wzajem nie się uzupełn iają. Pierwszy kładzie

nacisk na kszta łtowanie się procesów gospo
darczych kon tro low anych od strony pieniądza 
w  obrocie rozrachunkow ym  (bezgotówkowym ), 
bez w nikan ia  w  szczegóły kształtowania się 
obro tów  gotówkowych, jako ostatecznego re 
zultatu tych procesów; d rug i natom iast ana li
zuje szczegółowo sam rezultat, dotykając ty lko  
pe ry fe ry jn ie  tych procesów, od k tó rych  rezu l
tat ten zależy.

Mgr Alfred Siebeneichen

BILANS ROZRACHUNKOWY I  PŁATNICZY W  OBROTACH Z ZAGRANICĄ
W obec szybko posuwających się w  naszym 

systemie gospodarki p lanowej prac nad nale
żytym  zorganizowaniem  planowania obro tów  
p ła tn iczych z zagranicą oraz związanej z tym  
sprawozdawczości i statystyki, w yda je  się 
rzeczą pożyteczną usta lić rów nież w łaściwą 
de fin ic ję  i systematykę pojęć b ilansów  zw ią
zanych z obro tem  finansow ym  z zagranicą. 
Podczas gdy de fin ic ja  i  systematyka tych  po
jęć w  kra jach kap ita lis tycznych n ie  w ykrys ta 
lizow a ła  się do dziś dnia w  sposób ostateczny, 
a w  każdym  razie pojęcia te, a zwłaszcza 
m etodolog ia sporządzania oddzie lnych bilansów, 
nie czynią zadość wym ogom  gospodarki p la 
nowej w  zrozum ieniu socja listycznym , sprawy 
te z dawna już są należycie uporządkowane 
i realizowane w  Zw iązku Radzieckim. Zadaniem 
niniejszego a rtyku łu  jest zobrazowanie tych 
spraw na podstaw ie radzieckie j lite ra tu ry  eko
nom icznej, a w  szczególności na podstawie 
obszernej pracy pro f. L. I. Freja p. t. »Zasad
nicze p rob lem y rozrachunków  m iędzynarodo
wych.« *)

Praca pro f. Freja n ie  jest w yłącznie pracą 
teoretyczną, lecz opiera się na d ługo le tn ie j 
praktyce i dośw iadczeniu oraz na rzeczyw iście 
stosowanych m etodach w  ZSRR. N ie ty lko  
w ięc  op iera się na ścisłych podstawach te o rii 
ekonom ik i m arksistow skie j, lecz zawiera cały 
szereg wskazań w ynika jących z praktycznego 
stosowania tej teo rii i sięga do szczegółów, 
n ie  ty lko  u ła tw ia jących zrozum ienie istoty 
zagadnienia, lecz i rozw iązywanie szeregu zagad
n ień metodologicznych. Toteż nie ograniczamy 
się w  n in ie jszym  artyku le  do streszczenia tez 
wysuwanych przez autora wspom nianej pracy,

*) Prof. L. I. F rej doktor ekonom iczeskich nauk 
Osnoum jjje p rob liem y m ieżdunarodnych rasczotout. 
M oskwa 1945.

lecz podajemy niem al dosłow nie  tłumaczenie 
obszernych w y ją tków  tej pracy.

Ze względu na rozm iar niniejszego artyku łu  
pom ijam y tu  podany przez prof. Freja zarys 
h istoryczny te o rii b ilansu płatniczego i innych 
bilansów , a w  szczególności »bilansu hand lo 
wego« w  szerokim  znaczeniu (obejm ującym  
rów nież obro ty  pozatowarowe), b ilansu »płat
niczego« (do którego w łączono bilans hand lo
w y), b ilansu »gospodarczego« (G runtze l.N ik lisch), 
m iędzynarodowego b ilansu należności i zobo
wiązań, obejmującego rów nież ruch kredytów  
(Sartorius), b ilansu »płatniczego« Zollingera, 
wykraczającego poza pojęcie płatności itp . 
Słuszne będzie jednak podkreślić, że już Marks 
od różn ia ł ściśle bilans p łatn iczy od b ilansu 
handlowego, określa jąc bilans p łatn iczy jako 
»bilans płatności, k tó rych  te rm in  up ływ a  
i  k tó re  w inny  być n iezw łocznie likw idow ane« 
i  wykazując, że »bilans p ła tn iczy tym  się różn i 
od b ilansu handlowego, że jest on bilansem 
hand low ym , k tó ry  w in ien  być likw idow any 
w  określonym  czasie« (Kapita ł, t. I I I  str. 352 
i  371 w yd. ros.)

1. Właściwe pojęcie bilansu płatniczego 
i rozrachunkowego.

O bok pojęcia b ilansu handlowego konieczne 
jest stworzenie bardzie j szerokiego pojęcia, 
k tó re  obejm ow ałoby wszystkie operacje powo
dujące zobowiązania i należności m iędzynaro- 
we; jednakże tym  pojęciem  nie jest b ilans 
płatn iczy. W  istocie b ilans p ła tn iczy danego 
k ra ju  w in ien  być zestawieniem wpłat, jak ie  
dany k ra j o trzym a ł z zagranicy, z w yp ła tam i 
dokonanym i przez dany k ra j za granicę w  cią
gu określonego czasu. Natom iast w łaściw ym  
pojęciem  jest tu bilans rozrachunkowy, k tó ry



Nr 11-12 W I A D O M O Ś C I  N A R O D O W E G O  B A N K U  P O L S K I E G O 605

można okreś lić  jako zestawienie wszelkich 
zobowiązań i należności w  fo rm ie  pieniężnej 
( lub  w  fo rm ie  tow arów  i usług), które  w yn ik ły  
w  określonym  przeciągu czasu.

Podczas gdy bilans p łatn iczy obejm uje ty lko  
p ła tnośc i—do b ilansu rozrachunkowego należy 
w łączyć rów nież dostawy tow arów  w naturze, 
dokonywane przez k tó ryko lw ie k  k ra j w  postaci 
kon trybuc ji, odszkodowań itp.

W ed ług  podanego przez Freja schematu 
b ilansu rozrachunkowego bilans ten obejm uje: 
1) należności i zobowiązania z ty tu łu  sprzeda
ży i kupna tow arów  w obrocie z zagranicą 
oraz 2) sprzedaży i kupna złota, 3) należności 
i  zobow iązania z ty tu łu  usług świadczonych 
i  otrzym anych, tu rys tyk i, u trzym ania przedsta
w ic ie ls tw  zagranicznych, przekazów ro b o tn i
czych i pracowniczych, 4) dochody z p ryw a t
nych inw estyc ji i k redytów  (procenty, d y w i
dendy), 5) dochody (i w ydatk i) państwa z ty 
tu łu  kredytów  (udzielonych i otrzymanych),
6) odszkodowania i  7) n iehandlowe przekazy 
em igracyjne, charytatywne itp.

Pierwsza pozycja obejm uje sprzedaż i kupno 
tow arów  w  obrocie z zagranicą, a n ie wywóz 
i  p rzyw óz, a w ięc nie b ilans handlow y, gdyż 
w yw óz i przywóz tow arów  sam przez się nie 
oznacza is tn ien ia  transakcji hand low ych kupna 
i  sprzedaży i powstawania zobowiązań i nale
żności pom iędzy kra jam i. D latego w  danym 
w ypadku słuszniej można by m ów ić o b ilansie 
sprzedaży i zakupu a n ie  o b ilansie  hand lo
wym .

Jednakże w  kra jach kap ita lis tycznych organa 
państwowe nie posiadają danych o dokonanych 
sprzedażach i kupnie tow arów  i dlatego pos łu 
gują się b ilansem  hand low ym  (do którego 
wchodzą rów nież tow ary, jeszcze nie sprzeda
ne, np. wysłane na skład konsygnacyjny itp.) 
N ie posiadając i tak ścisłych danych, kra je  te 
kontentu ją  się danym i b ilansu handlowego, 
ponieważ różnice pom iędzy eksportem  tow arów  
a ich sprzedażą oraz pom iędzy im portem  
tow arów  a kupnem  są zw ykle  n iezbyt duże.

Druga pozycja dotyczy sprzedaży i  kupna 
złota. Z punktu w idzenia b ilansu rozrachunko
wego sprzedaż i kupno złota, w yw óz lub  p rzy
wóz złota są taką samą pozycją, jak  w yw óz 
lu b  przywóz jak iegoko lw iek  innego towaru, 
pozycją powodującą należność i zobowiązania 
jednego k ra ju  wobec drugiego.

Bilans rozrachunkow y za dany okres czasu 
(zw ykle  zestawiany na okres roczny) wykazuje 
zazwyczaj saldo aktywne lub  pasywne, a w ięc

nie jest zrównoważony. Aktyw ne lu b  pasywne 
saldo w yn ika  z istn ien ia  operacyj kredytow ych. 
Saldo aktywne wykazuje, na jaką sumę dany 
kra j u d z ie lił k redytu  lub  na jaką sumę dany 
kra j sp łac ił swoje zobowiązania, natom iast 
pasywne — jaką sumę kredytów  otrzym ał dany 
k ra j od zagranicy lub  też jaką sumę należności 
sp łac ili m u jego dłużn icy w  danym  okresie.

Bilans rozrachunkow y wykazuje, jak ie  p rzy 
czyny spowodowały powstanie należności lub  
zobowiązań danego k ra ju  wobec zagranicy 
w  danym okresie, czego konkre tn ie  dostarczył 
k ra j eksportu jący kapita ły, innym  kra jom  — 
tow ary, złoto lub  usługi, względnie czy kra j 
ten pozostaw ił za granicą część dochodów 
z u lokow anych za granicą kap ita łów  w  postaci 
nowych inw estycyj oraz — co konkre tn ie  o trzy
m ał k ra j im portu jący kap ita ły . A ktyw ne lub 
pasywne saldo b ilansu rozrachunkowego daje 
ty lko  ogólną (saldującą) sumę ruchu kap ita łów , 
natom iast odpow iedź na pytanie, w  jak ie j 
fo rm ie  nastąp ił ruch kap ita łów  (akcje, obligacje, 
weksle, pożyczki itp .), daje dopiero bilans ru
chu kapitałów i kredytów za dany okres.

Bilans ruchu kapitałów i kredytów obej
muje eksport i  im po rt kapita łów , kredyty  to 
warowe otrzym ane i udzielone, spłatę k redy
tów  zagranicy i spłaty kredytów  otrzym ane od 
zagranicy. Saldo bilansu rozrachunkowego 
w inno  równać się saldu b ilansu ruchu kap ita 
łó w  i k redy tów  za określony przeciąg czasu.

W  schemacie podanym  w  swoje j pracy, Frej 
dz ie li b ilans ruchu kap ita łów  i  k redytów  na 
operacje d ługote rm inow e i k ró tko te rm inow e. 
Do operacyj d ługo te rm inow ych zalicza 1) 
sprzedaż za granicę i kupno papierów  w artoś
ciowych, kra jow ych  i zagranicznych, 2) nowe 
em isje pap ierów  wartościowych, 3) d ługo te rm i
nowe pożyczki państwowe, 4) spłatę k redy 
tów  długoterm inowych, 5) sprzedaż bezpośred
n ich  inw estyc ji za granicę i (w rozchodach) 
dokonanie tych inw es tyc ji (przedsiębiorstwa, 
n ieruchom ości), 6) bezpośrednie zagraniczne 
inw estycje  w  k ra ju  oraz sprzedaż przez obco
kra jow ców  bezpośrednich inw estyc ji i  7) inne 
lokaty kap ita łow e d ługote rm inow e — obcokra
jow ców  w przychodach i dokonywane za gra
nicą — w rozchodach. Do operacji k ró tko te rm i
now ych należą: 1) otrzymane, względnie udzie
lone k redyty  towarowe i 2) pieniężne, 3) p rzy 
p ływ , w zględnie odp ływ  zagranicznych środków  
na rachunkach bieżących w  bankach, 4) kupno 
w zg lędn ie  sprzedaż przez cudzoziem ców b ile 
tów  skarbowych, akceptów i innych postaci
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kró tko te rm inow ych  lokat kapita łów , 5) spłata 
k redytów  tow arow ych względnie 6) pieniężnych,
7) odp ływ , względnie dop ływ  środków  na 
rachunkach banków kra jow ych w  bankach 
zagranicznych; 8) sprzedaż, w zględnie kupno 
zagranicznych w eks li itp . 9) wywóz, w zględnie 
przywóz kra jow ych  p ieniędzy pap ierow ych 
i  b ilonu  oraz 10) wywóz, względnie przywóz 
zagranicznych pieniędzy papierow ych i  b ilonu.

Jednakże bilans rozrachunkowy za okre
ślony przeciąg czasu nie jest wystarczający 
d la  zanalizowania m iędzynarodowych stosun
ków  kredytow ych. A ktyw ne saldo bilansu roz
rachunkowego w ykazu je  w zrost inw estyc ji za 
granicą lub  zm niejszenie się zagranicznego 
zadłużenia, a pasywne — w zrost zadłużenia 
danego k ra ju  lu b  zm iejszenie się inw estyc ji 
za granicą. Jednak, pom im o pasywności salda 
za jak iś  okres czasu, kra j, dz ięk i dawnym  
inwestycjom , może nadal jeszcze pozostawać 
kra jem  w ie rzyc ie lsk im  i  odw rotn ie .

D latego należy odróżniać b ilans rozrachun
kow y za określony przeciąg czasu (proces d y 
namiczny) od b ilansu rozrachunkowego lub  
inaczej bilansu pieniężnych należności 
i zobowiązań m iędzy danym kra jem  a zagra
nicą na określoną datę (statystyka).

Podczas gdy b ilans rozrachunkowy za dany 
okres o trzym ujem y drogą analizy pozycji 
powodujących powstawanie pieniężnych należ
ności i  zobowiązań w  stosunkach m iędzy 
dwoma k ra jam i (z w yłączeniem  transakcji 
kredytow ych, gdyż te stanow ią formę ruchu 
tych pozycji), to bilans należności i zobow ią
zań oceniamy w edług stanu w szelk ich  zobo
w iązań (a nie ty lko  pow sta łych w  ciągu bieżą
cego roku) i  należności jak ie  dany kra j posia
da wobec innych kra jów , po zainwentaryzo- 
w an iu  wszelk ich fo rm  kredytu  is tn ie jących 
w  danym momencie.

Akcje, obligacje, weksle, zobowiązania d łuż
ne, rachunki otwarte, rachunki bieżące w  ban
kach, przedsiębiorstwa, n ieruchom ości— wszel
k ie  inwestycje, w szelk ie  należności, które  
dany kra j posiada w  stosunku do zagranicy, 
stanow ią aktywną stronę bilansu, natom iast 
wszelkie zobowiązania i w szelk ie  inwestycje 
cudzoziem ców w danym  kra ju  stanowią jego 
pasywną stronę.

Bilans rozrachunkow y za dany okres można 
porównać z rachunkiem  kontokoren tow ym  za
m ykającym  się aktywnym  lub  pasywnym  sal
dem, a b ilans należności i zobowiązań na

określoną datę — z bucha lte ry jnym  bilansem, 
z jego aktyw nym i i pasyw nym i pozycjam i.

Saldo b ilansu rozrachunkowego za dany 
okres zwiększa lub  zmniejsza aktywność lub  
pasywność b ilansu należności i zobowiązań 
na określoną datę — początek lu b  koniec roku, 
gdyż zwiększa lu b  zmniejsza zadłużenie zagra
n icy wobec danego k ra ju  lu b  też zadłużenie 
danego k ra ju  wobec zagranicy.

Bilans należności i zobowiązań na początek 
i koniec roku  jest jak gdyby bilansem otwarcia 
na początek roku  i  zamknięcia na koniec roku, 
natom iast ruch  kap ita łów  i  kredytów  — o b ro 
tem w  ciągu roku.

Jednakże to, co pow iedzie liśm y o wzajem 
nym  stosunku b ilansu rozrachunkowego za dany 
okres i b ilansu ruchu kap ita łów  i kredytów  do 
b ilansu należności i zobowiązań na określony 
dzień, wymaga pewnych poprawek. Należy 
pamiętać o tym , że należności i  zobowiązania, 
składające się na bilans danego kra ju , są po
staciami fikcy jnego  kapita łu . W iem y, że np. 
akcja reprezentu je nie kap ita ł nom inalny, na 
k tó ry  opiewa, lecz taki k tó ry  można osiągnąć 
na rynku  w  zależności od dochodu z akcji 
(dyw idendy). W  przedsięb io rstw ie  funkcjonu je  
kapita ł, k tó ry  pow sta ł dz ięk i wypuszczeniu 
akcji. Natom iast na gie łdzie operuje się fik c y j
nym i kapita łam i, k tó re  często przekraczają 
faktyczne kap ita ły  spółek akcyjnych. Podobnie 
ma się sprawa z pap ieram i państwowym i, 
które reprezentu je kap ita ł już wydatkowany 
i w  ogóle n ie  istniejący.

Określając kap ita ł bankowy, Marks podkreśla, 
że kap ita ł ten jest »całkow icie fikcy jny  i skła
da się z należności z ty tu łu  w ierzyte lności 
(weksli), papierów  państwowych (u yobrażają
cych kap ita ł przeszły) i  akc ji (zaśuiadczenie 
na otrzym anie przyszłego dochodu)« (Marks 
Kap ita ł t. III, str. 336).

Bilans ruchu kap ita łów  i b ilans należności 
i zobowiązań na początek i kon iec roku  — to 
bilans ruchu i b ilans stanu różnych rodzajów  
(postaci) fikcy jnego kap ita łu .

D latego przy sporządzaniu b ilansu na dany 
dzień konieczne jest uwzględnienie zmian, 
zaszłych na' skutek bankructwa dłużnika, anulo
wania n iektó rych  zobowiązań, zm iany kursu 
papierów  w artościow ych, ku rsu  w a lu t itp . 
Toteż dla celów  porównania b ilansu rozra
chunkowego za dany okres i b ilansu należno
ści i zobowiązań wskazane jest wprowadzenie 
do b ilansu rozrachunkowego za dany okres 
odpow iedn ie j pozycji »przeszacowanie należno
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ści i zobowiązań, straty i zyski kursowe, na
leżności nieściągalne itp.«

Po w prow adzen iu  tej popraw ki, saldo bilansu 
rozrachunkowego za dany okres (oraz bilansu 
ruchu kap ita łów  i kredytów ) będzie odpow ia
dało różnicy sald bilansów należności i zobo
w iązań na początek i koniec roku.

Bilans płatniczy jak  to zaznaczyliśmy po
przednio obejm uje wyłącznie płatności doko
nane lub otrzymane przez dany kra j w  ob ro 
cie z zagranicą w  określonym  przeciągu czasu.

Do bilansu płatniczego wchodzą ty lko  te 
elementy b ilansu rozrachunkowego, k tó rych  
term iny p łatności przypadają w  okresie ob ję 
tym  przez bilans p łatniczy. Tak w ięc np. do 
b ilansu rozrachunkowego w łączamy bilans tow a
rów  (i usług) sprzedanych i kup ionych w  danym 
okresie. Natom iast do b ilansu płatniczego 
w łączym y przyw óz i w yw óz towarów , za k tó ry  
w  danym  okresie dokonane zostały rzeczyw i
ście płatności.

Jednocześnie do b ilansu płatniczego w łą 
czamy płatności z ty tu łu  operacji kredytow ych, 
k tóre  nie wchodzą do bilansu rozrachunkowego; 
k redyty  otrzymane wchodzą do strony ak tyw 
nej b ilansu płatniczego, a udzie lone—do s tro 
ny pasywnej.

W  ten sposób celem sporządzenia bilansu 
płatniczego należy wziąć ty lko  te pozycje 
bilansu rozrachunkowego, k tó rych  term iny p ła t
ności przypadają w  danym okresie i uzupełn ić 
je  odpow iedn io  pozycjam i ruchu kap ita łów  
w  fo rm ie  pieniężnej.

Saldo b ilansu płatniczego w yrów nane jest 
(norm alnie) przez w yw óz lub  przyw óz złota, 
jako pieniądza m iędzynarodowego. Z tego 
względu mowa jest o aktyw nym  bilansie  p ła t
niczym, gdy następuje przywóz złota i o pa
sywnym , gdy następuje w yw óz złota. Należy 
jednak pamiętać, że sprzedaż złota nie zawsze 
w yn ika  z pasywności b ilansu płatniczego, gdyż 
dany kra j może sprzedać złoto w  charakterze 
producenta tego szlachetnego m etalu i wówczas 
sprzedaż złota za granicę może stać się stałą 
pozycją bilansu rozrachunkowego i płatniczego.

Zaznaczyliśmy przed chw ilą , że saldo b ilansu 
płatniczego w yrów nyw ane jest normalnie przez 
w yw óz lub  przyw óz złota. Bilans ten bow iem  
jest w yrów nyw any również i w  inny sposób—przy 
pomocy bankructw  — niepłacenia należności, 
na co wskazał Marks w  swej te o rii o u^yrów- 
naniu b ilansu płatniczego, obalając wszystkie 
zasadnicze tezy tzw. teo rii klasycznej. N ie będzie
m y tu szerzej omawiać te j spraw y należą

cej do innego tematu. Podkreślim y tu ty lko , że 
bilans p łatn iczy — stosunek zapłat za określo
ny czas — z jedne j strony stale znajduje się 
w  ruchu, gdyż popyt i podaż środków  p ła t
niczych rzadko znajduje się w  równowadze, 
a z drug ie j — stale się równoważy. To n iezro
zum ienie dialektycznego charakteru bilansu 
płatniczego skłania ło nawet n iektó rych  ekono
m istów  burżuazyjnych do odrzucania bilansu 
płatniczego jako tauto log ii.

2. Bilans rozrachunkowy i płatniczy w
ustroju socjalistycznym.

W  lite ra tu rze  ekonom icznej pojęcia rozra 
chunkowego i płatniczego b ilansu często są 
m ylone i uważane za synonim y. Tymczasem m y
len ie  tych pojęć jest szczególnie niedopuszczal
ne w  epoce im peria lizm u. Jak w iadom o Lenin 
określa ł w yw óz kap ita łów  jako jedną z zasad
niczych cech charakterystycznych kapita lizm u. 
» Im peria lizm  — jest to kap ita lizm  na tym  sta
d ium  rozw oju , k iedy nabra ł w yb itnego znacze
nia w yw óz kapita łu.« Zadanie b ilansu rozra
chunkowego danego k ra ju  polega w łaśnie na 
u jaw n ien iu , czego realn ie dostarczył k ra j eks
portu jący kap ita ł — towary, usługi, złoto itd . 
i d la pokrycia  jak ich  pozycji w  jego rozrachunku 
m iędzynarodow ym  w ykorzystany został p rzy 
wóz kapita łów . Aktyw ne lub  pasywne saldo 
b ilansu rozrachunkowego daje sumę kontro lną 
ruchu kap ita łów  za dany okres.

Różnica pom iędzy bilansem  rozrachunkow ym  
i b ilansem  p łatn iczym  w yn ika  jak  to już 
w y jaśn iliśm y stąd, że pom iędzy poszczególnymi 
kra jam i dokonywane są operacje kredytow e. 
G dyby nie is tn ia ł kredyt, n ie by łoby żadnej 
różn icy pom iędzy b ilansem  p łatn iczym  a b i
lansem rozrachunkow ym  za dany okres. 
W  okresach kryzysu, k iedy ro la  kredytu  zanika, 
różnica ta w yrów nu je  się. Marks wskazuje na 
to, »że bilans płatniczy tym  różn i się od han
dlowego, że jest on bilansem  handlowym , 
k tó ry  w in ien  być likw idow any w  określonym  
czasie. Rola k redytów  polega na tym, że one 
doprowadzają różnice pom iędzy bilansem  
hand low ym  i  p ła tn iczym  do k ró tk ie j różnicy 
w  czasie.«

O dróżnienie pojęć b ilansu płatniczego i roz
rachunkowego oraz odrębna analiza tych b i
lansów są konieczne dla zrozum ienia mecha
n izm u rozrachunków  m iędzynarodowych i eko
nom icznych powiązań poszczególnych kra jów  
oraz u jaw nien ia w  tej dziedzin ie leninowskiego 
prawa n ierów nom iernego rozw o ju  kapita lizm u.
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Celem całkow itego uchwycenia rozrachun- 
kóvu m iędzynarodow ych — wzajem nych stosun
ków  pieniężnych pom iędzy k ra jam i — kon ie 
czne jest sporządzenie: 1) b ilansu rozrachun
kowego za dany okres, 2) b ilansu ruchu ka p i
ta łów , 3) b ilansu rozrachunkowego (należności 
i zobowiązań) na określone daty: początek 
i koniec roku  i 4) b ilansu płatniczego. T y lko  
całość tych w szystkich b ilansów  daje pełny 
obraz wzajem nych stosunków danego k ra ju  
z innym i kra jam i.

Kraje kapita listyczne z natury rzeczy nie są 
w  stdTiie praktycznie oddz ie lić  b ilans p łatniczy 
od b ilansu rozliczeniowego oraz sporządzić 
b ilans p ła tn iczy w  po jęc iu  w łaściw ym , gdyż 
n iezorganizowany, anarchiczny ustró j nie może 
rozporządzać koniecznym i w  tym  celu danym i. 
D latego też zw ykle  sporządzenie b ilansu p ła t
niczego polega tam na połączeniu bilansu roz
rachunkowego oraz b ilansu ruchu kapita łów , 
przy czym oba te bilanse wykazują poważne 
błędy, k tó rych  w yrów nan ie  następuje przez 
w prowadzenie pozyc ji »błędy i opuszczenia«, 
»nierozdzie lone pozycje ruchu kapita łów « itp .

Inaczej przedstawia się sprawa w  ZSRR, 
gdzie dzięki p lanowem u, socja listycznem u cha
rak te row i gospodarki narodowej, m onopolow i 
handlu zagranicznego i m onopo low i w a lu tow e
m u Gosbanku ca łkow icie  m ożliw e jest w yodrę 
bnienie tych kategorii. Co w ięcej, sam charakter 
m ateria łów  stanow iących podstawę do zesta
w ian ia  tych b ilansów  nie pozwala na m ylenie 
b ilansu rozrachunkowego i  b ilansu płatniczego 
ZSRR.

Bilans p ła tn iczy i  b ilans rozrachunkowy 
ZSRR w  samej swej istocie różn i się od b i
lansów kra jów  kapita listycznych. ZSRR nie 
staw ia sobie jako ce l—eksport kap ita łów , pod
bój, względnie podporządkowanie sobie innych 
kra jów ; handel zagraniczny ZSRR ma jako cel 
rozw ó j socjalistycznego ustro ju . Jeżeli ZSRR 
udzie la k redyty  innym  kra jom , b iorąc na 
siebie budowę przedsięb iorstw  przem ysłowych 
w  tych kra jach i o trzym ując zapłatę za nie 
w  ciągu dłuższego okresu czasu w  pieniądzu 
lu b  towarze, to celem tych k redytów  jest ty lko  
w spó łdzia łan ie  w  ekonom icznym  odrodzeniu 
tych k ra jów  i wzm ocnienie przyjaznych sto
sunków m iędzy n im i i ZSRR.

Operacje kredytow e ZSRR nie mają n ic 
wspólnego z eksportem  kap ita łów  z k ra jów  
kapita listycznych, k tóre  mają na celu o trzym a
n ie  wyższej stopy zysku za granicą oraz eks
ploatację innych kra jów .

Jednakże nie ty lko  istota rozrachunkowego 
i płatniczego bilansu ZSRR jaskrawo odróżnia 
się od b ilansów  kra jów  kapita listycznych, lecz 
rów nież s truktura  i form a tych b ilansów  w y 
raźnie różn i się od p rzy ję te j fo rm y bilansów 
kra jów  kapita listycznych. ZSRR to jedyny kra j, 
k tó ry  może podać ścisły ob ró t b ilansu p ła tn i
czego, gdyż dz ięk i m onopo low i handlu zagra
nicznego i m onopo low i w alutow em u ZSRR 
może usta lić wszystkie elementy b ilansu p ła t
niczego, dokonane i otrzymane płatności, nie 
uciekając się do zastępowania ich elementam i 
b ilansu rozrachunkowego i kredytowego.

Jednocześnie m ateria ły bucha lte ry jne M in i
sterstwa H andlu  Zagranicznego, M in is te r
stwa Finansów i  Banku Państwa (Gosbanku) 
um oż liw ia ją  w  pe łn i zestawienie pełnych 
danych bilansu rozrachunkowego i b ilansu 
ruchu kap ita łów . Dzięki temu ZSRR może spo
rządzać i faktycznie sporządza: 1) bilans p ła t
niczy — bilans dokonanych i  otrzym anych 
płatności w  obrocie  z zagranicą, 2) bilans 
rozrachunkow y, jako b ilans należności i  zobo
wiązań pow sta łych w  ciągu roku  w  stosunku 
do innych kra jów , 3) bilans ruchu kredytów , 
o trzym anych i pokrytych, udzie lonych i sp ła
conych w  danym roku  i 4) b ilans roz liczen io
w y (bilans zobowiązań i należności) na początek 
i  koniec roku.

Bilans płatniczy ZSRR saldowany jest przez 
w yw óz lu b  przywóz a słusznie j — przez sprze
daż lu b  kupno złota. Należy tu jednak przypo
mnieć, że sprzedaż złota nie zawsze w yn ika  
z pasywności b ilansu płatniczego. ZSRR zajął 
w yb itne  m iejsce w śród  producentów  złota 
w  gospodarstw ie św iatowym . O ile  w ięc złoto 
w  ZSRR posiada przede w szystkim  znaczenie 
jako rezerwa w  rozrachunkach m iędzynarodo
w ych  o ty le  z drug ie j strony sprzedaż złota 
za granicę może stać się stalą pozycją b ilansu 
płatniczego i  rozrachunkowego ZSRR. Z tego 
w zględu w yw óz złota z ZSRR należy uważać 
jako pozycję anologiczną do eksportu towarów.

Przy sporządzaniu bilansu rozrachunkowe
go na podstawie danych o sprzedaży tow arów  
eksportowych za granicę i  kupna tow arów  
im portow ych  powstaje pytanie, co należy ro 
zum ieć jako sprzedaż i kupno. Zawarcie kon 
traktów  sprzedaży samo przez się jeszcze nie 
pow odu je  powstawania zobowiązań pieniężnych 
ze strony firm  zagranicznych, gdyż tow ar nie 
został jeszcze dostarczony przez organizację 
eksportową. D latego dla b ilansu rozrachunko
wego rozstrzygającym  momentem jest dostawa
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tow aru  przez organizację eksportową. Gdy to 
w ar jes t w ysłany i organizacja eksportowa 
wystaw ia fakturę oraz obciąża rachunek kupu 
jącego, wówczas ze' strony kupującego w yn ika  
zobowiązanie w ykupu  towaru, jednakże nie 
ma jeszcze rea lne j zapłaty przez kupującego. 
Jeżeli kupujący n ie w yku p i towaru, można 
w ystąp ić do niego z pretensją o pokryc ie  strat, 
lecz nie o zapłatę ca łkow ite j w artości fak tu ro 
w ej towaru. D latego dla celów  bilansu rozra 
chunkowego słusznie j jest opierać się na w ar
tości tow arów  przy ję tych przez kupującego. Te 
same uwagi dotyczą tow arów  im portowanych. 
Kupno tow arów  w  im porc ie  samo przez się 
n ie znajduje odbic ia  w  b ilansie  rozrachunko
w ym . Zobowiązanie zapłaty za tow ar powstaje 
w  c h w ili p rzy jęc ia  tow aru i  dlatego podstawo
w ym  momentem dla b ilansu  rozrachunkowego 
jest przy jęc ie  towaru.

Bilans p ła tn iczy i rozrachunkowy sporządza 
się d la charakterystyki stosunków danego 
k ra ju  z zagranicą w  ogólności, jak też z posz
czególnym i kra jam i. Powstaje zagadnienie, jakie 
k ry te rium  zastosowa6 dla pojęcia  kra ju : w alutę 
płatności, m iejsce p łatności, kra j przeznaczenia 
tow aru czy też siedzibę kontrahenta. Gdyby 
przy sporządzaniu b ilansu płatniczego in te re 
sował nas jego w p ływ  na kursy walut, w ó w 
czas decydującym  momentem w inna by być 
waluta płatności. Jednakże k ry te riu m  to ma 
znaczenie ty lko  d la b ilansu płatniczego na dany 
dzień, natom iast jeże li chodzi o p łatności za 
okres roczny, to takie k ry te rium  jest n iep rzy 
datne, gdyż n ie  daje charakterystyk i wzajem 
nych stosunków pom iędzy dwoma kra jam i 
i posiada charakter przypadkowy. Bardzo skom
plikow ane jest zagadnienie w ybo ru  k ry te rium  
k ra ju  przeznaczenia lub  w y sy łk i towaru, w zg lęd
nie k ra ju  siedziby kontrahenta. Organizacja 
radziecka sprzedaje np. tow ar kupcow i am erykań
skiemu, k tó ry  odsprzedaje go firm ie  angie l
skiej, to operacje te pod kątem w idzenia b i
lansu płatniczego i rozrachunkowego pow inny 
znaleźć w yraz w  stosunkach p ieniężnych po
m iędzy ZSRR i  USA, a odsprzedaż — w  sto
sunkach pom iędzy A ng lią  i USA.

Bardzie j odpow iada po jęc iu  b ilansu p ła tn i
czego i rozrachunkowego k ry te riu m  kra ju  sie
dziby kupującego i sprzedawcy, gdyż inaczej 
w szelkie operacje pośredniczące i reeksportowe 
mogą nie znaleźć wyrazu w  bilansie pom iędzy 
kra jam i. Jednakże ZSRR posiadał um owy 
płatnicze z n iek tó rym i kra jam i, k tóre  p rzy j
m ują  k ry te riu m  k ra ju  w y sy łk i i przywozu. Np. !

w ed ług um ow y z A ng lią  z r. 1934 do bilansu 
płatniczego ZSRR z A ng lią  w łącza się jako 
eksport z ZSRR wszystkie tow ary wykazane 
przez statystykę celną jako tow ary p rzyw ie 
zione z ZSRR (pochodzenia radzieckiego i reeks- 
portowane), natom iast do radzieckiego im portu  
włącza się wszystkie tow ary zarówno pocho
dzenia angielskiego, jak  i  reeksportowane. 
W  ten sposób jako k ry te riu m  przy jm u je  
się k ra j, z którego wysłano tow ar eksportowa
ny i reeksportowany.

Z powyższych względów  wydaje się wska
zane uchwycać sprzedaż i kupno w edług 
dwóch k ry te riów : 1) k ra ju  siedziby kupującego 
i sprzedawcy oraz 2) k ra ju  przeznaczenia przy 
eksporcie, k ra ju  w yw ozu przy im porcie .

Sporządzanie b ilansu rozrachunkowego 
ZSRR tym  się różn i od odnośnych schematów 
w  kra jach kapita lis tycznych, że do b ilansu 
ZSRR można w łączyć ty lko  te elementy, które 
rzeczyw iście w yw o łu ją  należności i zobow iąza
nia ZSRR, a n ie po prostu przesunięcia 
wartości.

W idz ie liśm y, że w  schematach kra jów  kap i
ta lis tycznych włącza się do bilansu rozrachun
kowego bilans handlow y, tzn. przyw óz i w y 
wóz towarów . D la celów b ilansu rozrachunko
wego ZSRR punktem  w yjśc ia  są nie dane b i
lansu handlowego, lecz bucha lte ry jne dane 
rea lizacji radzieckich tow arów  za granicą 
i kupna, przyjęcia  tow arów  do zagranicznych 
dostawców. W  ten sposób tow ary wysłane za 
granicę na skład konsygnacyjny, a nie sprze
dane nie wchodzą do b ilansu rozrachunkowego.

Jednym z zasadniczych prob lem ów  natury me
todolog icznej przy sporządzaniu b ilansu p ła t
niczego i rozrachunkowego jest sprawa cen 
w  im porcie, i eksporcie. Od rozw iązania tego 
prob lem u zależy określenie również innych 
elem entów—frachtu, ubezpieczenia itp.

W iększość k ra jó w  kap ita lis tycznych p rz y j
m uje ceny »fob« w  eksporcie i ceny »cif« 
w  im porc ie , a statystyka amerykańska — ceny 
»fob« w  im porcie.

B ilans rozrachunkowy określa powstałe zo
bowiązania i należności p ieniężne kontrahen
tów  jednego kra ju  wobec kontrahentów  k ra ju  
drugiego. Transakcje kupna i sprzedaży mogą 
być zawierane bardzo różnie: sprzedaż może 
być »cif«, włączając w yda tk i za frach t i  ubez
pieczenie: »fob« albo franco wagon, włączając 
koszt załadowania tow arów , »fas« (z dostawą 
tow aru do burty  okrętu, jednakże koszty zała
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dowania go na okręt ponosi kupujący), franco 
m olo, franco skład itd.

Jasne jest, że sprowadzając um ow nie w szy
stkie transakcje do jednego m om entu — »fob« 
lub  »cif« n ie  można uniknąć w yłączenia z roz
rachunków m iędzynarodow ych szeregu faktycz
nie dokonanych operacyj.

Jeżeli tow ar sprzedany został «cif« to b łę 
dem jest doprowadzanie ceny w  b ilansie  roz
rachunkow ym  do ceny »fob«, gdyż zobowiąza
nia kupujących w yn ika ją  z ceny »cif«, a do
stawca może m ieć niezależnie od tego zobo
wiązania z ty tu łu  frachtu. Przy tego rodzaju 
m etodo log ii wypaczany jest obraz rozrachunku 
pom iędzy poszczególnym i kra jam i. ZSRR sprze
daje tow ar do A n g lii i korzysta przy przew o
zie tow arów  do A n g lii z greckiego lub  no rw e
skiego tonażu: jest oczyw iste, że przy określa
n iu  eksportu »fob« rozrachunki pom iędzy ZSRR 
i  A ng lią  z jednej strony a z Grecją lu b  N o r
wegią z drug ie j — będą zniekształcone.

Tego rodza ju  zniekształcenie jest n iedopu
szczalne rów n ież ze względów  praktycznych 
przy is tn ien iu  dw ustronnych um ów płatniczych, 
w  k tó rych  dużą ro lę  mogą posiadać rozra
chunki z ty tu łu  frach tów  i innych usług.

Jeżeli k ra je  kapita lis tyczne, sporządzając b i
lans p ła tn iczy i  rozrachunkowy, p rzy jm u ją  
cenę »fob« w  eksporcie, to dlatego, że nie po
siadają danych dla określen ia  faktycznej w a r
tości sprzedaży i ogłaszane przez nie bilanse 
rozrachunkowe i płatnicze wypaczają rzeczy
w is ty  obraz wzajem nych stosunków rozrachun
kow ych pom iędzy poszczególnym i kra jam i. 
Natom iast dane buchaltery jne radzieckich ins
ty tu c ji handlu zagranicznego dają pełny obraz 
sprzedaży i kupna tow arów  w edług ceny fak
turow ej.

Sprowadzanie sprzedaży tow arów  eksporto
wanych do ceny »fob« i kupna tow arów  im p o r
towanych do ceny »cif«, poza błędem  wyżej 
wskazanym — wypaczanie ogólnego obrazu 
bilansu rozrachunkowego — pow oduje jeszcze 
d rug i błąd. O kreślając ceny jako  »cif« i »fob«, 
w  eksporcie wyłącza się w yda tk i obciążające 
ty lko  tow ary sprzedane a do kosztu tow arów  
im portow anych dorzuca się w yd a tk i ty lko  
w  odniesien iu  do przyjętych towarów , pod
czas gdy w yd a tk i za fracht, ubezpieczenie 
i składowanie są pozycją samodzielną, czasem 
nie związaną z realizacją tow arów . W ysy łek  
tow arów  na skład konsygnacyjny do innych 
kra jów  nie można włączać do b ilansu rozra
chunkowego, gdyż tow ary n ie  są jeszcze

sprzedane, jednakże w yda tk i związane z tą 
w ysy łką  pow odu ją  określone zobowiązania. 
D latego należy je  koniecznie włączyć do bilansu 
rozrachunkowego. Tymczasem przy wycenie 
tow arów  »cif« lu b  »fob« w yda tk i lub  dochody 
nie znajdu ją  wyrazu.

Do bilansu rozrachunkowego należy w łączyć, 
jako sam odzielne pozycje, sumy należne dane
mu k ra jo w i od innych kra jów  lub  też należ
ne od niego za fracht, transport, ubezpieczenie 
itp.

W yże j podane zasady w ynika jące logicznie 
z is to ty b ilansu rozrachunkowego, jako b ila n 
su należności i  zobowiązań pom iędzy kra jam i, 
n ie pozwalają na w łączanie rozrachunków  
pom iędzy organizacjam i tego samego kra ju . 
Na przyk ład  przy sprzedaży »cif« włączana 
jest do b ilansu ca łkow ita  cena faktu row a to 
waru, obejm ująca w sze lk ie  w ydatk i. Jeżeli 
przewóz został dokonany na okrętach zagra
nicznych, wówczas po stron ie  rozchodów  po
ja w i się odpow iednia pozycja. Jednakże jeże li 
przewóz został dokonany na okrętach własnego 
kra ju , wówczas oczyw iście nie znajdzie to 
oddzielnego w yrazu w  bilansie  rozrachunko
wym , gdyż do ceny faktu row e j tow arów  już 
została włączona ca łkow ita  suma należności 
danego k ra ju  wobec zagranicy. Przy zakupie 
tow arów  »fob« i p rzew iezien iu  na okrętach 
własnego k ra ju  — nie będziemy m ie li żadnych 
rozrachunków  m iędzynarodow ych z ty tu łu  prze
wozu.

Jednakże in teresuje nas n iew ątp liw ie , w  ja 
k im  stopniu przy sprzedażach »cif« zwiększe
nie należności spowodowane zostało przez 
przewóz na w łasnych okrętach i ubezpieczenie 
w  kra jow ych  towarzystwach ubezpieczeniowych. 
Cel ten możemy osiągnąć w  ten sposób, że 
w  pozyc ji »sprzedaż tow arów  eksportowych« 
możemy podać, jaką sumę stanow i frach t za 
przewóz tow arów  w łasnym i okrętam i, albo też, 
co jest bardzie j celowe, przenieść odpow iedn ią  
sumę do pozyc ji »dochody z frachtu«. Co się 
tyczy w ydatków  za frach t przy im porc ie  tow a
ró w  przew iezionych na okrętach własnego 
kra ju , to możemy podać w  uwadze, że k ra j 
zaoszczędził taką to sumę w a lu t zagranicznych 
dzięk i p rzew ozow i tow arów  w łasnym i okrę ta 
m i. Jednakże suma ta nie ma żadnego zw iązku 
z bilansem  rozrachunkowym .

Jak w idz im y, wyżej podana de fin ic ja  i syste
matyka pojęć b ilansu rozrachunkowego, ruchu 
kap ita łów  i kredytów , należności i zobowiązań 
na określoną datę oraz b ilansu płatniczego, jak
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ró iunież stosowana w  ZSRR m etodolog ia są lo g i
czne, jasne i  proste, dające możność ścisłego 
i  prawdziwego uchwycenia w łaściw ych danych.

Bilans rozrachunkowy za rok  wykazuje, 
jak ie  pozycje spowodowały nowe zobowiązania 
i należności danego k ra ju  w  stosunku do za
granicy i  na pokrycie  jak ich  pozycji nastąpiło 
ogólne zwiększenie zagranicznego zadłużenia 
danego k ra ju  i odw rotn ie : b ilans ruchu kap i

ta łów  i  kredytów  — w  ja k ie j postaci dokona ł 
się ruch kredytów , jak ie  k redyty  otrzymano 
i spłacono, jak ich  k redy tów  udzielono, bilans 
należności i zobowiązań na początek i koniec 
roku  wykazuje stan zadłużeń i należności wobec 
zagranicy i zm iany w  ciągu roku. Bilans płatn iczy 
zawiera ty lko  otrzym ane i  dokonane płatności 
w  obrocie  z zagranicą i  b ilansuje się przez 
w yw óz (sprzedaż) złota.

o
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